
n n n n T v i  „ E L E K T R O - 1 R A D I O T E C H N I K A ” ♦  „ P O S T Ę P Y  W  P R Z E M Y Ś L E " . „ D Z I A Ł  S A M O C H O D O W Y "  
STAŁE DODATKI: DZ|AŁ BU D O W L A N Y ,  D R Z E W N Y  I C E R A M I C Z N Y "  .  „ O Z I A Ł  M A S Z Y N  R O I N I C Z Y C H "

P rzed ruk  arty k u łó w  dozw olony jedynie za  podaniem  źródła.

N r .  1 4  Poznań, 6 kwietnia 1929 Rok IX

Tygodnik abonować m ofna na wszystkich pocztach 
w Państw ie Polsklein.

Ceny ogłoszeń I inne warunki zam ieszczone są na 
stronie ostatniej

PRZEDPŁATA 
>WArUln* zl rt- 40 ir  za dostaw* Iran ie  

w dom.

REDAKCJA i ADMINISTRACJA 
POZNAŃ, WIELKA 10. -  TEL. 2277

Dalsze pogorszenie bilansu handlowego
Coraz wyraźniej można stwierdzić, że poprawa 

bilansu handlowego, która wystąpiła z końcem ub. r., 
była zjawiskiem krótkotrwałem i przejściowem i że 
nasz obrót handlowy z zagranicą posiada w dalszym  
ciągu nastawienie zdecydowanie bierne. Cyfry za luty 
nietylko potwierdzają tę opinję, ale przechodzą wszel­
kie najbardziej pesymistyczne przypuszczenia. Saldo 
ujem ne bilansu handlowego w lutym  wyniosło bowiem 
97 562 000 zł. Przywieziono w miesiącu tym bowiem 
towarów 411 198 ton, wartości 264 95-4 tys. zł, wywie­
ziono zaś 1 346 770 ton, wartości 167 392 tys. zł; w 
porówn. do stycznia nastąpiło zmniejszenie przywozu 
o 29 898 tys. zł, wywozu o 48 442 .tys. zł, czyli pogor­
szenie bilansu handlowego o blisko 19 milj. zł. Nie 
ulega dla nikogo najmniejszej wątpliwości, że zm niej­
szenie wywozu oraz przyw ozu spowodowane zostałoi 
warunkami natury przejściowej, głównie warunkami 
atmosferycznemi —  mrozami, zawiejami śnieżnemi 
itp., utrudniającemi transport, oraz specyficznie nie- 
pomyślnemi warunkami sezonowemi w handlu zagra­
nicznym.

Dopiero jednak szczegółowa analiza cyfr bilansu 
handlowego za luty pozwoli nam stwierdzić, w jak 
wysokim stopniu czynniki atmosferyczne i sezonowe 
wpłynęły na niepomyślne kształtowanie się naszego 
bilansu. W  każdym razie znaczenia czynników tych 
nie należy zbytnio przeceniać. Pogorszyły one jedynie 
sytuację, która w normalnych warunkach nie o wiele 
lepiej byłaby się przedstawiała.

Mimo, że straciliśmy wrażliwość na deficytowość 
bilansu handlowego, przyzwyczajeni w ciągu szeregu

miesięcy do tego zjawiska, następnie zaś uspokojeni 
przejściową poprawą tego bilansu, mimo że często 
ukazują się w prasie codziennej i fachowej artykuły, 
bagatelizujące deficytowość bilansu handlowego, a na­
wet uważające deficytowość tę za zjawisko w naszych 
warunkach normalne i poniekąd pożyteczne — niepo­
dobna w imię racji gospodarczej nie zwrócić uwagi 
czynników gospodarczych i społeczeństwa na groźne 
niebezpieczeństwo, mogące w przyszłości na tle defi­
cytowości bilansu handlowego zagrażać, zwłaszcza 
wobec niepomyślnego układu stosunków gospodar­
czych i finansowych tak w Polsce, jak i zagranicą w 
odniesieniu do Polski.

Obecny układ sytuacji w dziedzinie obrotów han­
dlowych z zagranicą bowiem wykazuje wielkie ana- 
logje z krytyczną w tej dziedzinie sytuacją na wiosnę 
roku ubiegłego, z tą tylko różnicą, że podczas gdy 
wówczas sytuacja na rynkach pieniężnych Polski i sy­
tuacja w kierunku możliwości uzyskania kapitałów 
zagraniczn. przedstawiały się znacznie pomyślniej i 
staliśmy dopiero u wrót t. zw. „inflacji wekslowej", to 
obecnie na rynku pieniężnym panuje ostre przesile­
nie — jesteśm y w stadjum likwidacji „inflacji wekslo­
wej", co powoduje zwłaszcza ostre przesilenie w han­
dlu. Rozpoczynamy ograniczenie naszej produkcji, a 
wśiód kół gospodarczych panuje nastrój pesymistycz­
ny, przechodzący gdzieniegdzie i niejednokrotnie w 
niczem nieuzasadnioną panikę.

Następstwem tego stanu rzeczy jest, iż odporność 
nasza w kraju na następstwa odpływu kapitałów, jako 
koniecznej konsekwencji deficytowego bilansu handlo-
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we go, jes t  znacznie mniejsza, a możliwość zapełnienia 
powstałych stąd luk przez dopływ kapitałów zagra­
nicznych silnie ograniczona wobec usztywnienia ryn­
ków pieniężnych Ameryki i zarysowującej się wstrze­
mięźliwości kapitalistów europejskich w stosunku do 
lokat w Polsce. Zresztą dopływ  kapitałów zagranicz­
nych do kraju na cele inw estycyjne m usiałby się od­
bywać w rozmiarach znacznie większych, niż odbywa 
się odpływ kapitałów z tytułu obrotu towarowego. 
Znaczna bowiem część kapitałów pozostaje unierucho­
miona w rękach przedsiębiorstw czy  związków autono- j 
micznych i jedynie stopniowo zasila ogólny obrót pie­
niężny.

Lekceważenie doniosłości biernego bilansu han- j  
dlowego, lub też przedstawianie zjawiska tego jako 
naturalnej konieczności gospodarczej o skutkach po- j  
niekąd zbawiennych, co często ostatnio daje się  obser­
wować, należy wśród naszych obecnych warunków  
gospodarczych uważać jedynie za krótkowzroczność 
i ignorancję gospodarczą. Problem ten sam w sobie 
bowiem poruszany był po wielokroć razy i meryto­
rycznie rozstrzygany przez ekonomistów świata ca- j 
łego.

Pamiętać jednak należy, że jednej ogólnej re­
cepty w  tym kierunku udzielać nie można. W  kraju, . 
gdzie panuje obfitość wpływów kapitałów, gdzie do­
p ływ  kapitałów zagranicznych jest ułatwiony, gdzie 
stopa procentowa utrzymuje się na względnie niskim  
poziomie, w kraju, hołdującym liberalnym przesłań- j 
kom gospodarczym —  deficytowość bilansu handlo­
wego może być nawet zjawiskiem wysoce pożytecz- 
nem, może znajdować swój równoważnik w innych po- |

zycjach bilansu płatniczego, może wreszcie w wypad­
ku przekroczenia pewnych granic doznać automatycz­
nego ograniczenia w następstwie kształtowania się cen 
i stopy procentowej.

W  naszych warunkach jednak, podobnych zresztą 
do warunków gospodarczych wielu państw wschod­
niej i środkowej Europy, znaczny i trw a ły  deficyt bi­
lansu handlowego wobec niezwykle silnego ubóstwa  
kapitałowego, wyśrubowania s topy  procentowej, s z ty ­
wności naszego organizmu gospodarczego i braku od ­
powiednich równoważników w bilansie płatniczym  —  
musi po okresie dłuższego trwania doprowadzić do ka­
tastrofy gospodarczej, której zapobiec może jedynie 
interwencja z wewnątrz i z zewnątrz.

O tę właśnie interwencję z wewnątrz, o interwen­
cję krajową chodzi w tym wypadku. N ajw yższy czas, 
by wydobyć z lamusa tak szybko u nas wietrzejące 
hasła —  zgodnie z przysłowiowym w Polsce słom ia­
nym ogniem —  samowystarczalności i walki z  impor­
tem towarów zagranicznych, przed kilku jeszcze mie­
siącami na wsze strony propagowane i rozgłaszane. 
W alka z importem towarów zagranicznych, zwłaszcza  
z  importem towarów konsumcyjno-luksusowych, dąże­
nie do samowystarczalności —  oto konieczności go­
spodarcze, które winniśmy wypełniać stale z dnia na 
dzień, ażeby uchronić nasz organizm gospodarczy od 
katastrofy, a przynajmniej nie oddalać w nieskończo­
ność momentu, kiedy wyjdzie on z impasu, w którym  
się obecnie znajduje, na falę oceanu gospodarczego, 
lub konkurować na równych warunkach gospodarczych  
z innemi państwami.

Roman Battaglia.

Polski eksport hutniczy
Jego warunki i m ożliw ości.

Pisać o eksporcie polskich wyrobów hutniczych 
jest niezmiernie trudno, gdy —  rzecz nie do wiary —  
niema ani jednej ścisłej i pewnej cyfry, na której mo- 
żnaby się oprzeć. Statystykę eksportu hutniczego 
prowadzi Górnośląski Zw. Przem ysłowców Górni­
czo-Hutniczych odnośnie hut górnośląskich, a Zwią­
zek Polskich Hut Żelaznych oraz Min. Przem ysłu i 
Handlu odnośnie wszystkich hut polskich. W stały- | 
styce tych trzech instytucyj niema ani 2 cyfr, któreby 
się z sobą zgadzały, wzgł. ściśle z sobą korespondo­
wały.

Tak np. za r. 1926 eksport wyrobów walcownia- 
nych łącznie z półwyrobami z Górnego Śląska wyno­
sił 104.234 ton, ze  wszystkich zaś hut polskich, wedle 
statystyki Zw. Polskich Hut Żelaznych —  114.636 ton 
(co byłoby jeszcze możliwe), a wedle statystyki Min. 
Przem ysłu i Handlu, ogłoszonej w „Handlu Zagra- I 
nicznym Rz. P .“ —  47.832 tony, co jest zupełnie w y­
kluczone, bo sam eksport z Górnego Śląska wynosił 
prawie dwa razy tyle. W r. 1927 eksport wyrobów  
walcownianych z hut górnośląskich w ynosił wedle 
statystyki Górn. Zw. Przem ysłowców Górniczo-Hut­
niczych łącznie z obrotem uszlachetniającym —  
157.490 ton, a bez obrotu uszlachetniającego — 1
102.789 ton, wedle statystyki Zw. Polskich Hut Żelaz- j
nych —  107.418 ton. Eksport wyrobów walcownia­
nych ze wszystkich hut polskich w 1927 r. wynosić 
miał wedle statystyki Zw. Polskich Hut Żelaznych 
łącznie z obrotem uszlachetniającym — 175.592 tony, 
wedle zaś statystyki Min. Przem ysłu i Handlu, wzgl. 
„Handlu Zagranicznego R. P." —  105.691 ton, a więc i

mniej, niż, wedle statystyki Zw. Polskich Hut Żelaz­
nych, sam eksport hut górnośląskich.

Ponieważ jednak, mówiąc o eksporcie, trzeba 
koniecznie oprzeć się na jakichś cyfrach, weźmiemy 
więc za podstawę cyfry sprawozdania Zw. Polskich  
Hut Żelaznych za r. 1927. (Z cyfr za r. 1928 korzy­
stać nie będziemy, gdyż mają one narazie, o ile cho­
dzi o eksport wszystkich hut polskich, charakter je­
szcze bardzo mgławicowy).

Przy ogólnej wytwórczości wyrobów walcownia­
nych 918.286 ton w r. 1927 wynosił zatem eksport 
tych wyrobów łącznie z obrotem uszlachetniającym  
—  175.592 ton, t. j. 19,1 proc. ogólnej produkcji, do 
czego z działu dalszej obróbki doliczyć jeszcze mo­
żna rury żelazne i stalowe i ich części, których eks­
port wynosił —  50.905 ton, t. j. 56 proc. ogólnej ich 
produkcji, wynoszącej 91.905 ton.

Pomijając rury, dla których, wobec przystąpie­
nia polskich walcowni rur do Międzynarodowego Kar­
telu Rurowego, istnieją specjalne warunki eksporto­
we, eksport właściwych wyrobów walcownianych  
przedstawia się dość skromnie, mimo pewnej pomocy 
państwowej, wyrażającej się w zwrocie cła. Te skro­
mne rozmiary eksportu polskich wyrobów walcow­
nianych nie mogą nas jednak dziwić, jeżeli uwzględ­
nimy ogólne warunki produkcji polskiego przemysłu  
hutniczego w porównaniu z warunkami produkcji te­
go przemysłu w innych państwach, oraz sytuację na 
światowym rynku żelaznym.

Cena na rynku światowym kształtuje się wedle 
podaży i popytu oraz —  wobec ciągle jeszcze istnie-
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wyrabia w swoich zakładach:

P A R O W O Z Y  I W A G O N Y  K O L E J O W E
szeroko- i wąskotorowe, jak to: węglarki, plat­
formy, wagony do przewozu bydła i ptactwa, 
wagony-lodownie, cysterny, wagony pocztowe 
i osobowe.

KOTŁY PA RO W E najnowszych systemów i 
wszelkich rozmiarów na różne ciśnienia pary, 
Ekonom izery systemu stierie i Paleniska  
z rusztami mechanicznemi przystosowanemi do 
palenia miałem węglowym, D esty latory  Pat< 
do wody zasilającej kotły.

K O M P L E T N E  IN S T A L A C J E  dla cukrowni, 
rafinerii cukru, gorzelni, rektyfikacji, mączkami 
i syropiarni.

becz-W A L C E  S Z O S O W E  i 10 tonowe
kowozy i wozy mieszkalne.

L O K O M O B IL E  P A R O W E  przewoźne i stacyj­
ne do celów rolniczych i przemysłowych do 
350 KM.

M A S Z Y N Y  R O L N IC Z E .
O D L E W Y  S T A L O W E  I Ż E L A Z N E  dla wszyst­

kich celów przemysłowych.

K O N S T R U K C J E  Ż E L A Z N E  wszelkiego rodzaju. 
W IE Ż E  A N T E N O W E  I R A D J O N A D A W C Z E . 
Z B IO R N IK I do gazów i płynów.
U R Z Ą D Z E N IA  T R A N S P O R T O W E : suwnice, 

podnośniki i przenośniki stałe i przewoźne, urzą­
dzenia do masowego transportu.

U R Z Ą D Z E N IA  D L A  P R Z E M Y S Ł U  C H E M IC Z N E G O . 

P R O S P E K T Y  1 K O S Z T O R Y S Y  B E Z P Ł A T N IE  N A  Ż Ą D A N IE .

WYRABIAMY
OBRABIARKI oo DRZEWA
r o z m a i t y c h  t y p ó w  i w i e l k o ś c i ,  n a j n o w s z e j  k on s t r uk c j i  

i so l idne j  b u d o w y

Kompletne urządzenia s tolarń  i fabryk mebli 
Armatury do wody i pary

kurki, zawory
S m a r o w n i c e  różnego rodzaju Stauffer’a, knotowe, cylin­

drowe
P e d n i e ,  wały, sprzęgła, tarcze pasowe i pierścienie nastawne
Ł o i y z k a  samosmary, konsole
Skrzynie o g n is k o w e  d o  l o k o m o b i l

ruszta, paleniska ekonomiczne do miału o wielkiej 
sprawności

S.Samulski i Sp.Pleszew
(W lkp. )

F A B R Y K A  M A S Z Y N  7232

CUKROWNIE!!!
ZECHCĄ ZWRÓCIĆ SIĘ DO

U t L L O Y D  BYDGOSKI
BYDGOSZCZ, GRODZKA 2 8 2 9

YEL. 4 7 1 - 4 1 2 - 2 5 9

KTÓRY W Y R A BIA  I DOSTARCZA:

W AGONIKI DO PRZEW OZU BURAKÓW , 
WÓZKI W YW RÓT., TARCZE OBROTOWE, 
M ECHANICZNE U R ZĄD ZENIA  TRANSP., 
E L E W A T O R Y ,  W CIĄGI, Ż Ó R A W I E ,  
DŹWIGI, ZBIORNIKI, K A DZIE I T. P., 
B A R K I  I K R Y P Y  TRANSPORTOW E, 
S T A T K I  P A R O W E  I M O T O R O W E ,  
ŚRUBOWE I KOŁOWE RÓŻNYCH TYPÓW, 
W SZELKIE K O N S T R U K C J E  ŻELAZNE, 
W I Ą Z A R Y ,  S Ł U P Y ,  K O M I N Y I T .  P.  
R E P E R U J E  K O T Ł Y  I M A S Z Y N Y  
P A R O W E ,  M O T O R Y ,  P O M P Y I T .  P.

FABRYKA MASZYN i STOCZNIA
Kapuścisko-Małe «c om Telefon 127

7230a _
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jącej nadprodukcji  —  wedle kosztów w łasnych n a j ­
taniej pracującego producenta. N ajtanie j zaś p racu ­
ją ci producenci, k tórzy  posiadają  w bezpośredniem  
sąsiedztwie hut-, lub w niewielkiej jąddegłości dosta­
teczną podstawą su rc ^ d o w ą  i najtańsze  koszta robo­
cizny.

Do tych uprzywile jowanych producentów należy 
ca ły  zachodnio-europejski p rzem ysł hutniczy łącznie 
z przem ysłem  zachodnio-niemieckim, k tóry  droższe­
go robotnika kom pensuje niesłychanie daleko posu­
n iętą  dzięki olbrzymim inwestycjom racjonalizac ją  
produkcji.  Tymczasem polski przem ysł hutniczy 
przeszło  połowę rud, a przeszło dwie trzecie żelastwa 
sprowadzać musi z zagranicy i to przeważnie z k ra ­
jów zamorskich, przyczem  cena naszej 42 proc. rudy  
krajowej wynosi zł. 33 za tonę, wobec zł. 8.57 za 
tonę 35 proc. rudy  francuskiej, a zł. 20.42 za tonę 
42 proc. rudy  niemieckiej. Również i przeciętna ce­
na żelastwa w Polsce kalkulu je  się conajmniej o 33 
proc. drożej, niż w Niemczech, a jeszcze znacznie 
drożej w  stosunku do cen żelastwa we F ranc ji  lub 
Belgji.

Nawet i na punkcie robocizny nie jesteśm y już 
dawno uprzywilejowani. Jeżeli  dodam y do tego, że 
z pow odu miękkiego i za mało wytrzym ałego koksu 
w ytapiać  musimy surówkę w wielkich piecach o po ­
jemności najwyżej 150 ton, podczas gdy na zachodzie 
dochodzą one już do pojemności 1.2C0 ton, jeżeli u- 
względnimy dalej, że z braku dostatecznych nadw y­
żek dochodowych i niemożności uzyskania odpowied­
nich k redytów  inwestycyjnych, m odern izacja  u rzą ­
dzeń wytwórczych w naszym  przem yśle hutniczym 
odbywać się może tylko w bardzo powolnem tempie, 
to zrozumiemy łatwo, że jego koszta w łasne muszą 
być bardzo wysokie, a zdolność konkurencyjna na 
rynkach  zagranicznych tylko minimalna.

Zdolność konkurencyjną mógłby podnieść zn a­
czny wzrost konsumeji w k ra ju  przy  odpowiednio 
wysokiej cenie żelaza na rynku krajow ym. A le  kon- 
sumeja k ra jow a w zrasta  —  jak wiadomo —  stosun­
kowo bardzo powoli, a cena żelaza w Polsce jest n iż­
sza, niż np. w  Czechosłowacji, A ustr j i  i na Węgrzech.

P rzed  wojną za norm alny  stosunek cen żelaza sz ta ­
bowego do cen żelastwa uważano stosunek 3:1. W o ­
bec przeciętnej ceny żelastwa w Polsce w r. 1928 zł. 
147,50, cena żelaza sztabowego w Polsce wynosić po ­
winna zł. 437 za tonę, a wynosi faktycznie zł. 350. 
Cena zaś żelaza sztabowego na rynku  światowym 
obraca s;ę obecnie około Ł 6 za tonę, to znaczy s tosu­
nek do ceny polskiego żelastwa wynosi zaledwie 
1.77:1.

W  tych w arunkach  trudno oczywiście m arzyć o 
znaczniejszem powiększeniu eksportu  polskich w yro­
bów walcownianych. Pew ną popraw ę przynieść mo­
że zawarcie t rak ta tu  handlowego z Niemcami, k tóry  
pozwoli nam eksportować do Niemiec około 50.000 
ton tych wyrobów rocznie oraz sprowadzać stam tąd 
165.000 ton żelastwa po cenach nieco niższych, niż 
ceny obecnie przez nas płacone za żelastwo zagran i­
czne. Z drugiej strony jednak każde pogorszenie o- 
becnych i tak  niezmiernie ciężkich warunków  p ro ­
dukcji polskiego przem ysłu  hutniczego z łatwością 
podciąć może obecne, bardzo skromne zresztą  —  jak 
widzieliśmy —  możliwości eksportowe tego p rze ­
mysłu.

U tarło  się przekonanie, że dalszy wzrost kon­
sumeji żelaza na rynku  w ewnętrznym  pozwoli nam  
zrezygnować z deficytowego eksportu. Tak jednak 
nie jest. Pojem ność rynku wewnętrznego nie jest i 
m e będzie nigdy stała. Zależnie od wahań konjun- 
k tu ry  może ona wzrastać lub maleć w bardzo rozle­
głych granicach. Musimy zatem celem utrzymania 
produkcji hut na  s ta łym  mniejwięcej poziomie posia­
dać zawsze odpowiednią rezerwę w eksporcie, k tó re ­
go nie możemy podejmować, dopiero w chwili nagłej 
i gwałtownej potrzeby. Również i ze względu na 
potrzeby obrony k ra ju  posiadać musimy w hutach 
naszych znaczną rezerwę produkcyjną, k tórą w w a­
runkach  norm alnych możemy w ykorzystać jedynie 
przez forsowanie eksportu.

Tak w;ęc eksport jest dla naszego przem ysłu  
hutniczego koniecznością życiową, której lekkomyśl­
nie, przez dalsze pogarszanie w arunków jego p roduk­
cji, absolutnie podcinać nie wolno. („Gaz. H andl.").

Branża żelazno-metalowa przed sezonem
M ały ruch w handlu. — Horoskopy co do zmiany sytuacji w  handlu.

W obec d ługotrw ałych mrozów i trudności komu­
n ikacyjnych  z prowincją, tegoroczny sezon wiosenny j 
w branży  żelazno-metalowej uległ opóźnieniu i w da l­
szym  ciągu odczuwany jest zastój. Całemu szeregowi 
najpow ażniejszych  firm na prowincji zabrakło  środ­
ków obrotowych, potrzebnych celem pokrycia b ieżą­
cych zobowiązań i kupcy, utraciwszy norm alny kon­
tak t  ze swemi odbiorcami, k tórzy  żadnych zamówień 
■towaru nie czynią, są do tego stopnia skrępowani, iż 
dopuszczają  większy procent weksli do protestu . Na- 
skutek kryzysu, jaki nastąp ił  w najpow ażniejszych fir­
m ach  kredytow ych w W arszawie, k tóre  są  znów po­
ważnie zaangażowane w udzielaniu k red y tu  swym 
klientom, odczuwane są  ba rdzo  poważne trudności 
w  w ykupywaniu  weksli tak z własnego wystawienia,

jak i żyra i wobec tego wiele firm zmuszonych zostało 
do w ystąpienia do odpowiednich czynników o nadzór 
sądowy. W  poszczególnych w ypadkach firmy ogłosiły 
wprost zawieszenie w ypłat swych zobowiązań. P o p ra ­
wienia sytuacji dotychczasowej oczekiwaćby należało 
w ciągu najbliższych 2 tygodni ze względu na to, iż 
kupcy  prowincjonalni są  pozbawieni większych zapa­
sów towaru, albo odczuwają jego brak i wobec zbli­
żającego się sezonu wiosennego poczynić będą zm u­
szeni w ciągu tego czasu zakupy u hurtowników. W 
związku z kryzysem, jaki się ujawnił w ciągu ubie­
głych miesięcy, hurtownicy stosować będą p raw do­
podobnie większe obostrzenia w udzielaniu k redytu  

i swym  odbiorcom i już obecnie w transakcjach, jakie
n i l l i W i i i i H i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i N i i i i i ł i i i i i l i l l i i i i i l l i i u i i i i i i i i  l I i i i i i i i i i i i i i i i i i i i n i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i l i l l i i i i i i i i i l i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i ^ i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i N i i i i i i i i i i i i i i i i i i i r i i i i i i n i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i u i i i i i i i i i i ^ i i i i i i i i i i i i

Kupując polski towar -W ZBOGACASZ KRAJ i siebie samego
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URSUS-MOTORY
od 4 do 1000 K. M. na bardzo do- 8
godnych warunkach dostarczają

ZAKŁAD Y MECHANICZNE „U R S U S ”  ̂
Oddział w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 16. Telefon nr. 39-21

GOOOOOOOGGGGOOGOOOOGOOOGGOOGOOOOOOGOOOOe OOOO QOGOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOGOGOOOGGOGGGOO

lll= lll= lll=lll=lll=lll=lll=lll=lll=lll==lll=lll=lll=lll= lll=l!l= lll=lll=lll=lll
llJ Rok założenia 19O8.

|  poi
jjj 
yj
iii—m

iii

Pierwsza w kraju fabryka Rok założenia 1908. 11!
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Warszawa, Grochowska 37. Tel. 48 86.
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WYTWÓRNIA PĘDNI, MASZYN

KRAWCZYK i S ka
W ZAWIERCIU 

♦

Własne biuro w Warszawie
ul. Krucza 16, tel. 105*17

P R Z E D S T A W IC IE L S T W A
we wszystkich w iększych m iastach  

Rzeczvposoolit«»j

I

I ODLEWNIA ŻELIWA
SPECJALNOŚĆ:

Pędnie, odlewy maszynowe 
: budowlane

SPRZĘGŁA CIERNE HILLA
Całkowite urządzenia do przeno­
szenia m ateriałów: p rz e n o ś n ik i 
(transportery), podnośniki (elewa­

tory) i t. d.
OKNA ŻELAZNE l
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A. W A W E R D A  - SZARLEJ G ŚL.
warsztaty mechaniczne, ko t ia r  ni a, budowa przyrządów

P ro d u k ty :  Konstrukcje z żelaza i blachy, łańcuchy dla elewatorów -  Wózki górnicze 
i wywrotowe, aparaty smarujące do wózków górniczych - B la c h y  dziur­
k o w a n e  -  O k n a  d a c h o w e  bez kitu, patentowane okna piwniczne 
„Oknokrat“ - A p a r a t y  do marek kontrolnych dla kopalń - = =
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są  na tegoroczny sezon wiosenny zawierane, hurtowni­
cy żądają conajmniej 30 proc. gotówki, podczas gdy 
sprzedaż dotychczasowa! była uskuteczniana wyłącz­
nie na weksle z terminem, dochodzącym do 4 miesięcy.

Szczególnie ostrą formę kryzys Obecny przyjął 
wśród firm budowlanych, z których wiele zawiesiło 
wypłaty, co spowodować naturalnie musiało wielkie 
zamieszanie na rynku żelazno-metalowym i ze wzglę­

du na zbliżający się wiosenny sezon budowlany fir­
my zatrudnione przy wznoszeniu nowych budowli bę­
dą m usiały natrafiać na duże trudności, chcąc u trzy­
mać poważniejszy kredyt u hurtowników przy naby­
waniu m aterjałów  budowlanych. Sprzedaż na otw ar­
ty rachunek jest obecnie zupełnie zawieszona i kup- 
cy-hurtownicy żądają przysłania pokrycia należności 
za towar zaraz przy jego zamówieniu. aw.

Międzynarodowy kartel cynkowy
cofnął ograniczenie produkcji

W związku ze zmniejszeniem się zapasów cynku 
surowego na rynku światowym, cena jego od dłuż­
szego czasu wykazywała tendencję zwyżkową, a w 
ostatnim czasie wzrosła o 2 Ł na tonie. Zwyżka ta  po­
zostaje w związku z wzrostem cen miedzi i ołowiu. 
Z tego też powodu międzynarodowy kartel cynkowy, 
do którego należy również śląski przem ysł cynkowy, 
cofnął ograniczenie produkcji, które wynosiło w stycz­

niu i lutym 10 procent, w marcu 7 procent normalnej 
produkcji, pozostawiając przemysłowcom cynkowym 
od kwietnia r. b. wolną rękę odnośnie wysokość: pro­
dukcji,

Wobec powyższego śląski przemysł cynkowy, o 
ile dobra konjunktura utrzyma się nadal, ma zamiar 
przeprowadzić na szeroką skalę akcję inwestycyjną 
przy jednoczesnem wzmożeniu produkcji. 1

Lokaut w przemyśle metalowym Austrji
Przemysł samochodowy unieruchomił strajk.

Sytuacja w przemyśle samochodowym i metalo­
wym przedstaw ia się bardzo krytycznie. Obecnie s tra j­
kują wszyscy robotnicy fabryk samochodowych. Zwią­
zek pracodawców przemysłowych zarządził w odpo­
wiedzi na ten stra jk  lokaut w przemyśle metalowym. 
W ykluczenie od pracy nastąpi stopniowo od 4 do 13 
kwietnia, w którym  to dniu stanęłyby wszystkie fa­
bryki metalowe, o ile do tego czasu nie przyjdzie do 
porozumienia.

O wiele gorzej przedstaw ia się sytuacja w Styrji, 
ponieważ komplikuje ją moment polityczny. Robot­
nicy bowiem zażądali w dwu tam tejszych fabrykach

wydalenia ze słuiżby tych robotników, którzy należą 
do Heimwehry.

Fabryki automobilów we W iedniu „A ustro-Fiat" 
i „Fross-Bussing" postanowiły zarządzić od soboty lo­
kaut zatrudnionych u siebie robotników. Robotnicy 
firmy ,,Fross-Bussing postanowili dziś, nie czekając 
na wydalenie, natychm iast przystąpić do strajku. W 
firmie „A ustro-Fiat" pracują robotnicy dotychczas 
normalnie. Od ju tra jednak ustanie praca we wszy­
stkich pięciu wiedeńskich fabrykach automobili, na­
tomiast w fabrykach na prowincji, zwłaszcza w fabry­
ce ,,Steyer" pracują robotnicy normalnie,

Stanowisko Związku Mechaników Samodzielnych
' wobec zarzutów Dyrektora Fabryki Rowerów „Inventia"

A rtykuł „Przem ysł rowerowy a wojna celna z 
Niemcami", zamieszczony w 10-tym numerze „Rynku 
Metalowego i Maszynowego , jako przedruk wywia­
du korespondenta „Gazety Handlowej", stał się przy­
czyną uzasadnionego oburzenia sfer kupiectwa danej 
branży i dla równych powodów zniewolił Zarząd 
Związku Mechaników Samodzielnych Zachodniej Pol­
ski do zwołania na dzień 26. marca nadzwyczajnego 
walnego zebrania, celem zajęcia stanowiska na podno­
szone przez p. dyr. Zdanowicza zarzuty.

Zanim przystąpim y do rewelacji z przebiegu te­
goż zebrania, które odbyło się w dniu 26 marca r. b., 
wobec pulblicznego już dziś odkrycia kart przez dyre­
ktora firmy „Inventia", zaznaczyć nam wypada, że 
już niejednokrotnie dochodziły redakcję naszą daw­
niej głosy ujemne, że wyroby tej firmy nie stały  na 
wysok. zadania, oraz na niezbyt dobre traktów, klien­
teli, do której przecież każdy dostawca odnosić się 
winien z uprzejmością, oraz najdalej posuniętą wyro­
zumiałością. Aczkolwiek tutaj stosunek producenta 
do odbiorcy pozostawiał wiele do życzenia, to jednak­
że z uwagi na ważność propagowania produkcji rodzi­
mej, oraz fakt, że wszelkie nowe poczynania są trud-

4 Jo

ne, wpływaliśmy bezpośrednio korzystnie na opinję 
i nigdy żalów na łamach pisma nie podnosiliśmy, by 
nie obniżać reputacji firmy polskiej.

Jednakże inkryminowany wywiad dyrektora fa­
bryki „Inventia", p. Zdanowicza, odsłonił już bez o- 
gródek stosunek firmy do klienteli, względnie kuipiec- 
twa i wadliwą dragę zbytu produkcji wprost konsu­
mentowi z pominięciem kupiectwa. Że taktyka taka 
mija się z kardynalnem i zasadami produkcji i handlu, 
zlbytecznem stawiać na to dowody i komentarze.

Jak  już zaznaczyliśmy w tej sprawie łącznie z 
innemi zagadnieniami odbyło się w dniu 26. marca 
nadzwyczajne zebranie wspomnianego powyżej zwią­
zku, na którem wydawcy naszemu, p. A. Gustowskie­
mu, czyniono wyrzuty, że nie powinien był artykułu 
tego nawet przedrukowywać, by czytelników nie 
wprowadzać w błąd. Po odpow. wyjaśnieniu jednak, 
zgromadzeni zrozumieli dobre w tym wypadku inten­
cje wydawcy, który pragnął spowodować przedru­
kiem rzeczową dyskusję na łamach swego czasopisma, 
nie miał zaś najmniejszego zamiaru szkodzić kupiec- 
twu, dla którego dobra przecież na niwie wydawmiczej 
pracuje już przeszło 25 lat,
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„WIEPOFANA"
| l  Wielkopolska Odlewnia 
11 Fabryka Narzędzi i Maszyn

i  Teleton 61-56
Towarzystwo fikcyjne
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i) odlewy żeliwne
g a t u n k o w e ,

i )  ruszta 6974

z e  s p e c ja ln e g o  s to p u  ż e l iw a ,  t a k  d o  i  
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HUTH t ROETTGER
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PIECE PRZEMYSŁOWE
WYROBU KRAJOWEGO

kompletne, do wszelkich robót 
i dla' różnych gałęzi przemysłu

INSTALACJE HARTOWNICZE
elektryczność

6073

na gaz, ropę

PIECE kuziernne 
PIECE d o  topienia  

PIECE do grzania
PIECE do odpuszczania 

etc. etc. etc.
GENERATORY GAZU

Przeszło 30  lat doświadczenia
Referencje w  całej Europie

W WARSZAWIE:

inż. B. Rudziński RBf^JSS
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Automatyczna fabrykacja śrub 
toczonych i części fasonowych
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O ddział II: Małeckiego 21
WYKONUJE ŚRUBY TOCZONE i CZĘŚCI FASONOWE 
Z MOSIĄDZU, STALI I ŻELAZA ORAZ CZĘŚCI TO­
CZONE DO RADIOAPARATÓW I ELEKTRYCZNOŚCI.

Zamiejscowych''WW. PP. Odbiorców uprasza się 
o nadesłanie wzorów ewtl. rysunków 

7234 i :celem^ uzyskania_korzyst- j
L V v n e j  oferty.

PRECYZYJNE WYKONANIE I CENY B. NISKIE l

PALENISKA
do lokomobil i lokomotyw płużnych 
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kotlarskie

wykonuje
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Ożywiona dysktts j a n a  zebraniu rzuciła wiele 
światła na nasz krajow y przemysł rowerowy, jego 
braki, żądania i potrzeby, araz Stosunki panujące mię­
dzy fabrykami i odbiorcami w ogólności, szczególnie 
zaś w odniesieniu do firmy ,,Inventia“ w Poznaniu. 
Zgromadzeni podnosili tak liczne zarzuty przeciw fir­
mie „Inventia”, że o wszystkich nawet nie należy 
wspominać. Podam y zatem z toku dyskusji tylko nie­
które jaskrawsze szczegóły:

Całe kupiectwo z początku usilnie i bardzo życz­
liwie popierało firmę „Inventia", a niestety wyrób wó­
wczas nie był jeszcze doskonały, bo, jak już zazna­
czyliśmy, wszelka doskonałość przychodzi dopiero z 
latami w uzależnieniu od zdobytego doświadczenia i 
rutyny.

Jeden z członków np. zaznacza, że przypomina 
sobie, jak łam ały się widełki przy rowerze i zwrócił 
się wówczas do fabryki z prośbą, ażeby zamieniła je 
na nowe, dobre. Fabryka stanowczo żądaniu temu od­
mówiła.

Inny znów członek Związku powiada, że przybył 
do niego reprezentant firmy i koniecznie namawiał go, 
ażeby popierał wyrób krajowy. Zamówił więc 10 ro ­
werów, ponieważ zaś m iał płacić zaraz gotówką, więc 
po długich targadh, zgodził się reprezentant firmy 
„Inventia” dostarczyć 10 rowerów, jeżeli otrzym a za­
raz weksel na 1.000 zł. Kupiec ów zgodził się wresz­
cie i na  takie • w kupiectwie niebywałe warunki, ale 
cóż, kiedy rowery wogóle nie nadeszły. Natomiast 
otrzym ał odnośny kupiec zapozew, że ma weksel ten 
na 1.000 zł. wykupić, gdyż inacz. weksel ten pójdzie do 
protestu, pomimo że kupiec towaru nie otrzymał. Po 
długich prośbach i osobistej interwencji wreszcie to 
osiągnął, że firma weksel ten, który poprzednio zdy­
skontowała, sam a wykupiła.

Zkolei dalszy członek Związku przedkłada cen­
nik, wysyłany przez generalnego reprezentanta firmy 
„Inventia”, p. Rymkiewicza, do prywatnej klienteli. 
Cennik wykazuje wyższe ceny od tych, które m ają być 
w pojęciu p. Zdanowicza lichwiarskie. Skonstatowa­
no również, że generalny reprezentant sprzedaje bez­
pośrednio prywatnym  osobom.

Zdaje się, że tych kilka rzeczywiście drastycz­
nych przykładów, wystarcza na odparcie nieuzasad­
nionego zarzutu  p. dyrektora, uczynionego kupiectwu.

Co do zarzutu 30 proc. zysku, że w ten sposób ku­
piectwo, zdaniem p. Zdanowicza, przedraża towar, a 
tem samem uprawia lichwiarstwo, trzeba zaznaczyć, 
że, jak wiadomo, cały nieomal handel rowerowy na 
prowincji odbywa się na raty.

Nieraz klient, kupujący row er. na raty, po od­
płaceniu zaledwie kilku rat, znika z rowerem, lub od­
sprzedaje go komu innemu. Nieraz po kilku miesią­
cach kupiec, nie otrzymawszy kilku rat, musi rower 
często umyślnie zniszczony odebrać z powrotem. 
Szkody powstałe przez różne wymienione już mani­
pulacje niesumiennych kupujących, w rzadkich tylko 
wypadkach dadzą się rewindykować, bo kupujący, 
przeważnie robotnicy, nic nie posiadają.

Z takiemi i podobnemi bolączkami kupiec handlu­
jący rowerami stale się boryka. — Blisko dwugodzin­
na dyskusja nad tem zagadnieniem z wyłuszczeniem 
różnych sposobów, jak się tym bolączkom przeciw­
stawić, jak je zwalczać, jak się kontraktam i zabezpie­
czać, wykazała, jak niezdrowy i niepewny jest ten 
handel i jak wielkie nieraz przynosi straty .

Jeżeli się jeszcze weźmie pod uwagę liczne po­
datki, które dzisiaj przygniatają każdego kupca, to 
doprawdy przy 30 proc. brutto zysku w handlu rowe­
rami na raty, zarzut wyzysku może tylko uczynić czło­
wiek stronny, albo też nie orjentujący się w całym 
handlu rowerami, albo ma wyraźny zamiar pro­
pagowania taktyki swej sprzedawania wprost p ry­
watnej klienteli w chęci podkopania i zniszczenia ku­
piec twa handlującego rowerami.

Taki był mniejwięcej przebieg zebrania. To też 
silne, w związku swem złączone kupiectwo handlu ro­
werami, naskutek tej wypowiedzianej groźby opo­
wiedziało się jednogłośnie za założeniem własnej fa­
bryki rowerów, o czem piszemy na innem miejscu.

Z ogólnej dyskusji należy jeszcze i to zaznaczyć, 
że braki te wszelkie widzą zebrani w fakcie, że „In­
ventia” z początku nie umiała sobie dobrać i wycho­
wać dobrze wyszkolonego personelu technicznego. — 
W skazano na firmę „Pepege”, która od samego począ­
tku do dzisiaj z największem powodzeniem dla sie­
bie, a także z największem zadowoleniem całej swej 
klienteli pracuje, dostarczając dętki, oraz opony bez 
zarzutu. Powiedziano dosłownie, że towaru tego za­
wsze, mimo silnej konkurencji zagranicznej, nam na 
rynku braknie.

W yrażano się również pochlebnie o fabryce „Pa­
tria” w Stęszewie, k tóra wyrabia błotnice i obręcze, 
z których wszyscy są wielce zadowoleni.

W ynika z powyższego, że wywiadem swym pan 
Zdanowicz wyświadczył fabryce swej wprost niedź­
wiedzią przysługę. A. G.

f«owe Prezydium izby Przemysłowo-Handlowej
w Bydgoszczy

Na prezesa Izby Przemysłowo-Handlowej w Byd­
goszczy wybrany został p. inż. W dziękoński, który od 
siedmiu lat jest naczelnym dyrektorem  fabryki „Kabel 
Polski” pod Bydgoszczą i od r. 1923 członkiem Izby 
Przemysłowo-Handlowej. Pozatem  piastuje od czte­
rech lat urząd radnego miejskiego, jest członkiem R a­
dy Przemysłowo-Handlowej przy Min. Przem ysłu i 
Handlu, prezesem Związku Fabrykantów, członkiem 
R ady Głównej P. W. K. itd.

.Inż. W dziękoński ur. w Kaliszu r. 1870. Gim­
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nazjum  ukończył w swem rodzinnem mieście, a następ­
nie politechnikę w Rydze z dyplomem inżyniera-tech­
nologa. Szereg lat spędził potem na stanowiskach kie­
rowniczych w Rosji Południowej.

W iceprezesami pozostali nadal dotychczasowi pp. 
inż. Leon Czarliński z Inowrocławia, oraz Maksymi- 
ljan Jankowski, dyr. firmy traków „Blumwe” (dawn. 
„Unja ) z Bydgoszczy, z Sekcji Handlowej pp. Ro­
man Stobiecki i M aksymiljan Sentkowski (ostatni dwaj 
jednogłośnie).
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Polecamy franko dworzec Poznań:

& L

W ł J  i baki 1 3 , 4-rog. 
Sierpy, kosy
Boksy do wozfiw i progów 
Bedozrke opakoikowa 
naczynia emaliowane „Silesia”  
Gwoździe, druty 
Srpadie ogrodnicze i grabie tel. 
Siaiki drut. pot.
Roszta. Płyty, Drzwiczki l 
Wszelkie Artnatory do pieców 
Okotia irodowlaoe 
Okoa laoożelazne 
Lemiesze i odkłndoie stal.
Baki kote, Kioski 
Konwie do mleka

naczynia lano-źei. M V .  
Maszynki do mięsa llexanderwerk 
Młynki do kawy, Żelazka do 

prasowania 
Wszelkie Sprzęty kncbenne 
Kotły do paszy, Wiadra ocynk. 
D iiab li do buraków 
Śruby. Bakre ki. Bity, Wkrętki 
Szpadle. Szufle, Kiloty 
Widły do ziemniaków 
Toczaki bawarskie 
flarzedzia
Klamerki do bielizny 
Tarki do prania 
Łańtutby, Wędzidła

Telefon: 3 5 - 1 9 ,3 5 - 2 9 .  Adres telegr. „FER R U M  

Prosimy zażądać cenniki. 6632

BLACHY DZIURKOWANE (SITA)
6368

dla przemysłu żelaznego, cemen­
towego, papierniczego, kopalnia­
nego, chemicznego, dla rolnictwa, 
cukrownictwa, mtynarstwa, fabryk 
krochmalu, gorzelni i browarów, 
do wszelkich urządzeń i aparatów 
technicznych, oraz blachę ażurową 
do celów budowlanych, ozdób itp.
Wykonywa z wszelkich materjałów 
w dowolnych rozmiarach i grubości

W Y T W Ó R N I A  B L A C H  D Z I U R K O W A N Y C H

S T T  W A R S Z A W A , UL. DOBRA 86
1 1  V /  telefon 1-92. 5717

Nowy kierownik techniczny:
„Żaden nowoczesny zakład przemysłowy nie u- 
żywa dziś drogiej pary świeżej dla fabrykacji 
i ogrzewania. Panie Dyrektorze,zużywamy obec­
nie 100 kg węgla dla naszego kotła niskiego 
ciśnienia a dostarcza on 800 kg pary na godzinę. 
O ile tę samą ilość węgla zużyjemyprzy SPECJAL­
NEJ L0K0M 0B1LI PRZEMYSŁOWEJ R. WOLF, 
otrzymamy ' nietylko w przybliżeniu tę samą 
ilość pary, do fabrykacji i ogrzewania, lecz po- 
zatem 100 KM, czyli, że przy tej samej ilości wę­
gla pokryć możemy nasze zapotrzebowanie cie­
pła i siły. Zażądajmy nadesłanie kosztorysu."

MASCHINENFABR1K 
BUCKAU R.WOLFA-G 

. MAGDEBURG

Biuro na Poznańskie i Pomorze:

Inż. M. Rowecki
Poznań, Wały Zygmunta Augusta 10 II. Telefon 53-71.

7218

m

KOMPRESORY
fabrykatu

NEUMANN u. ESSER
w Mkwizg anle (Aachen)

leżące i ruchome dla 
wszelkich mocy jako też

uzm  lodowe
intfuila tllslildt

d o s t a r c z a

l i m i n i
KATOW ICE

Skrzynka pocztowa 442 
TELEFON 119
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jlMIEMCY.
fj Nadzwyczajna zwyżka, cen miedzi w wszystkich
‘ krajach spowodowała zjednoczone odlewnie metalo­

we w Berlinie do podwyższenia cen zasadniczych dla 
odlewów metalowych. Równocześnie związek o- 
świadcza, że ceny oznaczone na stopy metalowe obo­
wiązywać mogą tylko na krótki czas. Pozatem zwią­
zek zwrócił się do ministra gospodarstwa Rzeszy z 
memorjąłem, w którym zwraca mu uwagę na fakt, że 
wskutek haussy ceny miedzi na rynkach światowych 
powstał w ostatnich czasach nadzwyczaj silny wy­
wóz starej miedzi, złomu i odpadków miedzi, tak sa­
mo jak i stopów miedzianych. Aby zapobiec tej u- 
ćieczce miedzi zagranicę i i ej fatalnym skutkom dla 
przemysłu krajowego, związek prósi ministra, by 
wydał odpowiednie zarządzenie prohibicyjne, rozcią­
gając zakaz wywozu starego żelaza i odpadków także 
na starą miedź i stopy miedzi w jakiejkolwiek formie 
zamierzanoby je eksportować.

Miesiąc luty był dla przemysłu żelaznego i sta­
lowego niezbyt pomyślny. Przedewszystkiem obniżył 
się stopień zatrudnienia, przeto i produkcja dzienna 
zmniejszyła się dość znacznie; najmniej spadła pro­
dukcja stali surowej. Wskutek słabego zajęcia w 
odlewniach i fabrykach maszyn, zapotrzebowanie su­
rówki żelaza było również słabe, a obroty nacecho­
wane więcej jak zwykłym spokojem. Lepszym popy­
tem cieszyła się stalówka. Zato interesy z zagranicą 
polepszały się stale. Zarząd związku stalowni skon­
statował, że obroty półwyrobami na rynku wewnętrz­
nym były spokojne, zato ruch eksportowy wzmógł 
się znacznie.

Zapotrzebowanie żelaza wzorowego było bardzo 
małe, gdyż główny konsument „ruch budowlany“ był 
zupełnie nieczynny. Tak samo zmniejszyła się kon- 
sumcja żelaza sztabowego, a więcej jeszcze taśmowe­
go. Żelazne nawierzchnie m aterjały budowlane mia­
ły zbyt regularny; polepszył się zbyt m aterjału to­
czącego i kołowego tak na rynku krajowym jak i w 
ruchu eksportowym. Wytwórnie blach były tak sa­
mo zatrudnione jak w styczniu, gdyż zapotrzebowa­
nie blach było nadal słabe; blach grubych wogóle nie 
kupowano; wyjątek stanowiły tylko nielicznie zakła­
dy  budowy okrętów oraz warsztaty stoczni i dokowe.

AUSTRJA.
Branża kupców detalistów zyskuje coraz więcej 

na isile i poważaniu. Ostatnie lata były dla detali­
stów okresem silnego ruchu organizacyjnego i racjo­
nalizacji sprzedaży. Wskutek tego zyskali bardzo 
wiele nad spółdzielniami. Najlepiej wykazuje to 
wysokość obrotów, które dochodzą obecnie przecięt- 
-nie do sumy od dwóch do dwa i pół miljarda szylin­
gów, gdy obroty w spółdzielniach osiągają przecięt­
nie tylko sumę od 100 tysięcy do 130 tysięcy mil jo­
nów. Obok obrotów artykułami żywnościowemi i 
spożywczemi największą rolę w handlu detalowym 
odgrywają kupcy branży żelaznej, zwłaszcza narzę­
dzi i naczyń kuchennych oraz mebli i urządzeń domo- 
wydh, ogrodowych i gospodarczych. Przedewszyst- 
kj|ni chodzi im o obniżenia kosztów handlowych, do
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czego dążą przez racjonalizację zakupu.. W tym kie-| 
runku pracują obok koncernów wielkich domów to-! 
warowych spółki zakupna . kupców średnich i ma­
łych. Diziś wywierają one poważny wpływ nietylko 
na sposób prowadzenia składów kupieckich, ale tak­
że zakładów wytwórczych.

LUKSEMBURG.
Zwiększone zapotrzebowanie rudy żelaznej wy­

wołało już w ostatnich miesiącach roku ubiegłego 
wzrost ich produkcji. W kopalniach luksemburgskich 
czekano już na ten objaw z pewnem utęsknieniem, 
gdyż wogóle rok 1928 hył pod względem ilości wy­
dobytej rudy mniej pomyślny jak rok 1927. Ogó­
łem Powiem wvdrbyto. w kopalniach luksemburgskich 
podczas roku 1928 — 6 998 000 ton rudy, gdy w roku 
JVZ7 wydobyto jej 7 244 000 ton.

Przemysł ciężki żelaza i stali rozwija się nadal 
dobrze i zużywa coraz więcej rudy. Obniżenie się 
więc produkcji rudy, która w r. 1926 osiągnęła rekor­
dową cyfrę 7 756 000 ton, przypisać należy wyłącznie 
zmniejszającemu się eksportowi.

FRANCJA.
Odprężenie na rynku węglowym uskutecznia się 

w dalszym ciągu stopniowo. Konsumenci nie rozpo­
rządzają jeszcze znaczniejszemi zasobami; zato skła­
dy w odolicadh Paryża zapełniają się. Żegluga ka­
nałowa pozostawia ciągle jeszcze dosyć do życzenia.

Rynek żelaza i wyrobów żelaznych wykazuje 
tendencję mocną, bez specjalnych objawów dla po­
szczególnych działów. Terminy dostawy wahają się 
między 3 do 6 miesiącami. Eksport blach odbywa się 
w tempie i rozmiarach zwykłych.

ANGLJA.
W sprawie wspominanych już w naszym dziale 

żyda gospodarczego zagranicy zamierzonych fuzyj 
przedsiębiorstw przemysłowych w Sheffield, podaje 
„T im es', że oczekiwane jest powszechnie rychłe 
potwierdzenie wiadomości o przyłączeniu się dwóch 
największych przedsiębiorstw stalowych, mianowicie 
firm Thomas Firth and Sous Ltd. i John Brown and 
Co. Ltd. do angielskiego konsorcjum stalowego. Po­
łączenie to ma być skutkiem umowy między Vickers 
Armstrouys i Cammel Laird Ltd.. Strony zaintereso­
wane utrzymują istotę umowy i jej warunki w ścisłej 
tajemnicy. O ile fuzja dojdzie rzeczywiście do sku­
tku, konsorcjum rozporządzać będzie kapitałem 16-tu 
mil jonów funt. szt.

W kopalnictwie węglowem panuje obecnie pewne 
ożywienie i ruch. Nie można jednak chwilowo zawy­
rokować, czy to prawdziwa stała poprawa, czy też je­
dynie przejściowy objaw, wywołany różnemi załama; 
niami się konjunktury i trudnościami gospodarczemi 
i komunikacyjnemi w innych krajach. Rozpoczęty 
pod koniec 1928 r. wzrost eksportu utrzymuje się. Na­
stępne miesiące już przyniosą pożądaną odpowiedź, 
gdyż wykażą, czy nastąpi oczekiwany wzrost ruchu 
przemysłowego, zwłaszcza żelaznego i stalowego.

(Zebrał i oprać. P. W.)
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I  | KORZYSTNE HURTOWNE ŹRÓDŁA ZAKUPU i !
F. i R, K A L E S S E
6494 KATOWICE, ul. Plebiscytowa 8.

FABRYKA KAS PANCERNYCH
Specjalność: kasy betonowo-pancerne, 

| kasetki tylko dla odsprzedawcy

f l u y l i k i e  wylęgarnię Ju rkeye”
Młynki do mielenia kości. Obrączki dla drobiu celulo­
idowe I alumlnjowe. Wszelkie przybory hodowlane

poleca Biuro Rolniczo-Techniczne 5568
In i. St. Nawakowski Sp. z o. o. w Warszawie, ul. Kredytowa 4
Telefon 291-34 Prosimy żądać ofert i katalogów

ARMATURE s p e c ja ln y  d la  c u k ro w n i, 
g o rz e ln i, r a f in e r j l  n a fty , 
p a p ie rn i, c e m e n to w n i,  

fa b ry k  c h e m ic z n y c h  I in n y c h  z a k ła d ó w  p r z e m y a l o w y c h

Wyroby z kwasoodpornego bronzu fosforowego D'aKOnzIa
poleca Jq

J A N C Z E W S K I i  F R E Y M A R K  
8  W a rs za w a , M o k o to w s k a  4 0 .

TARKI DO PRANIA
najlepsze wykonanie

„ M A R S ‘ «
6220

FABRYKA WYROBÓW DRZEWNYCH 
Tel._32. L U B L IN IE C  (G . Ś l  )  Tel. 32.
B IU R O  S P R Z E D A Ż Y : K a to w ic e , ul. S ło w a c k ie g o  

nr. 16, te l. 5 3 6  &  1074.

Sprężyny samochodowe 
„  do wozów  

-  „  spiralne 6551
S  buforowe i resory mostowe

f g j  § £ $  wszelkiego rodzaju
do kultywatorów

Katowicka Fabryka Sprężyn i Fabryka Maszyn
własć. In * .  F n tz  G rU tzm a c h e r, K a to w ic e  II I., u l. M arcina 7.

Prace gryzarskie w metalu
w n*N aiB iiiiiauiai«ino*ai(i«iM iiiiî ^

wykonujemy szybko 1 tanio. Przy za­
mówieniu większem znaczne ustępstwo.

BRACIA BO RZYCH
Fabryka Maszyn Międzychód n. Warta

_____________________________________________________  7134

Płyty fibrowe amerykańtkie
i pręty we wszystkich wymiarach, jak również presz- 
pan w arkuszach, mika, taśma izolacyjna, taśma gu­
mowa (paraguma) etc. etc. najkorzystniej do nabycia 
w Hurtowni artykułów techn. i elektrotechnicznych

S. Szajer, Kraków, ul. Wiśina, telefon 4154

7213

Sperjalny Skład Narzędzi
W. Gierczymki i t-ka 
Poznań. św.Martin13

H u r t  r n t u o r ó u r s  oraz wszelkich części rezerwo- 
f l U I  L i  l U W C l U W .  wych, wirówki, butelki termosowe
HURTOWNIA PNEUMATYKÓW T. z O. p. OSTRÓW (Wlkp.)

s t a l o w e  i  k o n o p n e
poleca 6604

B. Muszyński, fabryka lin , LUBAWA
fabrykuje w tubkach I pustkach 
7058 w najlepsi im gatunku

„G U M Y "
Poznań, ul. 27 Grudnia 51

LINY
WULKAN (Gummilósung) ^

Nr.UAL 'SUF.hUPtY tui wysbiMt HynalazMv wWarszutii ty y O r '^

P IE R W S Z A  K R A JO W A  

W YTW Ó R N IA  S P R Ę Ż Y N
wyROBOW z  DRUTU

SPIRAL
- Z r  tm!a  2 0  rrL. jo  jg

Taśmy hamulcowe ;?
do samochodów i maszyn

Seguby gumowe kardanowe.
Dyski kuplungowe. 6700

Dostarczają najtaniej ze składu komisowego 
P. Goldman i L. Endalman, Warszawa, Widok 11. Tel. 130—88

Piasek do formowania j
i  dla odlewni żelaza i metali, który w wielu odlewniach od J 
c 10 lat już został wypróbowany i okazał się nadzwyczaj ce- 5 
a lowym w użyciu, oddaje wagonowo i workami po cenach 2 
i  najtańszych ze stacji Nojewo, pow. Szamotuły. 7197 2

O tto L iic k , N o jew o , p o w . S zam o tu ły .
■aaaaaaanaaaaaaaaaaaanBBBaaaanBBaanaaaaaaaaaaaaaaaH

Wolne miejsce

Maszyny m łynarskie
wyrabia pod gwarancją 

Z A K Ł A D  S T O L A R S K I B U D O W Y  M Ł Y N Ó W

JANA BACHNIAKA
w St. SEy w e n  - M a ł o p o l s k a 7203 ::
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|  KRONIKA PRZEMYSŁOWO - HANDLOWA !|
BIURO PROPAGOWANIA WYROBÓW KRAJO­

WYCH W WARSZAWIE.
W związku z akcją popierania przemysłu krajowego, 

otworzono przy Lidze P racy  w W arszaw ie przy ul. Czac­
kiego 5, specjalne „B uro  Informacyjne o źródłach w ytw órczo­
ści krajowej", które udziela wyczerpujących wyjaśnień doty­
czących w ytw órczości krajowej i źródeł zakupu. Zapytania 
winny się ograniczać do kilku artykułów, gdyż podanie_ w y­
kazu firm krajowych wszystkich dz.ałów przemysłu (których 
liczbą wynosi kilkanaście tysięcy), prowadziłoby do przeła­
dowania „Księgi adresowej."

PODWYŻKA KAPITAŁU BANKU AU STR O -PO I- 
SKIEGO.

Walne Zgromadzenie Banku Austro-Polskiego uchwaliło 
podw yższyć kapitał akcyjny z 220 000 szylingów do 1.000.000. 
Prócz tego w krótce ma nastąpić sfuzjowanie ncwo-utworzo- 
nego wiedeńskiego Bankowego Tow arzystw a Komandytowe­
go z Bankiem Austro-Polskim. Po dokonaniu zaś tej fuzji, 
gtównem zadaniem Banku Austro-Polskiego będzie „finanso­
wanie konsumoji", t. j. interesów  na spłaty  ratami.

WYMIANA STARYCH BANKNOTÓW Z R. 1919.
Bank P o lsk i podaje do publicznej w iadom ości, że w ym ianę w y ­

cofanych z obiegu b iletów  bankow ych  I. em isji po 50, 20 i 10 mar. z 
d a tą  28 lutego 1919 r. usku teczn ia  O ddział G łów ny w zastęp stw ie

W YM IAR PO D ATK U O BR O TO W EG O  ZA 1928 ROK.

O kólnik M in isterstw a Skarbu.

W edług notatek prasow ych i kursujących wśród osób za­
interesowanych wiadomości, w ładze skarbowe, powołując się 
na zwiększenie obrotów  tow arów, w ykazyw anych w sta ty sty ­
kach oficjalnych oraz rzekomo również przez przedsiębiorstwa 
handlowe, prowadzące księgi, zarządzić miały jakoby podnie­
sienie proporcjonalnie do zwyżki statystycznej — w ym iaru po­
datku obrotowego za ubiegły rok w granicach od 25—50% — 
zależnie od branży.

Jak się obecnie okazuje, zarządzenie takie przez min. skar­
bu wydane nie zostało.

W szakże jest rzeczą możliwą i prawdopodobną, że wska­
zówki tego rodzaju ustalane były  na zjazdach naczelników 
urzędów skarbow ych w poszczególnych izbach skarbowych.

W każdym razie, gdyby nawet tak było, to dostateczną 
broń przeciw takiemu systemowi w ym iarów podatkowych po­
winien stanowić ostatni, naprawdę doniosły, okólnik minister­
stw a skarbu, datowany 25. ub. m. L. D. V. 1546/4/29 treści 
następującej:

„P rzy w ym iarach podatku przem ysłowego od obrotu zda­
rzają się wypadki, że organa wym iarowe podwyższają znacznie 
w porównaniu z rokiem ubiegłym obroty przedsiębiorstw  nie- 
prowadzących prawidłowych ksiąg handlowych, często Być 
może nawet i skisznie, P cz  bez należytego uzasadnienia.

„Tego rodzaju postępowanie, wywołując narzekania płat­
ników, utrudnia w znacznym stopniu załatw ianie odwołań i 
skarg do najwyższego trybunału administracyjnego.

„Mając powyższe okoliczności na uwadze, polecam, aby 
na przyszłość wszelkie znaczniejsze zmiany (zarówno zwyżki 
jak i zniżki) w porównaniu z wymiarami za rok poprzedni 
w sumach obrotu, ustalanego dla przedsiębiorstw  nieprowadzą-

S k arb ca  Em isyjnego B anku Polskiego w W arszaw ie , B ielańska 18 — 
do 31 Itpca 1929 r. P row inc jonalne O ddziały Banku nie za ła tw ia ją  
obecnie w ym iany  tych b iletów , ani nie p ośredn iczą  w  p rzesy łce  
ich do S karbca  E m isyjnego w Banku. P o  dniu 31 lipca 1929 r . tra c ą  
w ycofane b ile ty  po 50, 20 i 10 m arek w szelką  w arto ść  pieniężną.

ROZROST ZDOLNOŚCI PRZEŁADUNKOWEJ 
PORTU GDYŃSKIEGO.

P ort w Gdyni w ykazał w styczniu rb. nowy niespodzie­
w any rekord przeładunkowy. Pomimo niezwykle ostrej zi­
my i trudności komunikacyjnych, obrót ogólny portu wyniósł 
214 000 ton, gdy dotychczasowy najwyższy przeładunek w je­
sieni roku ub. wynosił 204 tys. ton. Ruch w porcie w ostat­
nim m:es;ącu był blisko o 100 proc. w yższy, niż przed ro­
kiem. Ogółem w ciągu roku zeszłego port gdyński przełado­
wał 3 miljony ton.

POLSKA FLOTA HANDLOWA POWIĘKSZA SIE.
Tow arzystw o Transportow e M orsk’e „Speed" w  Gdyni, 

zajmujące się również m aklerstwem okrętoiwem, sprowadziło 
do Gdyni holowniki i dwie krypy węglowe. Jednostki te, 
zarejestrowane pod flagą polską spuszczono już na morze. 
Tonaż brutto 4 statków  Polsko-Brytyjskiego Tow arzystw a 
Okrętowego wynosi okrągło 10 000 ton. W szystkie cztery 
statki posiadają kab 'ny pasażerskie dila przewozu emigran­
tów w  ilości 400 osób ma każdym -okręcie. Statki będą -kur- 

! sowały pod polską banderą, obsadzone polską załogą.

cych prawidłowych ksiąg handlowych, były należycie uzasad­
niane w każdym poszczególnym wypadku.

„O powyższem zarządzeniu należy zawiadomić władze 
podatkowe I instancji."

Okólnik pow yższy należy corychlej podać do wiadomości 
ogółu płatników oraz członków komisyj podatkowych.

NOWY OKÓLNIK MINISTERSTWA W SPRAWIE 
ULGI PRZY PODATKU OD HURTU.

Minister skarbu podpisał okólnik do Izb Skarbowych i 
wszystkich Urzędów Skarbowych w sprawie stosowania ulgo­
wej stawki 1-procentowej od obrotu przy ściąganiu podatku 
obrotowego od przedsiębiorstw  handlowych o charakterze hur­
towym, nie prowadzących ksiąg. Nowy okólnik ujmuje rzecz tę 
liberalnie i żąda od płatników jedynie udowodnienia w drodze 
zapisków, w ykazu odbiorców i t. p. hurtowego charakteru 
przedsiębiorstwa.

WIII1IIIIIIIIM

Uwaga!
Szan.' Czytelnikom naszym donosimy, 

iż jedynym obecnie reprezentantem  na­
szym na miasto Bydgoszcz jest p. MIE­
CZYSŁAW M I C H N A ,  zamieszkały 
w Bydgoszczy, ul. Chrobrego 6.

P. Michnę upraw niam y do inkasowa­
nia wszelkich należytości naszych.

TOW . WYDAWN. „ K U P I E C "
Poznań, Wielka 10.

*  1 INFORMATOR PODATKOWY
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Wałki do cyrkuiarek

na łożyskach kulkowych F. & H. 
Precyzyjne wykonanie. 

Bardzo lekki i spokojny bieg. 
Oszczędność siły około 50%,! 

Największa oszczędność smarów.

I"£.T0E!A« i KHIRN
B ia ła  (Małop.) wnrn^ G łó w n a  11

u- .  6 m
EEEEEEEEEEEEESEEESEl!!

Towarzystwo Akcyjne

„Arkona“
Wytwórnia 
w y r o b ów 
metalowych
Tczew

Teief. 20 I 59
Adres telegr.: ARKONA— TĈ tW 

Fabryka założona 1857 roku

Oddział 8:
wszelkiego rodzaju artykuły blaszane, cyno­
wane, cynkowane, lakierowane. —  Beczki że­
lazne, cynkowane. —  Spawalnia autogenowa. 

Tłocznia hydrauliczna.
Oddział II:

Opakowania blaszane. —  Chrcmolitografja na 
• 2337 blasze.
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Magle domowe
wszelkie wyroby drzewne kuchenne

p o l e c a

A. Koszewski
POZNAŃ. Stary Rynek 31

Fabryka i Hurtownia 7165 
Wyrobów Drzewnych i Metalowych



MOTH iitm imiiffimrrrmnmiimnfTmmmTnmim ir nm inim m o

Powszechna Wystawa Krajowa w r. 1929
od 16 maja do 30 września

Z ak u p io n o  100 p o d w o z i F o rd a  (n o w e g o  ty p u ), k a ro s e r ię  w y k ó n y w u je  
k ra jo w a  firm a  „ S a m o lo t"  i „ K u ro s a "  (P o zn a ń ).

N a n ie k tó ry c h  s z la k a c h  w p ro w a d z a  s ię  ob ed n ie  autobusy  elek tr . 
i  górnem i p rzew od am i (po ra z  p ie rw s z y  w  P o ls c e ) .

POWSZECHNA
-WYSTAWA

KRAIOWA

OBRAZ POLSKI WSPÓŁCZESNEJ KSZTAŁTUJE 
SIĘ JUŻ NA TERENACH PWK. W POZNANIU.

O ż y w c z e  p ro m ie n ie  s ło ń ca , 
w y p a r łs z y  m ro ź n e  tc h n ie n ie  
c ię ż k ie j te g o ro c z n e j z im y , po­
z w o liły  n ie z m o rd o w a n e m u  b ie ­
go w i p ra c  p rz y g o to w a w c z y c h  
n a  te re n a c h  P o w s z e c h n e j W y ­
s ta w y  K ra jo w e j n a d a ć  tem p o  
p rz y s p ie s z o n e . Na k a żd y m  od­
c in k u  te re n ó w  P . W . K. d ifiarua 
p ra c a  luidzka k s z ta ł tu je  i w y ­
k a ń c z a  ro z p o c z ę te  d z ie ło  i z 
dn ia  na  dz ień  o g ó ln y  o b ra z  W y ­
s ta w y  ry s u je  s ię  c o ra z  w y ra -  
źn ie jsz e n ii k o n tu ra m i g m a c h ó w  
w y staw kow ych , p a w ilo n ó w , d ró g  
itp . u rz ą d z e ń  te c h n ic z n y c h .

W ra z  z z e w n ę trz n y m  w y ­
g lą d e m  W y s ta w y  c o ra z  sz y b c ie j 
n a b ie ra ją  k s z ta ł tó w  jej ra m y  
w ewnętrzne. Pawilony w y s ta ­

w o w e  z a p e łn ia ją  s ię  w  ź y w ern  te m p ie  e k sp o n a ta m i.

D o  dn ia  27 m a rc a  rb .  d o w ie z io n o  ju ż  o k o ło  60 w a g o n ó w ' e k sp o ­
n a tó w , w a g i  b lisk o  600 ty s .  k lg . —  S ą  to  g łó w n e  o b je k ty  w ię k sz e j 
w ag i i ro z m ia ró w , o b ję te  n a jw c z e śn ie js z y m  te rm in e m  p rz y w o z u , ek s­
p o n a ty  c ię ż k ie g o  p rz e m y s łu . W y s ta rc z y  n a d m ien ić , ż e  d w a  z e k s p o ­
n a tó w  H u ty  B an k o w e j —  w a ł k o rb o w y  i w a le c  —  w a ż ą  15 ty s .  k lg . 

.N ie m n ie jsze j w a g i s ą  o b je k ty  w y s ta w o w e  in n y c h  w ie lk ic h  h u t ś lą ­
sk ic h , k o t ły  p a ro w e  f-m y  C e g ie lsk i, S to c z n i G d a ń sk ie j e tc .

D o ty c h c z a s  e k s p o n a ta m i z ap e łn ia ją  s ię : h a la  c ię ż k ie g o  p rz e m y s łu , 
h a la  m a sz y n  ro ln ic z y c h , w ie ż a  g ó rn o ś lą sk a , p a w ilo n y  p rz e m y s łu  m e ­
ta lo w e g o , ch em icz n e g o , a  n a w e t n ie o b ję te  je sz c z e  te rm in e m  w ipływ u 
h a la  w łó k ie n n ic z a  i s p o ż y w c z a .

Ł ó d ź  p rz o d u je  d o b ry m  p rz y k ła d e m  w sz y s tk im  w y s ta w c o m . W sp o ­
m nieć  n a le ży , ż e  p ie rw s z y  e k sp o n a t, jak i s ta n ą ł  n a  te re n ie  W ystaw cy, 
n a le ż y  do  Ł o d z i. T a k  sa m o  p rz e m y s ł w łó k ie n n ic z y , ktÓTego o b o w ią z -  

- k ie tn  je s t  n a d s y ła ć  e k s p o n a ty  d o p ie ro  w  te rm in ie  od  5-go  'd o  30 -go  
k w ie tn ia , już  d z is ia j z a p e łn ia  sw o je  s to isk a  w  w ie lk ie j hali w łó k ie n ­
n icze j. F irm y  S c h e ib le r  i G ro h m an , P o z n a ń sk i i H o ffr ic h te r  n a d e s ła ły  
ju ż  s w o je  e k s p o n a ty  i b u d u ją  s to isk a , a b y  n a jd o k ła d n ie j i e s te ty c z n ie  
ro z w ią z a ć  s tro n ę  d e k o ra ty w n ą  s w e g o  d z ia łu .

#W  ś la d  za  te m i dz ia łam i n a d c h o d z ą  e k sp o n a ty  do g m ach u  w v s ta -  
w y  z b io ro w e j R zą d u . N a w e t „ P a ła c  S z tu k i"  n o tu je  ju ż  n a p ły w  
a rc y d z ie ł .

SAMOCHODY 1 MOTOCYKLE NA PWK.
P o ls k ą  p ro d u k c ję  s a m o c h o d o w ą  r e p re z e n to w a ć  b ęd z ie  na P W K . 

p rze d ew sz y s tlk iem  fa b ry k a  „ U rs u s " ,  m a ją c a  n a w e t sw ó j o so b n y  p a ­
w ilo n .

W ię k sz o ść  w y s ta w c ó w  b ę d ą  s ta n o w ili w y s ta w c y  k arosery j kra­
jo w y c h , m o n to w a n y c h  n a  w o z a c h  z a g ra n ic z n y c h .

P o n ie w a ż  d o ty c h c z a s  n ie  p o s ia d a m y  an i je d n e j fa b ry k i m o ło c y -  
k ló w  —  w y s ta w a  te g o  p rz e m y s łu  o g ra n ic z y  s ię  do  c z ę ś c i  z a p a s o w y c h , 
p ro d u k o w a n y c h  w  P a ń s tw . Z a k ła d a ch  In ż y n ie ry jn y c h .

POZNAŃSKA KOLEJ ELEKTRYCZNA WOBEC 
P. W . K.

P o z n a ń s k a  K olej E le k tr y c z n a  n a le ż y  do  n a jle p ie j z o rg a n iz o w a ­
n y c h  w  P o ls c e :  d o ty c z y  to  z a ró w n o  o rg a n iz a c ji w a r s z ta tó w  i m e to d  
p r a c y ,  ja k  i op iek i sp o łe c z n e j.

O s ta tn ie  d z ie s ię c io le c ie  z a z n a c z y ło  s ię  im p o n u ją c y m  ro z w o je m  te j 
in s ty tu c j i .  D y re k c ją  w p ro w a d z i ła  s z e re g  n a jn o w s z y c h  u le p sz e ń  w  
p ra c y , ja k  np . sp aw an ie  szy n  a lu m in jow o-term itow e , tu d z ie ż  p o  raz 
p ie r w s z y  w  P o ls c e  g ab in et p sy c h o -tech n lcz n y  d o  b a d a n ia  k a n d y d a tó w  
n a  k ie ro w c ó w  i k o n d u k to ró w  (a u to b u s o w y c h  i tr a m w a jo w y c h ) .  G a ­
b in e t te n  ibędzic w y s ta w io n y  na  P o w s z e c h n e j W y s ta w ie  K ra jo w e j.

N a leż y  p o d k re ś lić ,  iż P o z n a ń s k a  K o le j E fek tr . k a ro s u je  a u to b u s y  
i tr a m w a je  w e w ła sn y c h  w a r sz ta ta ch . —  C elem  o b w o ż en ia  z w ie d z a ­
ją c y c h  p o  W y s ta w ie  s p ro w a d z o n o  20 w ó z k ó w  aku m u la torow ych . —  
P rz e w id u ją c  w z m o że n ie  z a p o t rz e b o w a n ia  a u to -d o ro ż e k  w  c z a s ie  P W K . 
—  D y re k c ja  P o z n . K o le i E ie k tr .  s tw o rz y ła  T . z  o g r . o d p . „ A u to ru c h " .

„WESOŁE MIASTECZKO" NA PWK.
P o w s z e c h n a  W y s ta w a  K ra jo w a  śc ią g n ie  do P o z n a n ia  ludz i w s z e l­

k ie g o  a u to ra m e n tu  i p o k ro ju :  u c zo n y c h  i p ro s ta c z k ó w , b o g a ty c h  i 
b ie d n y c h , s ta r y c h  i m ło d y c h , ro d a k ó w  i o b c y ch  i w o b e c  w sz y s tk ic h  
je d n a k o w o  sp e łn ić  m usi p rz y ję te  na s ieb ie  o b o w ią zk i.

W  ogó ln y m  p ro g ra m ie  W y s ta w y , tra k tu ją c e j  o w sz e lk ic h  p rz e -  
ja w ao h  ż y c ia  p o ls k ie g o , n ie m o żn a  b y ło  p o m in ą ć  d z ie d z in y , k tó ra  
w s izy s tk ich  je d n a k o w o  łą c z y  .i z k tó re j  d o b ro d z ie js tw  k a ż d y  w . w o l­
ne j c h w ili k o rz y s ta ć  p ra g n ie . D dziedz.iną tą  —  to  u c iech a , w e so ło ść  
i śm iech .

O tó ż  P o w s z e c h n a  W y s ta w a  K ra jo w a  p rz y  p o w a ż n y m  sw y m  
i p o d n io s ły m  c h a r a k te r z e  p o s ia d a ć  b ę d z ie  ró w n ie ż  w y d z ie lo ­
ny  o b rę b , w  k tó ry m  au to n o m ic zn ie  k ró lo w a ć  b ę d z ie  m uza  ra d o ś c i i 
- ro z k o s z n y c h  w z ru sz e ń .

„ W e s o łe  m ia s te c z k o "  —  to  n a z w a  p a rk u  ro z ry w k o w e g o , p o ło ż o ­
n ego  na te re n a c h  z a c h o d n ic h  P W K ., g d z ie  na  p o w ie rz c h n i 30 ty s .  m. 
k w . s ta n ie  k ilk a d z ie s ią t o b je k tó w  a t ra k c y jn y c h  w sz e lk ie j n a tu ry  i r o z ­
m ia ró w , z k tó ry c h  za  p rz y s tę p n ą  o p ła tą  k o rz y s ta ć ,  b ę d ą  sz e ro k ie  r z e ­
s z e  p u b lic z n o śc i. „ W e s o łe  m ia s te c z k o "  u d o s tęp n io n e  b ę d z ie  w s z y s t ­
kim  z w ie d z a ją c y m  W y s ta w ę ,  a  z a  o so b n ą  o p ła tą  je d n e g o  z ło te g o  k a ­
żd em u , k to  p o z a  W y s ta w ą  z ec h c e  k o rz y s ta ć  z p o b y tu  na  „ W  es o tom  
m ia s te c z k u " . D ru g i w a ru n e k  u w z g lęd n ia  o c z y w is ta  m ie sz k a ń c ó w  m ia ­
s ta  P o z n a n ia , k tó rz y  w  c za s ie  trw a n ia  P o w s z e c h n e j W y s ta w y  K ra jo ­
w e j z e c h c ą  c z ę ś c ie j  k o rz y s ta ć  z a tr a k c y j  '„ W e so łe g o  m ia s te c z k a " .

K o n tra k ty  z  p rz e d s ię b io rc a m i o b je k tó w  a t r a k c y jn y c h  z o s ta ły  z a ­
w a r te  i o b ecn ie  o d b y w a  s ię  ju ż  z w ó z k a  ich  na  te r e n  „ W e s o łe g o  m ia­
s te c z k a " .  O  ro z m ia ra c h  i ilo śc i ty c h  o b je k tó w  ś w ia d c z y ć  m o ż e  fa k t, 
że  na  p rz e w ó z  ich  p o trz e b a  p o n ad  100 w a g o n ó w  k o le jo w y c h . Z m on­
to w a n ie  sam e j ty lk o  „K o le jk i g ó rs k ie j"  k o s z to w a ć  b ę d z ie  o k o ło  100 
ty s .  z ł. P o w ie rz c h n ia  z a ję ta  p rz e z  k ilk a  o b je k tó w  z a m y k a ć  s ię  b ę ­
d z ie  w  ra m a c h  od  2 700 m. k w . do  1 800 m. k w . p o w ie rz ch n i. O b ie k ­
ty  a tr a k c y jn e  p rz e z  s w o ją  ró ż n o ro d n o ś ć  i w y sz u k a n ie ,  p o m y s ło w e  
u rz ą d z e n ie  d a d zą  u c z e s tn ik o m  ro z ry w e k  n ie p rz e b ra n ą  m ia rę  e m o cy j, 
w p ro w a d z a ją c  ich  w  zu p e łn ie  n ie p rz e w id z ia n e , ś m ie sz n e  s y tu a c je .

I ta k :  W  w a g o n ik a c h  „ k o le jk i g ó rs k ie j"  p rz e ż y w a ć  b ę d z ie  m o­
żn a  em o c ję  z a w ro tn e j ja z d y  n a  t ru d n y c h  do  p o k o n a n ia  k rz y w iz n a c h , 
p o c h y ło śc ia c h  1 w z n ie s ie n ia c h  d ro g o w y c h . T ak  z w a n a  „ K a s k a d a  w o ­
d n a "  p o zw o li z w y so k ie g o  w z n ie s ie n ia  b ły s k a w ic z n ie  s to c z y ć  się 
w  ło d z i na  o tw a r te  w o d y  s ta w u . Na „ T o rz e  s a m o c h o d o w y m "  u d o ­
s tę p n io n a  b ę d z ie  k a ż d e m u  p rz e ja ż d ż k a  o ry g in a ln e m  d w u o so b o w e m  
a u te m , k tó re m  b ez  n a jm n ie jsz e j z n a jo m o śc i s z o fe rk i m o ż n a  b ę d zie  
sam o d z ie ln ie  k ie ro w a ć . D la  d z ie c i z a in s ta lo w a n y  je s t  „ a u to d ro m "  
z sa m o c h o d z ik a m i m a ły c h  ro z m ia ró w , p ę d z o n y c h  b a te r ją  e le k t r y ­
czn ą  i z a o p a tr z o n y c h  w  z d e rz a k i.  R ó żn o ro d n y c h  a e ro d ro m ó w  i 
im p re z  e m o c jo n a ln e j ja z d y  b ę d z ie  k ilk a . B a r d z o  p o c ie sz n y m  o b ie k ­
te m  a tra k c y jn y m  je s t  t .  z w . „ D zik i o s io ł"  —  w ó z e k , o z d o b io n y  na 
pnzo d zie  o ś lim  łb em . W ó ze k , w  k tó ry m  z n a jd z ie  p o m ie szc z en ie  6 
o só b , p rz y b ie ra ją c  z g o ła  n ie sp o d z ie w a n e  p o z y c je , s p ra w ia ć  b ęd z ie  
w ra ż e n ie  ro z b ry k a n e g o  o s ła . „K o ło  ś m ie c h u "  —  w iru ją c a  p ły ta ,  na 
k tó re j  n ik t ró w n o w a g i n ie u tr z y m a  n a w e t  w  p o z y c j i le ż ą c e j. „ T o r  
s a n e c z k o w y " ,  łu d z ą co  im itu ją c y  p ra w d z iw y  to r  g ó rsk i, k a ru z e le  n a j­
ro z m a its z y c h  g a tu n k ó w , „ la ta ją c e  fo te le "  i t. p . a t r a k c je  z  n iem n ie j-  
szem  ‘p o w o d z en ie m  sp e łn ia ć  b ę d ą  m isję  ro z w e se le n ia  p u b lic z n o śc i. 
N a w e t d la  a m a to ró w  k o n n e j ja z d y  u rz ą d z o n y  b ę d z ie  hiippodrom  z 
p raw d z iiw em i w ie rz c h o w c a m i. P o z a  te m i o b ie k ta m i w ię k sz e j m ia ­
ry  w z n ie s io n e  z o s ta n ą  b a z a ry  s z c z ę ś c ia ,  a u to m a ty , s trz e ln ic e  itd ., w 
k tó ry c h  k a ż d y  za k ilk a  g ro s z y  n ie  o m ie szk a  p o d d a ć  s ię  p ró b ie  
sz c z ę ś c ia .

N ie sp o só b  je s t  w  k ró tk ie j fo rm ie  s z c z e g ó ło w o  o p isać  i  w y lic z y ć  
w s z y s tk ic h  a t r a k c y j ,  ja k ie  z n a jd ą  m ie jsce  na  „ W e s o łe m  m ia s te c z k u " .

W  o b rę b ie  „ W e s o łe g o  m ia s te c z k a "  w z n ie s io n y  z o s ta ł  ró w n ie ż  d u ­
ż y c h  ro z m ia ró w  d a n c in g  z re s ta u r a c ją  —  s w e g o  rodizaju  o so b liw o ść  
a rc h ite k to n ic z n e j k o n s tru k c ji  —  k tó re g o  k o p u ła , c a ła  o szk lo n a , nie 
m a p o d o b n e j so b ie  w  c a łe j, E u ro p ie . D an cin g , u rz ą d z o n y  w e d łu g  no­
w o c z e s n y c h  p o m y s łó w , n ie  u s tę p u je  d an c in g o m  w ie lk ic h  s to lic  ś w ia ­
ta . T a k  sam o  w y tw o rn ie  u rz ą d z o n e  b ę d ą  re s ta u r a c ja  b ro w a ru  „ O k o ­
c im "  i  p a s z te c ia rn ia  „ P o d  T w a rd o w s k im " . L e g e n d a rn a  p o s ta ć  T w a r ­
d o w sk ie g o , s ie d z ą c e g o  n a  k s ię ż y c u , b ę d z ie  n ie jak o  s y m b o le m  c h a ­
ra k te ru  „ W e s o łe g o  m ia s te c z k a " .

W »zjr»tko jak w  bajce.



ANDRZEJ BERLIŃSKI
WYTWÓRNIA WYROBÓW METALOWYCH  

i :  LWÓW, SŁOWACKIEGO 4 .
i . -i r  -

WYRABIA :  Z N A C Z K I  DLA PSÓW, OD ZNAKI  DLA '  
WSZELKIC H STRAŻYi POLOWEJ,  LASOWE>| iTf*. 
TA BLICE ORJENTACYJNE OLA GMIN,  DROGO* 
WSKAZY ORAZ W S Z E L K IE  OD ZNAKI  TŁO CZON E

W METALU.

WARSZTATY S Z E W C Z EN KI  11.

NOK J A Ł O Z lN lA  U » Y

Zastępstwo I skład fabryk 
J. SCHMin.ROOST A.S 

Oerllkon-Zurych

Ł O Ż Y S K A  
KULKOWE

do samochodów, traktorów, transmisyj, maszyn 
i wozów tramwajowych, polecają

DAMIC & SZULC
A rtyku ły  techniczne 67lO

PI. 23. S ycznia 7 • G r u d z ią d z  - Telefon nr. 24

OOOeXDC)OGOOOCX30e)OOOOOe>OOOOOOOOOOOOOOCDOOC30

Odlewy lano-kute
(Temperguss)

w pierwszorzędnej jakości, 
dające się zginać i skręcać 

na zim no  
do jaknajdalej idących granic

wykonuje podług modeli, wzorów i rysunków 
Odlewnia żelaza lano - kutego I zwyczajnego szarego

B. Kołodziejczyk i S-ka
POZNAŃ • Górczyn, ulica Sielska6.

Telefon 6296 i 6433.

OOOGOOOGOOGOOGOOGOOOOOOOOOOGOOOCOOOOOOQG

^ \ ę l e d o n k i  
A ro t ia n e  

W ie lk ie g o  

>( rodzaju.

JÓZEF H E I U , pa, » S
Fabryka siatek drucianych

w  ŁO D ZI u l.A ndrzeja 4 0

1 W I l i M Ó H

wielokrgżk*, żórawie, suwnice, łańcu­
chy windowe i kalibrowe, liny stalowe

wykonywa jako specjalność:

Warszawska Fabryka Maszyn

X  Ł
Istnieje od lh94 r.

W arszaw a , u l. Chłodna 5 . T e le fo n  4
4655
.7 8

Złoty Medal Paris 1927 — Grand Prix i Złoty Medal Lićge 1928

Fabryka materjalbw iio la tró jtli i w in tó w  knrknwvtb
Wilhelm Mueller,

p T A N D A R D -W E R I

Od 40 lat znana
jako najlepsza

fabryka maszyn 
gospodarczo 

domowych

maszynki uniwersalne

lodownie#6741

£ Jakob S. Karl lun.

Viehofen (Austria)

maszynki do mięsa maszynki do migdałów

SIEIIIFELDr & CO..

Łaskawe zapytania 
uprasza się sklero- 
wać wyłącznie do 

naszego

oferuje swe wyroby 
w podwój nem wyso­
ko lśniącem pocyno- 
waniu ś w i a t o w e j  
marki

„Mandard-Uferk“
franco oclone loko 
swe sk ład , w War­
szawie lub Bielsku wagi zegarowe
p ł a t n e  w walucie 

polskiej.

Zastgpcy General­
nego na Polskg:

masieinice *

Wiedeń - Wien I!., Feuernachstr. 8 5
I S S M S S i a e B S B S S S a i S I I I S I M S M I S S S O S S *



BI* Z ŻYCIA 0RGANIZACY3
S p raw o zd an ie  z  W alnego Zebrania

Związku Kupców Żelaza i Towarów Żelaznych 
Górnego Śląska, Zw. zap. w  Katowicach.

Dnia 21. m arca fcr. odbyło się w Katowicach w lo­
k a lu  związkowym hotelu ,,Savoy W alne Zebranie 
Związku Kupców Żelaza i Towarów Żelaznych Górne­
go Śląska w Katowicach. P ierw szy przewodniczący 
sk łada spraw ozdanie roczne. Zaznacza on, że ubie- 
gły rok związkowy, niestety, nie s p e ł n i ł  oczekiwania 
członków Związku odnośnie do położenia gospodar­
czego. Ruch budowlany dużo pozostawia dô  życzenia.

Następnie sekretarz i skarbnik  sk ład a ją  kolejno 
roczne sprawozdania, z k tórych wynika m. in., że w 
roku ubiegłym przystąp iło  do Związku 4 nowych
członków. . » T  • •

Zarząd sk ład a  swoje urzędy. N a propozycję j e ­
dnego z najs tarszych  wiekiem członków, wybrano do­
tychczasowy Zarząd en bloc na  nowo, aż do potrzeb­
nych wyborów dodatkowych. Ustalono również skład 
komisji egzaminacyjnej; należą do niej trzej człon- 

•kowie z zastępcami, z prezesem Związku p. Kłockie-
wiczem na czele. ,

N a wniosek jednego z członków Z arządu  p od­
wyższa się wynagrodzenie za  pomoc dla sekre tarza  na 
z ł 40.— , a dla skarbnika na zł. 30.— .

Przewodniczący komunikuje w  dalszym ciągu 
sprawy, będące n a  porządku dziennym. , .

Pod  koniec wywiązała się ożywiona dyskusja  nad 
różnemi kwestjam i dotyczącemi branży żelaza.

Nadzwyczajne W alne Zebranie  Związku Mechaników 
Sam odzielnych Zachodniej Po lsk i w  Poznaniu

Z przyczyn w ykazanych już na innem miejscu ni­
niejszego wydania oraz w łączności z ważnemi zagadt 
nieniami związanemi z rozpoczynającym  się tegorocz-r 
nyrn sezonem w hand lu  rowerami, odbyło się w dniu 
26. m arca r. b. w sali „S trzecha Budowniczych*’ przy 
ul. Sew. Mielżyńskiego 23 N adzw yczajne  W alne  Ze­
branie Związku Mechaników Samodzielnych.

O brady  zagaił prez. p. Grześkowiak, witając p rzy ­
byłych członków i wydawcę „R ynku Metalowego i 
Maszynowego'* p. A. Gustowskiego, poczem bezzwło­
cznie przystąpiono do punktu  drugiego porządku  
obrad, k tóry  obejmował wyjaśnienie w spraw ie  kon­
trak tu  sprzedaży  row erów  na raty.

Dla nadan ia  kontrak tom  podstaw  prawnych, któ- 
reby chroniły sprzedawcę przed tak często zachodzą- 
cemi s tratam i i wykluczały możliwie wszelkie niepo­
rozumienia z kupującym i rowery na raty, prezes p- 
Grześkowiak, zasiągnąwszy uprzednio rad  i wskazó­
wek u notarjusza , adw okata p. Jagielskiego, wystę­
puje z propozycją, ażeby żądać od kupujących  do rę­
czenia weksla gwarancyjnego. Na tem at ten wywią­
za ła  się ożywiona dyskusja, podczas której wyłoniło 
się jeszcze wiele innych ważnych zagadnień, pozosta­
jących w ścisłym związku z powyższym tematem, np .t 
czy na wekslu gw arancyjnym  należy wypisywać su­
mę, k tó rą  k upu jący  ma zapłacić po upływie danego 
czasu, czy też ma to być weksel blanco, czy wogole 
i w jakiej wysokości weksel gw arancyjny  musi być o- 
stem plow any itp.

Prez, p. Grześkowiak udzieli dokładnych  infor- 
macyj w tych sp raw ach  wszystkim członkom drogą 
listowną, po porozumieniu się z p. adw. Jagielskim.

Zkolei rozw ażano doniosłej wagi zagadnienie, czy 
rower jest przedmiotem zbytku, gdyż w pogoni za po­
datkam i i źródłami dochodu na rzecz samorządu, za­
panow ał w in terpretacji  tegoż zagadnienia chaos, k tó ­
ry  w konsekwencji odbić się może ujemnie n a  całym 
naszym  handlu  rowerami, zm niejszając przez opodat­
kowanie rowerów ich konsumcję.

Prezes p. Grześkowiak przed wdrożeniem dysku­
sji  odczyta ł z „K u rje ra  Pozn. artykuł,  omawiający 
nałożenie podatku  luksus, pewnemu robotn., pos iada­
jącemu rower, k tó ry  udał się na drogę sąd., lecz wj I. 
inst. spraw a jego została  oddalona, ś ladem  tego faktu, 
coraz więcej m agistratów n ak łada  podatki od rowe­
rów, jako od przedmiotów zbytku. Trudno p rzypu­
ścić, ażeby dla robotnika, k tóry  z b iedą zarab ia  na 
wyżywienie swej rodziny, rower był przedmiotem zby­
tku. Dla niego rower jest jedynie środkiem do m o­
zolnego zdobywania kaw ałka  chleba, gdyż na  rowe­
rze tym dostaje  się on na miejsce pracy, odległe czę­
sto o kilkanaście kilometrów.

P u n k t  czwarty obrad obejmował spraw ę zajęcia 
s tanowiska przez Związek wobec fabryki rowerów 
„Inwentia" . Spraw ę tę omówiliśmy już na innem 
miejscu w niniejszym num erze naszego pisma.

W drożony  i niczem nieuzasadniony bojkot ku- 
p iectwa polskiego, trudniącego się handlem  rowerów, 
zrodził w przeciwstawieniu się p ro jek t  uniezależnie­
nia się przez utworzenie z łona Związku własnej spó ł­
dzielczej fabryki rowerów. Głównym jej odbiorcą by- 
łćdby istniejąca już hurtownia związkowa. P rze d s ta ­
wiony przez  prezesa p. Grześkowiaka projekt, p rz y ­
jęli zgromadzeni z wielkiem zainteresowaniem tem-
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Każdemu polecam aparat 
5 lampowy mego syttemu

Superselektywny
  Odbiór -----
czysty i głośny

Cena detal. 25 0  zł
I A M  D I E A I T H I f  PRZEDSIĘBIORSTWO 
J M H  r l C n l  111% RADIOTECHNICZNE
Poznań-Łazarz, Odskok 2. Tel. 61-40

6012

f l

Każda modna 
pracownia 

używa tylko
napędy

Zastępują w zupełności kosztowną transmisją! 
Oszczędzają piąd! Oszczędzają czas!
Fabryka Maszyn Górniczych

T. z o. p. — Katowice — Załęle
6641

b

POMPY różnego  
ro d za ju

do Zapędu ręcznego, uiaue- 
żem ' i mechanicznego, da 
studzien zwykłych i giębokich

Wiercenie studzien
zwykłych i artezyjskich 5787

j. Kopczyński i Sp.
Poznań, ul. Łazarska 3 0
N r te l. 60-42 Rok zał. 1893

Fabryka pomp I przedsiębiorstwo  
w iercenia studzien

ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY
ul Gdańska m. 79.

Telefon 25-21

Poznań
27 Grudnia 5

ELUE
bezkcrrprESorowy motor

DIESEL’A
dla przemysłu, rolnictwa 
i rzemiosła jest nej- 
tańsza. najsprawniejsza 
i najprostsza maszyną 
zepędową. Prcsimyzażą­
dać wyrzerpijacej oferty.

SVENSKA MASKINVERKEN
Sódertalje (izwecja)

PRZEDSTAWICIEL:

7178

G. EN  B O M
GDANSK-OLIWA

B Ucherstrasse 4 . Tel. 4 5 4 8 8 .

X X  X X  X  X  X  X X S C X  X X  X X X  X X

i

3128

Drewniane
tarcze zapędowe
we wszystkich rozmiarach oras 3854

zęby drewniane do kół żelaznych
po najniższych cenach dostarcza

Fabryka Narzędzi Stolarskich

A.Wardziński, Nakło-Noteć
nooOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOi

Blachę falistą
czarną i pocynkowaną różnych profili

dostarczają krótkoterminowo 
po p rzys tęp n yc h  cenach

 Modrzejewskie
Zakłady Górniczo-Hutnicze

Spółka Akcyjna

7217. w Sosnowcu.
<^OOOOOGXś)OOOGQG)O®®0O0OOG>G(aOO(aeO0e0<3OOOOO0
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bardziej, źe według opracowanego przez referenta
kosztorysu, niezbędny do uruchomienia fabryki kapi­
tał zakładowy wynosiłby 30.000 zł.

Na próbnej liście deklaracyjnej zapisało się oćf- 
razu szereg uczestników zebrania z kapitałem w ogól­
nej sumie 23 000 zł. Zebranie reszty potrzebnego ka­
pitału nie nastręczy prawdopodobnie żadnych trud­
ności, gdyż do spółki przystąpią z pewnością je­
szcze liczni członkowie nieobecni, a przedewszystkiem  
Hurtownia Mechaników z wybitnym udziałem. W naj­
bliższym czasie zarząd ogłosi ankietę celem ostatecz­
nego zrealizowania projektu. Zebrani z zadowole­
niem przyjęli to do wiadomości, dziękując prezesowi 
p. Grześkowiakowi i oddając w ręce zarządu dokład­
ne opracowanie statutu i zorganizowanie własnej fa­
bryki związkowej.

W wolnych głosach poruszono sprawę abonamen­
tu „Rynku Metal, i M aszynowego1'. Zebrani z zarzą­
dem na czele zapfoponowali p. Gustowskiemu obo­
wiązkowy abonament tegoż pisma, które ma być od­
tąd organem związkowym i które z łona Związku każ­
dy członek otrzymywać będzie. Sprawę tę dokładnie 
opracuje zarząd Związku z p. Gustowskim.

Na tern wyczerpał się porządek obrad. Prezes 
p. Grześkowiak zamknął zebranie, dziękując obecnym  
za tak żyw e zainteresowanie się sprawami Związku. 
IK -------------

Zjazdy techniczne
Związek Polskich Zrzeszeń Technicznych posta­

nowił zorganizować w czasie trwania Powszechnej 
W ystaw y Krajowej zjazdy inżynierów słowiańskich  
i polskich. Zjazdy skomasowano na czas od 22 do 28 
czerwca 1929. Program ustalono następujący: 22-go 
czerwca zjazd federacji inżynierów słowiańskich, 23 
czerwca III ogólny zjazd polskich techników zrzeszo­
nych, 24 i 25 czerwca zjazdy grup fachowych, 26 do 28 
czerwca zwiedzanie zakładów przemysłowych. Jako 
organ wykonawczy Z. P. Z. T. powstała w Poznaniu  
tak zwana Główna Komisja „Tygodnia Techniczne­
go". Główna Komisja składa się z pp.: Kaczmarka, 
dyr, Maćkowiaka, arch. Meysnera, inż. Nowakowskie­
go. Sekretarjat Komisji mieści się w lokalach Stowa­
rzyszenia Techników, Św. Marcin 21, w Poznaniu. Do­
tychczas zgłoszono następujące zjazdy fachowe: wo­
dociągowców, gazowników, meljorantów, mierniczych 
i mechaników. Dalsze zjazdy w fazie organizacyjnej.

Rozwój rodzimego przemysłu
POLSKIE RURY HYDRAULICZNE NA RYNKU 

JAPOŃSKIM.
Eksport polskich rur hydraulicznych obejmuje 

coraz odleglejsze rynki. Ostatnio nadeszła większa 
ilość zamówień na  dostaw y do Japonji. Jedna z firm 
w Katowicach w ysła ła  niedawno do Japonji w  ty ­
godniu 85 ton rur hydraulicznych do turbin. W y ra ­
biane w  Polsce rury  hydrauliczne idą w  wielkich 
ilościach na rynki indyjskie, koreańskie, kaukaskie, 
a ostatnio i japońskie. Z Polski w ysy ła  się całe wiel­
kie urządzenia rurowe, jak rurociągi do turbin, ruro­
ciągi wodne, zwyczajne i naftowe.
ZJEDNOCZENIE POLSKICH FABRYK ŁAŃCU­

CH ÓW  W  KATOWICACH.
Działalność niedawno założonego Zjednoczenia 

Polskich Fabryk  Łańcuchów w  Katowicach rozwija 
się bardzo :pomyślnie, gdyż — jak  nam bezpośrednio

O B S E R W A C J E
g w a r a n t o w a n i e  d y s k r e t n e  w celu stw ierdzenia trybu życia, pracy
etc. wykonywane są w B e r l i n i e  i na prowincji, w uzdrowiskach

m lejtcow ościach kąpielow ych i zagranicą.

S z c z e g ó ł o w e  s a r a w o z d a n i a .  W yświetlanie W9zfelkich
S o r a w  p * y w » t n v c h  h a n d l o w y c h  oraz t o w  r i y f k i c h ,  n a j b a r a / i e j  
z a w f k ł * n y c h .  Dostarczanie m ateriału i s t w i e r d z a n i e  w i a r o g o d -  
n o ś c i  ś ^ i i d u ó w  w procesach, jak  również s p r a w a c h  k a r n y c h .

Specjalne informacje o  k * ” d v d a t a c h  d o  mał<
i e ń s t  v d o ty c z ą c e  p o c h o d  - e n M . o l - n ^ g o  t r y b u  ż y c i a  m a i f t t ku ,  
w y s o k c ś . i  d o c h o d ó w ,  s t a n u  z d r o w i a  oraz p r o w a d z e n i a  s i ę  etc.

„ W e l t -  D e t e k t i v ”
Detektel, Auskunftel Prelss,

B e r l i n  W. 109, K le is ts tra s s e  36
między przystankam i kolei podziemnej Nollendorf — W ittenbergplatz.

Telefon Kurfiirst 4 5 4 3  i 4 5 4 4  7091

donoszą — przedstaw ia się w pływ  zleceń w ostat­
nich 4 miesiącach zupełnie zadawalająco, przez co 
fabryki dostarczające łańcuchy są dobrze zatru­
dnione.

P rzez  przystąpienie do Zjednoczenia w y tw ó r­
ców łańcuchów systemu „Galla" należy się spodzie­
w ać  rozszerzenia zakresu działalności tegoż.

Również spodziewane jest w krótce rozpoczę­
cie eksportu łańcuchów na Bałkany.

: IMPORT• EKSPORT
F irm y algierskie reflek tu ją  na zakup podkładów  kolejow ych 1 m a­

te ria łó w  ta rty ch .
*

(g) F irm a tu reck a  p rzy jm ie  rep rezen tac ję  na  ru ry  gazow e.
*

(g) F irm a holenderska reflek tu je  na zakup trzc iny  budow lanej.
*

(g) F irm a w łoska pragnie nabyw ać podkłady kolejow e w ilości 
550 000 sztuk rozm iaru  2,30 X  13 X  22.

*
(g) F irm a algierska reflek tu je  na  zakup w szelk ich  gatunków  d rze­

w a  i klapki dębow ej.
*

(g) F irm a belgijska, zajm ująca się ap ro w izac ją  polskich  kolonij 
-robotniczych pragnie n abyw ać kopalniaki.

*

(g) F irm a chińska w M andżurii pragnie n abyw ać m ate ria ły  bu­
dow lane, ce ram ikę , żelazo , w y ro b y  m etalow e, okucia itp., ru ry  k a ­
nalizacyjne.

*

i(ip) F irm a krajowa in teresu je  się eksportem  w yrobów  ceram icz­
n ych  i san ita rnych .

#

(p) F irm a krajowa in te resu je  się eksp o rtem  szp rych  do kól 
a rty le ry jsk ich .

NOWE WYDAWNICTWA
„TYDZIEŃ RA D JO W Y “ NR. 14.

U kaza ł się na jnow szy  num er „T ygodnia R ad iow ego" i zaw iera  
następ u jące  a rty k u ły :

„R ezu rek c ja" , fragm ent p ióra Emila Z egad łow icza; FaJe b ra te r ­
s tw a ; O ak tualizac ję  p ro g ram u  rad iow ego ; S łow o ra d io w e ; Muzylka 
ra d io w a ; R ad jow lz ja : R ozkładanie obrazka na e lem en ty ; B udow a 
ap a ra tu  te lew izy jn eg o ; „O pow ieść  egzo tyczna". W . W irch -P op ław - 
sk iego ; K ronika rad jo w ą ; Na falach e te ru ; Kącik rad jo fila ; Komuni­
k a ty  i dział ro z ry w e k  um ysłow ych.

Num er zdobią liczne ilu strac je . Cena po jedyńczego  num eru 70 gr. 
A bonam ent m iesięczny ty lko  2 z ło te . A dres redakcji i adm in istrac ji: 
P oznań , P lac  W olności 11. — C zy ta jc ie , abonujcie i rozpow szechniaj­
c i e , ,  Ty dzień R ad jow y".
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B A M A 6
Wciągi elektryczne!

s y s te m u  Drof. G e n s H ’a

Kilka tych wciągów wspólnie umieszczorąih  
zastępuje droższe przesuwalne krany

Z a s t ę p s t w a  :
Oustaw Koschade, Łódź, Radwańska 46. _
S. Duchowski, Poznań, A l. Marcinkowskiego 1. . / I r T 
„Przem ysł", Kraków, ul. św. K rzyża 1. ( a k a r J ł
W arszawska la b r jk a  maszyn windowych „S lla“ t J M H I  

W arszawa, ul. Chłodna 5. ’

Berlin-Anhaltische Maschinenbau Aktiengesellschaft Des
> Zweigmederlassung der Bamag-Meguin Aktiengesellschaft

ssau

5i)92a
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Pierwsza Krajowa Wytwórnia

tłoczni owocowych
H .  B a c z y h s k i ,  B r o d y  (Małopolska)

6300

p o l e c a
na sezon produkcji w in, soków owocowych itp. 
dla użytku domowego, solidnie wykonaną

p r a s ę
o pojemności Rlitr- weenie zt 30 za s z tu k ę  loko sta* 
cja Brody. Należytość pobiera przez zal czenie ko­
lejowe. Prasy większe oferuje dodatkowo na 

żądanie
©OOOGOOGOOGOGOOOOOOOOOOOOOOOOOGGOOOOGOOO

FA B R Y K A  M A S Z Y N
BLA CHARSKICH

M. HATUtZEWIKI:: POZNAN
BiURO: i w .  Martin 27 FtBRYKA : Dąbrowskiego 90

6,94 TELEFONY 404S M 3 2 *  W Y R A B IA :

KRAWĘDZIARKI - ZAWIJARK! - OKRA- 
GLARKl - WYGHIATARKI • CYRKULAitKI 
NOŻYCE ARKUSZOWE na zapęd i nożne

1 WYKONUJE RÓWNIEŻ WSZEi KIE PRZY­
KROJĘ PODŁUG NADESŁANYCH WZORÓW

Nasza

SYRENY
sygnałowe

dla ruchu I pożaru
dostarczamy

dla prądu trójfazowego 
I stałego.

FABRYKA MASZYN GÓRNICZYCH
KAT 0 WICE-ZAŁCŹE.

3343

BECZKI
żelazne, malowane i ocynkowane od 100 
d o  6*0 Itr. pojemności, ZBIORNIKI DO 
BENZYNY różnych wymiarów. — --------

Górnośląskie Towarzystwo Przemv$!owe
dawniej: „ IO W .  dla PRZEMYStU ROLNEGO" 
w  W a r s z a w i e ,  ulica Sewerynów nr. 3,

Telefon: 221-44, 247-S4, 24 -66. — ----------------

P r z e d s t a w i c i e l s t w o  na Województwo Poznańskie:

teymliiio Hutwig PoMSKiital Telef. 
40 46
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Z życia placówek przemysłowo-handlowych

Fabrykacja śrub toczonych i części fasonowych
Specjalizacja w zakresie masowych wyrobów, zasilających prze­

mysł budowy maszyn i konstrukcyj żelaznych, wykazuje w  ostatnich 
latach znaczne postępy. Do przedsiębiorstw tego rodzaju zalicza się 
w  Poznaniu firma A. KRAWCZYK W POZNANIU, która trudni się.spe- 
cjalnie automatyczną FABR \K AC JA ŚRUB TOCZONYCH I CZĘŚCI 
FASONOWYCH, sprowadzanych doniedawna jeszcze z zagranicy. 
Zakład wymieniony, stojący pod osobistem kierow nictw em  samego 
właściciela wykonuje śruby toczone i części fasonowe z mosiądzu, 
stali i żelaza, oraz części toczone do radioaparatów i elektryczności. 
Odpowiednie i nowoczesne urządzenie techniczne umożliwia tirm ie

;

najsubtelniej precyzyjną produkcję, dzięki czemu zdobyta ona Jako 
odbiorców najpoważniejsze krajowe fabryki, które o wyrobach firm y 
Krawczyk w przeciwstawieniu do'podobnych fabrykatów  zagranicz­
nych wyrażają jąknajlegsząjepjpię i jadowoJenie. To też konieczność 
zwiększenia produkcji zniewoliła omawianą" firmę do Tozszerzenia 
warsztatów, by sprostać napływającym zleceniom. Oddział I fabryki 
mieści się przy Rynku Łazarskim 19, natomiast II  oddział przy ul. 
Małeckiego 21. Zasługującą na poparcie tę specjalizowaną w ytw órnię  
polecamy szczególnej uwadze sfer przemysłowych i  handlowych 
branży.

„Febauto'
Firma „Febauto" w  Poznaniu przy ul. Dąbrowskiego 2, k tóre j 

właścicielem jest p. Franciszek Beszterda, zdołała w okresie swego 
istnienia, mamo liczne j na tern polu konkurencji, zdobyć szerokie zau­
fanie sfer autombbilizmu W ielkopolski i terenu pomorskiego. Dostar­
cza ona samochody osobowe, ciężarowe i podwozia autobusowe słyn­
nego fabrykatu „Chaigneau-Rrasier". Typ tych maszyn dla solidnej 
ich konstrukcji, łączącej w  swej budowie wszystko, czem zdobycz

techniczna w  tej dziedzinie wykazać się może, znajduje coraz szersze 
zastosowanie w  pracy i jako luksusowy środek komunikacji. „Feb- 
autoyKpfesiada również bogato asortowany magazyn Przyborów samo­
chodowych, części zamiennych, pneumatyków wszelkich najprzedniej­
szych fabrykatów, oraz o liw y i smary. Placówkę tę handlową po­
lecić możemy sferom interesowanym szczerze jako źródło korzystne­
go zakupu, wyróżniające się daleko idącą zdolnością konkurencyjną.

Dostawa pieców przemysłowych
Inżynier B. RUDZIŃSKI w Warszawie przy ul. W ilczej 39-40, po­

siadając przedstawicielstwa poważnych zakładów produkcyjnych kra­
ju i zagranicy, dostarcza piece przemysłowe do wszelkich robót i dla 
różnych gałęzi w ytw órczych, jak piece kuzienne, do topienia, grza­
nia, odpuszczania itd. Prócz tego przeprowadza wymieniona firma 
.instalacje hartownicze na gaz, ropę i elektryczność, służąc n a 'ż y ­
czenie projektam i, oraz kosztorysami. Generatory gazu, które firma 
Rudziński dostarcza, zaprowadzone są niemal we wszystkich krajach

Europy, a budowa ich oparta jest na przeszło 30-letniem doświadcze­
niu. Praca tego typu maszyn jest beznaganną i nigdy nie zawodzącą, 
które to zalety tych generatorów poparte są licznemi i najlepązemi 
referencjami. — Firma Rudziński dokonuje dostaw na warunkach 
przystępnych i dogodnych, wykonując każde zlecenie jaknajsumieh- 
niej przez doświadczone siły  fachowe, z k tóre j to  rac ji zasługuje na 
zupełne zaufanie i poparcie.

Korzystna oferta dla zakładów przemysłowych
Szan. Czytelnikom naszym, szczególnie ze sfer przemysłowych 

branży żelaza i maszyn zwracamy uwagę na ogłoszenie firm y : BIURO 
TECHN.-HANLLOW E „JA f\G C S“  W  WARSZAWIE, PRZY UL. SE­
NATORSKIEJ NR, 38, które dla poważnego przedsiębiorstwa tech­
niczno-handlowego w stolicy, posiadającego reprezentacyjny lokal 
handlowy, oraz duże składy w centrum miasta położone, peszuikuje 
zastępstwa huty żelaza, lub dużej fabryki maszyn. Odnośna firma,

która pragnie przejąć reprezentację na teren Warszawy, województw 
centralnych i ewentualnie także wschodnich, przejm ie również 
przedstawicielstwo fabryki rozpowszechnionych artyku łów  technicz­
nych. Zaznaczyć wypada, że firma, reflektująca na reprezentacje, za­
pewnione ma dostawy na wysokowartościowe surowce i  fabrykaty 
dla kolejnictwa, wojskowości i samorządów.

będzińskie wyroby powroźnicze
Od przeszło trzydziestu lat istnieje w Będzinie FABRYKA W Y­

ROBÓW POWROŹNICZYCH I. M. SZLEZYNG1ERA, która z drob­
nych zaczątków rozrosła się do przedsiębiorstwa o poważnych roz­
miarach produkcyjnych i dziś będzińskie w yroby powroźnicze ciieszą 
się w ielkim  zbytem i opinją towaru najlepszej jakości. Fabryka ta 
w ytw arza wszelkie w yroby powroźnicze, jak liny konopne i mani- 
lowe, sznury konopne do uszczelniania rur wodociągowych i kana­

lizacyjnych suche i smołowcowane, konopie na pakunki do maszyn, 
dalej sznury na bieliznę kręcone i plecione, szpagat b ia ły manilowy 
do wiązania i pakowania itd. — Długoletni okres istnienia, zmecha­
nizowana w  najdalej posuniętym zakresie produkcja i w ie lk i zbyt 
wyrobów , stawiają placówkę tę w rzędzie przedsiębiorstw konku­
rencyjnie najzdolniejszych. Przy pokrywaniu zapotrzebowań warto 
przeto ze źródła wskazanego zasięgnąć oferty.

ooooo<jXDex30oo®oot)e>ooooooooGooooooQOC)ooooo 
EK S P O R T KOS

M. SCHEHKEft-GDTTESM&NN
W IE D E Ń  II, Taborstrasse 10.

Kosy „Szczyt”
są niezrównane w jakości, dlatego umy­
w ane są w rolnictw ie różnych krajów. 
7036 Codziennie nadchodzą

wyrazy uznania
Jak poniżej:

B ie liny  7/* 1928 
p. 1 pow. Kielce

Przestane kosy są bardzo dobre 
1 lekko koszą.

Jan Jam rozek
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Handbuch der Eisenhandler
^ 1 9 2 9 r

Praktyczny fachowy informator podręczny dla przemy- 
słowca, kupca i pracownika zawodowego metalowca 

w języku niemieckim ■
Obszerny dział fachowy i informacyjny 

200 ilustracyj technicznych 
Cena 8 .50 m. n. +  porto 
Do nabycia w administracji

„Rynku IM alaw ep  i Mi h j i i w j  j\  Poznaj. Wielka 10
za poprzedniem nadesłaniem gotówki 20 zł.
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Samochód w życiu gcspodarczem
A m eryka, będąca kró lestw em  sam ochodów , p rzep row adza 

nadzw yczaj s ta ranne  i w ielostronne badan  a nad sam ym  p rze­
m ysłem  sam ochodow ym  i jego ro lą  w życiu  ogólno-gospodar- 
,czem . B adania te są p rzep row adzane  n iety lko  przez  czynniki 
pań stw o w e  lub kbm nnalne, ale każda  w iększa firm a p rzem y­
sło w a prow adzi u sieb e szczegó łow ą anal zę w szelk ich  p rze­
jaw ów  w  sw ojej gałęzi p rzem ysłu . P rzodu ją  w  tern firm y 
am erykańsk ie , k tó re  prześc igają  się naw zajem  w  publikow aniu 
jak najbardziej dokładnych i bezstronnych  danych  o rzeczyw i­
sty m  stan ie  rzeczy .

C iekaw e dane podaje ostatn io  B iuro B adań N aukow ych 
G eneral M otors C orporation . D ane te  d o tyczą  ostatn iego dzie­
sięciolecia rozw oju  autom obdizm u w  A m eryce. I tak  w  r. 1918 
liczba sp rzedanych  sam ochodów  am erykańsk ich  w ynosiła  
[1.170.686 w ozów , w artośc i 1 236.106.917 dolarów . A w  r. 1928 
liczba sp rzedanych  sam ochodów  w zrosła  do 4 500.000 w ozów , 
k tó ry ch  w arto ść  p rzek roczy ła  3.500.000.000 dolarów . T e nad ­
zw ycza jne  rezu lta ty  odbiły  się niety lko na p rzem yśle  sam o­
chodow ym . O prócz ciągłego rozw oju  i doskonalenia się sam ej 
p rodukcji sam ochodbw ej, w iele innych gałęzi p rzem ysłów  po­
k rew n y ch  muis:ato — chcąc n iechcąć  —  zasto sow ać  s :ę do 
niespo tykanego  do tychczas w  innych dziedzinach p rzem ysło ­
w ych  postępu.

Śm iało w ięc m ożna z a ry zy k o w ać  tw ierdzen ie , że p rze­
m ysł sam ochodow y zm usił inne gałęz ie  p rzem ysłu  do szy b ­
szego zasto sow an ia  najnow szych  zdo b y czy  techniki.

Ale n iety lko w  p rzem yśle  m ożem y zaobserw ow ać w pływ  
sam ochodu. W płyną! on rów m eż na podniesienie w arto śc i zie­
mi, szczególnie p a rce l’, po 'ożonych  w pobliżu m iast, gdyż zni­
w elow ał znakom icie pojęcie odległości. To, co dla piechura, 
ozy naw et pojazdu konnego, było  dużą, całodzienną czasam i 
w y p raw ą , za trac iło  zupełnie te  cechy  z chw ilą w prow adzenia  
sam ochodu.

O dległości 20—30-kilom etrow e z ró w n a ły  się z  odległościa­
mi 1—2-kilom etrow em i. Jad ący  sam ochodem  nie odczuw ają 
różn icy , czy  jedzie 5, 10 czy  30 m inut.

Rozw ój autom obilizm u w p łyną ł rów nież  na  w zro st 
oszczędności. Jak  podaje B :u ro  B adań N aukow ych G eneral 
M otors C orporation , w ysokość  w p ła t oszczędnościow ych w y ­
nosiła w roku 1913 — 8 548.345 000 dolarów , a w  roku 1928 —■ 
27.300 000 000 do larów  K om entarze są chyba zby teczne .

N iezm iernie don osłą rolę odegrał także  autom obilizm  w 
dziedzin e ubezpieczeń na ży c :e, k tó re  w  roku 1913 w ynosiły  
20.520 598.372 dolarów , a w roku 1928 — 95.000.000.000 doi.

Znow u zaznaczyć w ypada, że zw yczaj ubezpieczenia się 
nigdzie nie jest tak  silnie rozw in ię ty  jak w  A m eryce. Cóż 
m ożem y p rzec iw staw ić  tym  cyfrom ? P rzec ież  u nas na  pal­
cach m ożna policzyć ubezpieczonych na życie .

Sam o jednak skonstatow anie faktu n 'ew iele  pom oże. W ie­
dząc , do jakich rezu lta tów  doprow adził rozw ój autom obilizm u 
w  A m eryce, dążyć  należy  do tego, ab y  w m iarę m ożności 
p rzy sp ieszy ć  rozw ój autom obilizm u w Polsce. -

Sztuka prowadzenia samochodu
P ro w ad zen ie  sam ochodu w ym aga dużego skupienia i skon­

cen trow an ia  uw agi na  każdym  —  o ile tak  m ożna pow ie­
dzieć — cen tym etrze  drogi. Pozw oli to k ie row cy , k tó ry  po­
tra fi po łączyć  sw e p rzym io ty  um ysłu  z czysto-m echaniczną 
funkcją p row adzenia w ozu, n iety lko na uniknięcie wielu nie­
szczęśliw ych  w ypadków , lecz um ożliw i mu także  rozw ijanie 
znacznie w iększych  szybkości.

Idealnym  typem  jest taki k ierow ca, k tó ry  — siedząc przy  
k ierow m cy  — potrafi skupić sw e m yśli nad  spraw am i, w ią- 
żącem i się ściśle z p rzebyw aną  drogą i bezp eczeństw em  
jazdy . O człow ieku takim  pow .adam y, że posiada — zm ysł 
d rogow y.

D zięki pow yższym  zaletom , k ;erow ca  nab iera  pew ności 
co do sw ojego w łasnego bezp ieczeństw a, jak rów nież i bezpie­
czeństw a innych. K ażde jego poruszenie, każd y  znak czy  
sy g n a ł jest zrozum iały  dla innych k ierow ców , spo tykanych  
podczas drogi.

D obry  k ie row ca  n igdy  nie nadużyw a ani m echanicznej, 
an t ręcznej sygnalizacji. W adą  tą, n iezm iern ie  rozpow szech­
nioną, odznaczają  się młodzi i n iew yrobien i k ierow cy , czego 
d o b ry  k ierow ca s ta ra  się unikać w szelkiem i m ożliw em i środ­
kami.

C złow iek, k tó ry  uw aża p row adzenie  sam ochodu za  sztukę, 
m ożem y go śm iało n azw ać  a rty s tą , panuje całkow icie nad  m a­
szyną, zw iększając lub zm niejszając jej szybkość  zależnie od 
woli, po trzeb y  ,i okoliczności.

D obry  k ’erow ca specjalną uw agę  zw raca  na zak rę tach  
w m iejscach ruch liw ych  i na sk rzyżow an iu  d róg  lub ulic. P rz y  
sk ręc ie  w p raw o  podjeżdża p rzed ew szy stk  em do p raw ego 
brzegu a rterji ruchu, nie zatrzym ując  s 'ę  po stron ie  lew ej, by  
nie pow odow ać tw orzen 'a  się zatorów . P rz y  skręcie  na lew o 
na  sk rzyżow aniu  s :ę ulic podjeżdża bliżej lew ej stro n y  ulicy.

W iem y w szy scy  dobrze, ile jest kłopotów  z w ym  janiem 
w ozów , s z c z e g ó ln i zaś na bardziej ożyw ionych d rogach , nie 
m ów iąc już o ulicach m iasta. Jak  stw ierdz iły  badania, prze­
p row adzone p rzez  K rajow ą R adę B ezp eczeństw a S tan ó w  
Zjednoczonych i ekspertów  drogow ych  G eneral M otors Corpo­
ra tion , żaden au tom obibsta  nie chce dopuścić do w ym inięcia 
go, co jest źródłem  w ielu nieporozum ień.

W ym ijan  e pow inno odbyw ać się w  tak iej odległości, aby  
nie doszło do jakiegokolw iek zaw adzenia  błotnikiem  jednego 
w ozu przez drugi. D obry  k ierow ca zaw sze  potrafi — na pod­
staw ie  p rak ty k i — ocenić na oko  po trzebną  odległość. G orzej



Zx̂ X 6Ą/^ SAMOCHODY osobowe
ciężarowe

chlubnie znanego fabrykatu

-BRASIER
nadzwyczaj sprawne i rentowne w eksplcstowan u o solicnej i mćSywnej kon­
st ukcji oraz p r e c y Z y j n e m  wykończeniu we wszystkich tzc  e g ó ł a c h ,  la r f l zo  przy-  
s ępne w cenie i na korzys 'nych warunkach oraz przybory samochodowe ■ c. Qści 
zam ienne - oświetlenie - arm atury  - pneum atyki - zakład wulkanizacyjny opon

I węży samochodowych
poleca

FEBAUTO FRANCISZEK BESZTERDA
POZNAŃ, DĄBROWSKIEGO 2. TEL. 7066

7215 P  Reprezentacja CHAIGNEAU-BRASIER na Poznańskie i Pomorze

jest jednak z początkującymi, którzy ziłem prowadzeniem 
zmuszają częstokroć innych do zbyt bliskiego wym jania, co 
zawsze może grozić mniejszym, lub większym wypadkiem. 
Umiejętność wymijania odgrywa szczególnie ważną rolę na 
ulicach, gdz e pojazdy ciągną isiię calemi szeregami obok siebie.

Prowadzenie samochodu jest więc czemś więcej, niż zwy­
kłem siedzeniem przy kierownicy i kontrolowaniem kierunku 
ruchu prowadzonego wozu.

Prowadzen'e samochodu, to najbardziej pociągająca sztu­
ka, będąca wypadkową pragnień kierowcy i możliwości pro­
wadzonej maszyny oraz jego prawa do swobodnego porusza­
nia s ę na szlaku komunikacyjnym oraz takiego samego prawa 
innych kierowców. Badania Krajowej Izby Bezpieczeństwa

Wystawa Samocl
Druga międzynarodowa wystawa samochodowa we Wło­

szech, na któreij w  całej pełni wystąpił przemysł włoski, poka­
zała całemu światu olbrzymie postępy techniczne we wtosklej 
produkcji, która zdoby a sob e poważne stanowisko w euro- 
pejsk m przemyśle samochodowym.

Wystawa ta — dzięki Mussoliiniemu — otrzymała wspa­
niałe pomieszczenie w Pałacu Sztuk Pięknych w Rzym'e. Nic 
W ęc dziwnego, że całość wystawy przedstaw ała się nadzwy- 
pzaj estetycznie i imponująco, budząc wielk e zainteresowanie, 
;zwłasz>cza u cudzoziemców, którzy mieli okazję zapoznana się 
z całokształtem produkcj włoskiej.

Przed kilkoma laty, jak w  całej Europ'e, tak i we Wło­
szech rozpoczęto produkcję seryjną, a dzięki dużemu poparciu 
przez rząd i dobrym koniunkturom, włoski przemysł poczynił 
znaczne postępy w  ostatnich latach, w których eksport wyno­
sił przeciętnie 70% ogólnej produkcji.

Stanów Zjednoczonych i  ekspertów drogowych General Mo­
tors Corporation wykazują, że prawdziwy kierowca-artysta 
zawsze będzie mógł rozwinąć większą szybkość przeciętną 
podczas dłuższych podróży, nie czynąc przytem am jednego 
ruchu ryzykownego i nie jadąc z szybkością nadm.erną; zaw­
sze będzie się trzymał prawej strony drog', jak tego wymagają 
przepisy; wreszcie, nigdy nie będzre sobie zaprząta! myśli 
sprawami uboeznemi, w konsekwencji czego nigdy nie prze­
stanie być panem sytuacji.

Być może, że taki typ idealnego kierowcy jest w praktyce 
nieosiągalny, jednak dążyć do niego warto. Kierowca, Który 
naprawdę prowadzi swój wóz, nie poprzestając jedynie na 
operowaniu mechanizmem kierowniczym i sygnalizacyjnym, 
nigdy nie będzie miał na sumieniu nieszczęśliwych wypadków.

idowa w Rzymie
Włochy pois adają 9 fabryk samochodowych, które reali­

zują bardzo celowo opracowany program, budując przeważnie 
typy maszyn o średniej sile, 6-cyl rndrowe, oczywiście z zasto­
sowaniem najnowszych zdobyczy technicznych.

Największą różnorodność typów, znakomicie karosowa- 
nych, przedstaw'a przodująca marka „Fiat". Typ 509, 4-cylin- 
drciwy, 990 ccm. należy do najpopularn'ejszych lekkich wozów 
We Włoszech. Następne idą typy 6-cyIindrowe: typ 520 — 
2 244 ccm.; typ 521 — 2 516 ccm. i typ 529 — 3 740 ccm.

„AIfa-Romeo“  wystawiła wspaniałe wozy sportowe.
„Isotta-Fraschimi“  budziła zachwyt swym 8-cyli,ndrowym 

wozem o pojemności cylindrów 7 470 ccm.
»Itala“ , , ,Bianchi", ,,Amsaldo“ , ..Ceirano” , ,,OM”  i 

„Lancia wystąpiły nadzwyczaj okazale ze wszystkiemi swe- 
mi typami.
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PATENTY
w kraju i zagranicą — obrona spraw spornych,

W ZORY,
Z N A K I

rzecznik patentowy przysięgły

lii. I»l.

% unieważnienia i t. d

Janusz Wyganowski I
były radca Urzędu Patentowego Rz. P.

8271/5458 W ARSZAW A, ul. Ordynacka 6, telefon 161-50
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P as tę  J» s i t i f G w a n i l  metali* Siarczan niklu * Lakier sap o n o w y *  Aceton* Kwasy do t r a w ie o ia
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miękką i twardą p o l e c a  t a n i o
7192

K. MAZUR, NAST., T e l .2 4 4 4  POZNAŃ S lJ S f& l!
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W  Salonie A utom obilow ym  w  R zym ie liczny uidziat w zięły  
fabryki am erykańsk ie , w ystaw iało  boiwiem aż 20 fab ry k ,'p o d ­
czas g d y  ty lko 5fabryik francuskich, 2 niem ieckie i 1 austriacka .

P rzem y sł k a ro se ry jn y  rep rezen tow ało  17 firm  włoskich. 
D odać należy, że k aro serie  w łosk ie  odznaczają się nadzw yczaj 
e ste ty czn ą  liinją, bogactw em  typów  i n iezw ykle soI.dne.rn w y ­
konaniem .

Naogół w y staw a w R zym ie — tw orząc  znakom itą ca­
łość —  d a ła  dobre w yniki za rów no  dla w ystaw ców , jak i dla 
rozw oju ruchu sam ochodow ego w e W łoszech. O.

Komisja Polskiego Związku Przemysłowców 
Metalowych w fabryce General Motors w Polsce

Dnia 11 uib. m. p rzy b y ła  do fab ryk i G eneral M otors w 
Polsce specjalna kom isja złożona z p rofesorów  Politechniki 
W arszaw sk ie j K. T ay lo ra  i W . C hrzanow skiego oiraz inżynie­
rów  W . Dunina, d y rek to ra  S toczni G dańskiej, M. P ichelskiego, 
w iced y rek to ra  Po lsk iego  Z w iązku P rzem y sło w có w  M etalo­
w y ch  i W . M odzelew skiego, p rzew odniczącego  z ram ienia 
Polskiego Zw iązku P rzem y sło w có w  M etalow ych  Sekcji Auto­
m obilow ej w Z arządzie G łów nym  P ow szechnej W y staw y  K ra­
jowej w Poznaniu.

Kom isja zo sta ła  w ydelegow ana przez P olski Zw iązek 
P rzem ysłow ców  M etalow ych, celem  zbadania, w jakim  s to p ­
n iu  sam ochody C hevro let, m ontow ane p rzez  G eneral M otors 
w  Polsce, są  w ozam i produkcji krajow ej.

Komisja zw iedziła w szystk ie  działy  fabryki, zaznajam iając 
się dokładnie z każdą fazą produkcji, ilością zużyw anych  m a­
te ria łó w , za trudnionych  robotników  etc.

W  czasie zw iedzania  fab ry k i zpsitały dokonane zd jęc ia  
fo tograficzne na linji m ontażow ej, p o d czas  trw an ia  norm alnej 
p ra c y  p rzy  m ontow aniu  sam ochodów  C hevro let.

K om isję p rzy ją ł w  imieniu n ieobecnego D y rek to ra  na* 
czelnego W . L. P aw łow sk iego , jego zastępca  p. J. R. A lexander.

Strajk w przemyśle samochodowym w Austrii
S y tu ac ja  w  przem yśle  sam ochodow ym i jes t bardzo  pow aż­

na. S tra jku ją  w szy scy  robotnicy fab ryk  sam ochodow ych. 
Z w iązek pracodaw ców  p rzem ysłow ych  zarząd z ił w odpow ie­
dzi n a  to lokaut w  przem yśle  m etalow ym . L okaut rozpocząć 
się ma stopniow o od 4 do  13 kw ietn ia, w k tó ry m  to  dniu s t a ­
n ę ły b y  w szystk ie  fabryk i m eta low e, jeżeli do tego  czasu  nie 
dojdzie do porozum ienia. O w iele gorzej p rzed staw ia  się sy ­
tuacja w S ty rji, gdzie robo tn icy  usunęli w dw u Tam tejszych 
fab rykach  now oprzy ję tych  robotn ików  na leżących  do Hejm- 
W ehry. IV*V' '

Z A N I K I
DO KAROSER3I

luksusowe i zwykle niklowane, za­
wiasy różnego rodzaju żelazne, mo­
siężne i niklowane oraz antaby, rączki 
i rozetki różnego rodzaju oraz za­
meczki do kufrów, skrzyń akumula­
torowych i narzędziowych, jak rów­
nież' siedzenia rezerwowe niklowane 

w wykonaniu bardzo solidnem  
Dogodne warunki Ceny konkurencyjne 

poleca

„ W Y T W O K “
WIELKOPOLSKA FABRYKA
OKUĆ i ZAMKÓW

SAMOCHODOWYCH
w Poznaniu, ulica Kopernika 4

f)125

Roweru
  iHlllllIlHIllllllHIIIIIIIIHIIIIlItllHilllllllllllllllllllllllllllUllllllllllllliyilillllllllllliî Î îii

specjalnej ;narki „$SMIOM‘ znane pod nazwą 
„DAS STARKE RAD ‘ (silne koło), również 
wszelkie pierwszorzędne fabrykaty dostarcza 

natychmiast po cenach przystępnych ■

99U B T I O N
7072

D a n z ig L a n g fu h r , R in gstr .S d
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DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH
„Radikal" — nowa maszyna do racjonalnej uprawy łak

W  naszych czasach ogólnego postępu techniki 
na wszystkich polach  p racy  zawodowej i wszy­
stkich jej kierunkach, k iedy wszędzie p rzepro­
wadza się dalekoiidącą racjonalizację  p racy  i p roduk­
cji, specja lizację  przemysłu, w prow adza się nowe me­
tody pracy, technicy w y n a jd u ją  nowe m aszyny i n a ­
rzędzia, u ła tw iające  nietylko fizyczną pracę  człowie­
kowi, ale reduku jące  do minimum jej potrzebę, a po­
tęgujące zato do maksimum w ydajność tej pracy, 
przez  co obniża się ogólne koszty produkcji, i p rze ­
mysł rolniczy czyni co w jego sile i możności, by  nie 
pozostać w tyle w tym  turnieju  wyścigowym i w pro­
wadza w wszystkich swoich branżach  ulepszenia, p o d ­
noszące ich zdolność produkcyjną, oraz przyczynia­
jące się do stopniowego podnoszenia dobrobytu sfer 
rolniczych i całego społeczeństwa.

Na czele tej p racy  postępu i racjonalizacji w ro l­
nictwie postępuje przem ysł maszyn rolniczych, k tóry  
swojemi praktycznem i wynalazkam i umożliwia rac jo ­
na lną  i rentov,ną gospodarkę rolną i przyczynia się 
do podnoszę: . dobrobytu w  kraju . W  zakresie m a­
szyn rolniczych każdy  dzień zaznacza się wypuszcze­
niem na rynek jakiejś nowości, bądź to w postaci zu ­
pełnie nowych modeli, bądź też w postaci technicznie 
ulepszonych m aszyn znanych modeli.

Żeby daleko nie sięgać, wskażę na najnow szą m a­
szynę do racjonalnej upraw y łąk, której zadaniem 
niszczenie mdhu, jednego z największych niszczycieli 
łąk.

W iadomo bowiem, że i najlepsze łąki, jeżeli po­
zwoli się na ich zamszenie, s ta ją  się bezwartościowe- 
mi, mało wydajneińi, bo mech zadusi traw y i rośliny 
pastewne. Na łąki zaroszone darem nie w yrzuca się 
nawozy na tu ra lne  i sztuczne, gdyż t raw y  zaduszone 
nie mogą się rozwijać.

Dotychczas usuwano mech z łąk zapomocą b ro ­
nowania specjalnemi bronami łąkowemi, o ruchomych 
częściach i krótkich tępych zębach. Z n a jd u ją  one 
jednak stosunkowo słabe zastosowanie. gdvż i oraca  
ich nie jest istotnie tak wydajna i skutki nie tak wi­
doczne, jak to naogół się twierdzi.

Obok bron łąkowych wielkie nadzie je  pokładano 
dla podniesienia ku ltury  łąk i ich wydajności w „d ra ­
paczach łąkow ych '1, które też w istocie okazały  się 
skuteczniejszemi od zwykłych bron i dlatego też roz­
powszechniły  się w  krótkim  czasie więcej od tamtych. 
Niestety nie rozpowszechniły  się one jeszcze tak  d a­
lece, by  stanow iły niezbędne narzędzie dla każdego 
gospodarza.

Brony i d rapacze łąkowe —  oto prawie jedynie, 
poza zwykłemi włókami, znane narzędzia  dla u p ra ­
wy łąk. G dy porównamy ten dwuokazowy tabor n a ­
rzędzi łąkowych z licznym i tak wysoce udoskonalo­
nym  taborem  m aszyn rolniczych, żal n am  ściska serce, 
że upraw a i ku ltu ra  tych łąk, s tanowiących tak  ważny 
czynnik w gospodarce rolnej, a zwłaszcza hodowla­
nej, tak są zaniedbane i pozostawione odłogiem. Zato 
z wielkiem zadowoleniem witamy pojawienie się na 
ry n k u  nowych maszyn do upraw y łąk. T aka  m aszyna
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pojaw iła  się ostatnio. Opis jej i  rysunek podaje  w y­
chodzący w F ranzens tad t  „Targ M aszynowy" (Trh 
na  stroje).

Nowa m aszyna nazwana „Radikal" , posiada no ­
woczesną, oryginalną strukturę. S k łada  się z dwóch 
części: przedwozia i ram y  walcowej, w której zn a j ­
du ją  się-dwa ruchome wałki, Obsadzone czterema rz ę ­
dami nożowatych, nieco ku  przodowi wygiętych, zę­
bów. Ram a walcowa przymocowana jest do osi p rzed ­
wozia zapomocą dwóch ruchomych ramion, które 
pozw alają  na dowolne opuszczanie lub podnoszenie 
tejże. Podnosi się i opuszcza ram ę zapomocą spe­
cjalnego, ramiennego regulatora, którego jeden koniec 
przymocowany jest do osi przedwozia. Od w ew nętrz­
nej strony lewego koła przedwozia, zaopatrzonego w 
kółko zębowe, idzie do ram y walcowej koło łańcusz­
kowe, które, założone na kółko zębate połączone z 
osią trybu  walcowego, wpraw ia oba walce w koncen­
tryczny ruch rotacyjny, Do przewozu z miejsca na 
miejsce i ruchu drogowego s łużą  dwa osobne kółka, 
które przymocowuje się po obu końcach tylnej części 
ram y walcowej. A by  w czasie jazdy  przewozowej 
walce nie obracały  się, można koło łańcuchowe p rze­
łożyć na wolny bieg.

Na p ierw szy rzu t oka możnaby nową maszynę 
wziąć za podwójny walec zębowy. Istotnie jednak 
tak  nie jest, gdyż jest to maszyna spec ja lna  dla tę ­
p ienia  mchu na łąkach i umożliwiania powietrzu do­
stęp  do korzeni traw. Zęby walców zapuszczone na 
głębokość w darnię, rozcinają  ją, w yryw ają  mech 
i obumarłe traw y i tak  oczyszczają łąkę. Obróbka 
łąk now ą maszyną, u ła tw ia jąc  powietrzu dostęp do 
korzeni traw, umożliwia tymże obfite korzystanie  z 
składników odżywczych, w powietrzu zawartych. 
Dzięki tem u traw y łąkowe w yras ta ją  obficiej i bujniej 
i podnoszą rentowność łąk.

„R adika l"  może poza używalnością do kultury  
łąk, być używ ana także do mechanicznej upraw y po­
la, zwłaszcza do rozdrabniania  brył i ostatecznego 
w yprawienia roli do siewu. Gdzie zawodzą brony 
polne, znakomite usługi odda „Radikal" .

Budowa m aszyny „R adika l"  dostosowana jest 
do upraw y łąk i to łąk mokrych, torfiastych i błotni­
stych, które najła tw iej  mchem porasta ją ,  a na  które 
ciężkiemi maszynami i zaprzęgam i w jeżdżać nie mO' 

1 żna. Dlatego walce „R adika lu"  p racu ją  tylko na 1 
m etr szerokości, a cała maszyna waży zaledwie l2o 
kg. Dzięki swej lekkości i budowie kół, nie wrzyo3 
się w ziemię i nie grzęźnie p rzy  uprawie łąk.

Chcącym nabyć tę nową maszynę „R ad ika l” , ad' 
m inistracja  naszego tygodnika chętnie służyć będzie 
swo'jem pośrednictwem. P.  Wi
OOGOOOOOOOOGOOOOOGOOOGGOOOGOGOOGOOOOOOO^

Maszyny i narzędzia rolnicze
wszelkiego rodzaju, krajowe i zagrań. — Światowej stawy

wirówki mleczarskie „ L i b e l t a 44
poleca na dogodne spłaty w długoterm inow ym  kredycie

Składnica Mas?yn, Włoszakowice
w ła śc . W . M aR persk l, '/ .b a r ie w o  f>ow l,eg * n o



Wyrabiamy masowo jako specjalność:

kopaczki „Gwiazda B“
d o  kopania  z iem niaków  bezsprzecznie najprakty­
czniejsze z  wszelkich istniejących kopaczek

przodki „Naprzód"
d o  łn iw iarek , całe z żelaza kutego, o wysokich 
kołach biegowych

młocarnie cepowe „Ideał”
na łożach kulkowych z hamulcem bębnovk’ym, nadające 
się znakomicie dla średnich i mniejszych gospodarstw.

Prosimy zaiadać ofert

BRACIA MAŁA
Fabryka maszyn i odlewnia żelaza

T eleg r . :  Bram afa, Z N  I N (Wlkp.) Telefon nr. 30. 

W ystaw i5my na P ow szechnej W ystawie Krajowej w  Poznaniu w  r. 1929.

SBEEBBEBSEBEEBIi BBS

IDEAŁ”
sr

i i i  10 Stapia stemj
na ściółkę

tani — praktyczny — trwały
Jedyni producenci 3641

M a la  Plnglw Patowych il Fahtyla Mn
Pcznań , ś w .  W awrzyńca 3 6 .  T e le fon  6117 i 69 50
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O c y n k o w a n a

kufy d o  wody i gnojówki
w pojemnościach od 300 do 2000 litr. oraz o o m n y  I r o z d z ie la c z e  

wyrabia po na:tańszych cenach
M ®  P  FABRYKA MASZYN ROLNICZYCH E U T R  J Z w J i R C  L U B L IN IL C  iG. Ś l . )  6746

Kultywatory i frezarki ziemne przy uprawie nowizny
Do uiprawy nowizny — łąJc, pastwisk, ugorów — 

używa się powszechnie jako dotychczas najskutecz­
niejszego sposobu, głębokiej orki na skibę opartą. 
Chodzi tu bowiem o to, by darń jaknajprędzej znikła. 
W prawdzie głęboka orka na skibę p łaską odwróconą 
uskutecznia to lepiej, aniżeli orka na skibę opartą; 
ma jednak to do siebie, że po niej pierwsze siewy czę­
sto m arnieją, albo wcale się nie udają. Przyczyną 
a raczej przyczynami są właśnie skutki orki na skibę 
p łaską odwróconą. Składa ona bowiem warstwę d a r­
ni, korzeni i twardej ubitej gleby na spód skiby, której 
przedsiewne bronowanie nie poruszy i nie spulchni; 
a korzonki roślin siewnycłunie przebiją. Po drugie do 
głęboko zaoranej i przez przedsiewne włóczenie

szczelnie przykrytej warstwy darni i korzeni nie do­
chodzi dostateczna ilość powietrza, potrzebna dla jej 
rozkładu, wobec czego warstwa ta długo leży m artwa 
i tworzy mocną warstwę izolacyjną, przeryw ającą 
zdolność hygroskopijną roli, przez co uniemożliwione 
jest podsiąkanie wilgoci. Ostateczny jej wynik zatem 
jest ten, że siewy na nowiźnie wschodzą ładnie, ale 
później dla braku wilgoci i pokarm u marnieją.

Zapobiega tym złym skutkom głęboka orka na ski­
bę opartą, ale ma i ona swoje ujemne strony, gdyż nie 
grzebie całkowicie darni tak głęboko, by przy dalszej 
obróbce siewnej nie wyszła na wierzch. Mianowicie 
pow stają przy niej długie skiby, niby grube pasy dar­
ni, których boki dochodzą pod wierzch. Rozdrobnić

457



je odrazu i doprowadzić taka. nowiznę do s tanu  po ­
trzebnego pod zasiew, jest trudno  i kosztuje  wiele 
pracy, czasu i dlatego jest kosztowne.

T ru d y  te jednak m ożna w bardzo wysokim stop­
niu zmniejszyć przez  pokra jan ie  darni i rozdrobnienie 
jej przez orkę. Do tego n ad a ją  się bardzo dobrze 
ku ltyw a ło ry  o zębach sprężynow ych , ta lerzów ki i m a­
łe  frezarki ziem ne.

K ultyw atory  o zębacb sprężynowych m ają  to do 
siebie, że zdolne są dostosować się do wszelkich n ie­
równości terenu, a z łatwością przezw yciężają  p rze ­
szkody kamieni i grubych korzeni przez uchylenie się, 
lufb obejście tychże. O stre  zęby i łapki w rzynają  się 
w darń, tną ją i roz ryw ają  na drobne kawałki. W p raw ­
dzie dla dobrego przerobienia  nowiziny trzeba k ilka­
krotnie i w różnych k ierunkach kultyw atorem  p rze je ­
chać, ale zwykle po czterokrotnem  przejechaniu  zie­
mia zostanie przerobiona do głębokości 20 cm. N a j­
ważniejsze jednak jest, że p raca  idzie łatwiej, raźniej 
i nie wymaga tak wielkiej siły  pociągowej, jak głębo­
ka orka.

Talerzów ka  s łuży do uzupełnienia p racy  kulty- 
w atora: rozdrabnia do reszty  pozostałe kępki darni, 
wymiesza dobrze ziemię, tak że po niej siew może 
swobodnie następować.

Jeżeli darń  jest zbyt mocna i ziemia zbyt ubita, 
tak, że ku llyw ator nie zagłębia się dostatecznie, moż­
na uprzednio przejechać ca łe  pole szeroko nastawioną 
talerzówka, lub też obciążyć kultyw ator kamieniami. 
Jeżeli  przez to obciążenie jedna para  koni nie może 
podołać pracy, należy przyprząc  drugą parę ,  by  tem­
po jazdy było żywe, gdyż zapowoina "jazda kulty- 
watorem  jest mało skuteczną.

Idealnem  narzędziem, uskuteczniającem  za jed­
nym  zamachem  łatwo i gruntownie upraw ę nowizny, 
jest frezarka  ziem na. Puścić ją można na dowolną 
głębokość, zależnie od sprawności siły  pociągowej. 
N ajlepiej p racu ją  frezarki z napędem  silnikowym. Ja k  
wogóle fezarki ziemne pracują, opisywaliśmy już ob­
szernie w kilku zeszłorocznych num erach  „Rynku M e­
talowego i M aszynowego11. '

Aby praca  frezarką szła raźno i bez przeszkód, 
trzeba zważać na jakość terenu i model, gdyż nie- 
każdy  nad a je  się do wszystkich rodzajów  roli. Jeżeli 
grunt jest kamienisty, nie można posługiwać się do je­
go przeróbki i upraw y frezarką Lanza, gdyż łatwo u le­
gnie uszkodzeniu z powodu stałego mechanizmu i ap a ­
ra tu  frezowego. Zato do wszystkich rodzajów gruntu, 
naw et poleśnych, nada je  się sprężynowa frezarka 
„M eyeńburg-Siemens". O sprawności tego typu fre­
zarki ziemnej świadczy zdanie inż. dr. Rudolfa Leo­
polda, radcy  ministerialnego p rzy  Ministerstwie Rol­
nictwa w Austrji ,  który, re ferując spraw ę przerab ia­
nia nieużytków na rolę uprawną, powiedział, że m a­
szyną tą dokonano przeróbki nieużytków najgorzej z a ­
korzenionych i sitowiem zarośniętych i zadarnionych. 
Je s t  to jedyna maszyna do tego rodzaju  prac, k tórą 
przerobić można najgorsze nieużytki, ugory i ziemie 
poleśne na rolę upraw ną w sposób racjonalny, to zna­
czy gruntownie, dokładnie, prędko i tanio. P. W .

„Claas Patent* 
siewnik naw ozow y
p r z a w y ł a z a  z n a c z n ie  s ia -  
wnlkl  n a w o z u  Innych  s y ­
s te m ó w ,  B a rd z o  d o k ł a ­
d n a  c z y n n o ś ć  r o z t r z ą s a ­

n ia  naw ozów . 
STALG NA SKŁADZIE 

DOSTAWA NATYCHMIAST
O fr .  Inż. K o ra  -  K r o l o s t p

M ickiew icza 7. *>719

iaagsfeą

WOZY MIESZKALNE

BECZKOWOZY
dla walców i pługów  parowych

Wielki w ybór m aszyn  i na rzędz i  rolniczych
Specjalność: 7006a

maneie - walce
„Croskiil" i „Cambridge - CroskilP
Ceny niskie Dogodne warunki
Fabryka m aszyn, w o zó w  i od lew nia  że laza

St. Malinowski
ŚREM Oddział POZNAŃ
T ele fo n  17 P ocztow a  3 0 . Tel. 2 8 -2 6

I

W szelkie czeici zapasow e wirówek 
d o  m leka d o  fabrykatów :

Alfa - Viola - Colibri - Daisy 
Diabolo - Viking - Svecia - Roth 
P e rfek t  1— 3, Pionir 
Milena 
Baltic 
Gloria 
Diadem 
Minora*0ba 
Gdricke 
F lo tt  
W estfalia

p o le ca  po znanych  n iskich cepach  z n a tych m iastow a d ostaw a.

Cenniki wysyła się na żądanie 
bezpłatnie i

6684

„CENTRYFUGA"
Fabryka przyborów do wirówek 
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DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY I CERAMICZNY

Apel do krajowego przemysłu budowlanego
Fabryki krajowe upraszam y, aby nam donosiły o w szystkich nowościach w zakresie ich produkcji* ChętHie stawiam y tamy nasz* 

bezinteresownie do usług przem ysłu krajowego. P rzy  tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne, 
firmy bardzo skwapliwie korzystają z reklamy w naszem piśmie i często donoszą nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji m aterjałów  bu­
dowlanych, to nasz przem ysł krajow y nie ma w tym względzie — zdaw ałoby sie — nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że i u net 
ta gałąź przem ysłu stale sie podnosi i wypuszcza na rynek coraz nowe wyroby lub też ulepsza dotychczasowe. W interesie rozwoju 
przemysłu krajowego prosimy fabryki krajowe, by o wszystkich swoich nowościach nas w pierwszym  rzedzie informowały.

WYDAWN. „RYNKU METALOWEGO I MASZYNOWEGO".

Kwestia mieszkaniowa
W ygłaszając expose gospodarcze, prem jer Bartę! 

poświęcił wiele miejsca sprawie mieszkaniowej, przed­
stawiając nam w znanych powszechnie cyfrach tra­
giczną sytuacją w tej dziedzinie. O ile jednak ciemne 
strony zostały przedstawione wyczerpująco, o tyle nie 
zostały podane środki, dziąki którym  możliwem było­
by radykalne zlikwidowanie głodu mieszkaniowego 
w ciągu najbliższych kilkunastu lat. W  wypadku bo­
wiem realizacji znanego projektu rządowego podwyż­
ki czynszów w starych domach, który pozatem w y­
wołał azereg objekcyj, a w którego obronie p. prem jer 
stanął, kwestja mieszkaniowa daleka byłaby od cał- \ 
kowitego rozwiązania.

Zagadnienie to jest tak wielkiej wagi, że trak to­
wanie go jedynie na płaszczyźnie poszczególnych po­
sunięć, w rodzaju zamierzonego obecnie przez Fząd, 
musi być zawsze połowiczne. Dla opanowania sytuacji 
w tej dziedzinie koniecznem jest wypracowanie jedno­
litego życiowego planu, atakującego problem ten ze 
wszech stron. Tutaj Więc należałoby za podstawą roz­
ważań przyjąć projekt rządowy, który mimo wszystko 
będzie musiał być — zdaje się — wprowadzony w 
życie, przy uwzględnieniu jednak różnych zarzutów, 
że cząść obciążenia, wynikającego stąd dla ludności 
m iejskiej winna również przypaść dla ludności w iej­
skiej, k tóra przecież pośrednio ciągnąć będzie korzy­
ści z ogólnej popraw y sytuacji gospodarczej kraju, 
k tó ra  musi wyniknąć w następstw ie popraw y stosun­
ków mieszkaniowych.

Tutaj dalej opracować należy szczegółowy plan 
ściągniącia kredytów  długoterminowych zagranicznych 
i wspomniany przez prem iera plan uruchomienia z za­
pasów kasowych kapitałów budowlanych przez loko­
w anie ich w listach zastawnych Banku Gospodarstwa 
Krajowego. W końcu należałoby podać rozpatrzeniu 
m ożliw ość wypuszczenia pożyczki przym usowej, k tó­
rej nabywcami winni być w pewnej stałej proporcji 
płatnicy podatkowi, a podstawę stanowić powinienby 
ewentualnie wymiar podatku dochodowego.

Do tego szkicu planu zdobycia niezbędnych środ­
ków pieniężnych na cele budowlane należy dołączyć 
takie kwest je, jak konieczność ulg od podatków pań­
stwowych i gminnych planowanych budynków, zarzą­
dzenia, zmierzające do potanienia terenów budowla­
nych, standardyzacja elementów budowlanych, zasto­
sowanie nowych ekonomicznych materjałów; budo­
wlanych. t /■

Rozważając jednak przy układaniu planu budo­
wlanego podstawowe zagadnienie, jakiem jest zdoby­

cie środków pieniążnych na cele budowlane, nie na­
leży na chwilę nawet zapominać, iż pozytyw ne jego 
rozwiązanie natrafia na trudności organiczne, zw ią­
zane z sytuacją finansową kraju. Nasze ubóstyro kapi­
tałowe bowiem stanowi przeszkodę wprost nie ido prze­
zwyciężenia na drodze realizacji planów budowlanych. 
W szystkie bowiem projekty, czy to podwyższenia  
czynszu, czy pożyczki przym usowej, czy podw yższe­
nie opodatkowania — w rezultacie prowadzą do Wy­
ciągania z życia gospodarczego kapitałów.

K apitały te następnie zostają w znacznej mierze 
unieruchomione we wzniesionych budowlach i jedynie 
częściowo w stosunku do swej wielkości przynoszą ko­
rzyści w postaci uruchomienia całego szeregu przem y­
słów i dostarczenia zatrudnienia rzeszom robotniczym, 
natom iast w przew ażnej cząści am ortyzują sią w ciągu 
dziesiątek lat, dopiero stopniowo wskutek korzyści po­
średnich, wprowadzając z powrotem do życia gospo­
darczego wycofane z niego przed łaty wartości, W ten 
sposób zbyt gwałtowne i równoczesne forsowanie pla­
nu budowlanego w yżej wspomnianego, i mobilizacja 
środków pieniążnych w kraju na ten cel niezw ykle za­
ostrzyłaby ju ż  i tak ciążką sytuacją naszych rynków  
pieniążnych.

Dlatego też trudno się dziwić, że przy obecnym 
układzie stosunków rząd idzie po linji możliwości obec­
nych, t. zn. stopniowego podwyższenia czynszu w sta­
rych domach, istotnie względnie niezbyt wysokich, 
oraz w kierunku uruchomienia zapasów kasowych 
Skarbu, których wprowadzenie do życia gospodarcze­
go nietylko sytuacji pieniężnej nie pogorszy, ale tylko 
ją poprawi. Z drugiej strony jednak takie postawienie 
kwestji jedynie zapobiega najgorszemu i w nieskoń­
czoność przeciąga nieznośną sytuację mieszkaniową.

Radykalna poprawa w tej dziedzinie nastąpić jed ­
nak będzie mogła jedynie w miarę znacznej poprawy 
naszej ogólnej sytuacji gospodarczo-finansowej, a 
przedewszystkiem w zależności od szybkości rekapi- 
talizacji i pomyślnego dla nas układu stosunków na 
światowych rynkach pieniężnych, umożliwiającego bo­
gaty dopływ kapitałów zagranicznych tanich i na dłuż­
sze terminy. Przed spełnieniem tych wstępnych wa­
runków winniśmy jedynie czynić to, co w ramach na­
szych środków i możliwości jest do dokonania, t. zn, 
realizować posunięcia sfer rządowych, oraz realizować 
posunięcia techniczno-normalizacyjne w dziedzinie 
budownictwa.

R. B.

m :



Dak zabezpieczyć sie przed wszelkiego rodzaju 
wilgocią murów?

Jak osuszyć mokre ściany i co robić, aby otrzymać tynk nieprzemakalny i niewrażliwy na wszelkie 
opady atmosferyczne, wreszcie jak zabezpieczyć się od wody zaskórnej?

Istnieją dwa sposoby zabezpieczenia ścian od •wilgoci i osiada. 
» k  saletry. Pierwszym staranny siię usunąć przyczynę, co nieza- 
wsze da się uskutecznić, dimgim zaś, zabezpieczamy się przeciw 
•objawom.

Ten drugi sposób ze względów praktycznych jest powszechnie 
przyjęty.

Najpewniejszym i najtańszym sposobem izolacji i osuszania jest 
tynkowanie z domieszką „Castoru". Prostota roboty i doskonała łą­
czność cementu z „Castorem“ dają mu pierwszeństwo przed innemi 
środkami, Iktóre nie wytrzymują z nim porównania.

Zaiprawa cementowa z domieszką „Castoru", wytrzymuje naj­
większe ciśnienie wody, może być przeto użyta do robót, wymaga­
jących bezwzględnej nieprzemakalności lub zatamowania wody.

Na betonach i murach, jaik starych tak nowych, wystarczy dać 
tynk cementowy z domieszką „Castoru", zwyczajnej grubości od 15 
do 20 mm. Najtrudniejsze i najsubtelniejsze roboty ograniczają się 
do zwykłego tynkowania.

Osuszanie ścian zapomocą tynku z domieszką „Castoru" zasłu­
guje na wszechstronne poparcie, gdyż jest to środek najracjonalniej­
szy i najekonomiczniejszy.

Ponieważ niemożliwością było zabezpieczenie objeiktu od zew-i' 
nąitrz, trzeba było myśleć o sposobach gwarantujących nieprzem*- 
kalność od strony wewnętrznej pomieszczenia, i to takich, które mia­
łyby wyższość nad asfaltem, kitóry, ijaik wiadomo nie przylega do­
brze.

Po wielu naradach zdecydowano się użyć hydrofuge „CastorW , 
jako środka najlepiej odpowiadającego do izolacji wewnętrznej.

Wskutek tego tysiące metrów kw. zostały otynkowane tym sław­
nym preparatem. Jest on ukryty poza dekoracjami i malunkiem ścian 
tunelu i Hallu placu Piccadilly Ginkus. A rezultatem tego jest ideal­
na suchość \yszysitkich części tej gigantycznej sieci podziemnej, gdyż 
hydrofuge „Castor" pokonał niezawodnie nieprzyjaciół swoich — 
wodę i wilgoć.

Powierzchnia całego dachu i ściany obszernego Hallu, jak rów­
nież wewnętrzna powierzchnia klatek schodowych i bocznic zostały 
otynkowane cementem z piaskiem z domieszką hydrofuge „Castor"; 
grubość tynlku wynosi Vk cala angielskiego.

Załączona ilustracja pokazuje część sufitu w Hallu z wykonanym 
świeżo tynkiem, w którym widać otwory pozostawione na osadze-

Zastosowanie „Castoru", uadaije się specjalnie do budowy rezer- 
woarów, basenów, cystern, przeznaczonych do przechowywania wo­
dy do picia, olejów roślinnych i mineralnych, płynów gryzących itp. 
oraz do budowy tuneli, instalacyj sanitarnych, dołów kloacznycb, 
kompostowych i t. d.

Izolacja zapomocą „Castoru" jest zmacznie tańsza od innych dzię­
ki swej prostocie i nie wymaga specjalisty, gdyż może ją wykonać 
każdy murarz.

W Londynie, w samem centrum stolicy została ukończona naj­
wspanialsza poczekalnia kolei podziemnej, wychodzącej na plac Pic­
cadilly G in k u 'S .

Przez trzy lata wrzała taim nieustanna praca podziemna, która 
pochłonęła wielkie sumy -pieniędzy na pogłębienie, wzmacnianie i bu­
dowę.

Ściany poczekalni - Hallu są pokryte pięknemi dekoracjami i ma­
lowidłami tunel i bocznice — glazurą.

W tern obszemem podziemiu jest ciepło i sucho, gdyż poza deko­
racjami, ściany i sufity są uszczelnione tynkiem cementowym z hy- 
droiuige Castorem, który jako najskuteczniejszy środek przeciw 
wodzie i wilgoci, pokonał w Anglji inne środki izolacyjne i wywalczył 
sobie ,pierwsze miejsce na rynku zbytu.

Bez zbytniego wmikania w szczegóły, podam jeden przykład, by 
uwidocznić, jaik wiielką była potrzeba zabezpieczenia Hallu i tunelu 
przed zalewem wód, które wdzierały się do wnętrza. Otóż, podczas 
budowy, w szczególności w okresach deszczów, woda z powierzchni 
lała się przez betonowy dach i pomimo starannego zabezpieczenia 
Ozęśct tunelu, parta ciśnieniem, znalazła sohie drogę okólna przez 
grunt, wdzierając się przez schody i przejścia boczne.

I nie kołków (haków), zapomocą których umocowane zostały ffbro-
! . we ścianki sufitu.

Większe powierzchnie, przez które woda silnie parła, były, tyn- 
i  kowane częściami, przy zastosowaniu odwodnienia krótkiemi rur­

kami, zapomocą których udało się odprowadzić wodę do pewnych 
punktów, potem usuwano rurki i zaprawiono otwory po nich powstałe, 

j  zarówno jaik i powierzchnie wokół. W ten sposób, udało siię całą,
powierzchnię uczynić nieprzemakalną i pozbawioną wilgoci, co umo- 

| żiliwiło wykonanie dekoracyj.
Godnym uwagi jest fakt, że ten tak niezmiennie ciekawy przykład 

izolacji zapomocą hydrofuge „Castoru" był wykonany przez roibo- 
| tników znających roboty cementowe, lecz nieposiadających uprze­

dniego doświadczenia w robotach z „Castorem". To świadczy o 
prostocie wykonania. Na uwagę zasługuje i to, że pomimo zastoso­
wania rurek odwadniających koszt tynkowania zaledwie uiiez.na- 

i cznie się podniósł.
Hydrofuge „Castor" został już dawno uznany w Anglji, jako śro­

dek izolacyjny najbardziej odpowiedni i najtańszy dla osiągnięcia nie- 
j przemakaJności i zabezpieczenia od wilgoci i wody. Wielu inżynie­

rów i architektów stosuje „Castor" do wszystkich robót, gdzie po- 
j trzefone jest zabezpieczenie przed wilgocią i wodą.

Zalety hydrofuge „Castor‘u“ , jako nie mające sobie równych, a 
także to, że hydrofuge „Castor" nie jest droższy od innych środków 
konkurencyjnych przyczyniają się jaik to już wyżej powiedziano, dc. 
9tałego wzrostu zapotrzebowania „Castoru" w handliu angielskim.

Pożądanem jest, by ci, którzy nabywają „Castor", wiedzieli, te 
jest to najlepszy środek, a także by go używali stosownie do wska­
zówek fabrykanta-
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TRAKI Pionowe, poziome i przewoźne 
Najnowszej konstrukcji! 
Najwyższej wydajności! 

W s z e l k i e  m a s z y n y  do o b r ó b k i  d r z e w a
KOM PLETNE URZĄDZENIA 
STO LA R Ń  BUDOWLANYCH 

I MEBLOWYCH

P R O S P E K T Y  1 K O S Z T O R Y S Y  BEZPŁATNIE.
N A  Ż Ą D A N IE  W I Z Y T Y  INŻYNIERÓW.

Przedstawicielstwa : Warszawa, Lwów, Poznań, Wilno, 
Kraków, Łódź, Baranowicze, w .m  Gdańsk, Konstantynopol, 

Rio de Janeiro
7 1 8 1

O nowe warunki ołacy
Na jakich podstawach doszło do porozumienia w  zawodzie budowlanym? — Różnica zdań w przemy­

śle drzewnym. _____
Przeprowadzone pertrak tacje  w zawodzie budow­

lanym w Poznaniu doprowadziły wobec obywatelskie­
go stanowiska obydwu stron do ugodowego załatw ie­
nia zatargu. Zawarto umowę na czas od 1. kwietnia 
1929 r. do 31. marca 1930 r. na dotychczasowych wa­
runkach z podwyższeniem zarobków o okrągło 11% 
dla rzemieślników i około 8% dla robotników niewy­
kwalifikowanych, czyli że od 1 kwietnia 1929 r. pobie­
rać będą: posterunkowi na godzinę 2,25 zł, czeladnik 
mul. i cies. I klasy 2 zł, II klasy 1,80 zł. Robotnik wy­
kwalifikowany przy prac. cem. 1,95 zł, przy pracach 
cement, w I, roku 1,08 zł, w 2. roku 1,14 zł, po 2 la ­
tach 1,18 zł, przy noszeniu wapna i cegły 1,75 zł, przy 
urabianiu wapna 1,08 zł, przy na- i podziemnych p ra ­
cach 0,98 — 1,08 zł, przy pracach nadziemnych i pod­
ziemnych w wieku od 18 do 20 lat 0,70 — 0,80 zł. U- 
mowę podpiszą związki po Świętach Wielkanocnych.

W  pertraktacjach Związku Pracodawców ze 
Związkami Pracobiorców Z. Z.P. oraz P. P. S. w 
przem yśle drzewnym nie osiągnięto porozumienia. .

Pracobiorcy obstawali przy  pretensji, aby robot­
nik niewykwalifikowany zarobił minimum tyle, ile 
wynosi obecny wskaźnik kosztów utrzym ania dzienne­
go rodziny czyli 8,83 zł, a robotnik wykwalifikowany 
odpowiednio więcej. Tłumaczenie, że dziś liczne k la­
sy urzędników państwowych nie posiadają nawet tego 
dochodu i że stan gospodarczy oraz konjunktura w 
przemyśle drzewnym nie dozwala takiego wynagro­
dzenia robotnika niewykwalifikowanego, nie zdołały 
przekonać pracobiorców. Zaproponowali oni— oświad­
czając, że są zdecydowani pomimo trudnego położe­
nia, w jakiem się znajduje cały przemysł —  uwzględ­
nić wzrost wskaźnika drożyźnianego, k tóry od ostat- 
nićh pertraktacyj podniósł się o okrągłe 5 proc. W 
konsekwencji tej uchwały będzie zarobek od dn. 1-go 
b. m. wynosił: dla czeladnika stolarskiego minimum 
1,17 zł, dla robotnika maszynowego 1,12 zł, dla wyżej 
płatnych rzemieślników dokładka do pracy  godzino­
wej 6 groszy, dla robotników maszyn. 5 gr, robotnicy 
od 16— 18 lat otrzym ują na godzinę 50 gr, od 18— 21 
lat 69 — 79 gr. ponad 21 l a t '94 gr,

Niezależnie od międzynarodowej konferencji 
drzewnej w W iedniu, Związek W łaścicieli Tartaków 
w Pradze wystąpił z inicjatywą zwołania konferencji 
drzewnej państw  sukcesyjnych b. Austro-W ęgier dla 
omówienia spraw  stosunków handlowych z krajam i 
importującemi. Pożyteczna ta inicjatywa ma na celu 
zbiorową akcję w celu przeciwstawienia się protekcjo­

Czeskosłowacka konferencja drzewna
nizmowi celnemu niektórych państw  europejskich. 
Spotkała się ona z zastrzeżeniami ze strony wiedeń­
skich sfer drzewnych, k tóre jednak wypływają raczej 
z pewnych ambicyj lokalnych, aniżeli ze wspólnego 
interesu, dla którego mniej ważną jest rzeczą, gdzie 
się konferencja odbędzie, aniżeli to, żeby się ona wre­
szcie istotnie odbyła,
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Nury celne a handel drzewny
W sferach drzewnych w Wiedniu rozpowszechnia- i 

ne jest obecnie zestawienie stawek celnych na drze- j  

wo w różnych k ra jach  Europy. Zestawienie to naw ią­
zuje do znanych map, t. zw. ,,murów celnych", zesta­
wionych swojego czasu w związku z międzynarodo- 
wemi konferencjami gospodarczemi, organizowanemi 
przez Ligę Narodów, Obliczenia wysokości murów cel­
nych, poczynione przez poszczególnych autorów, m a­
ją  oczywiście cha rak ter  w dużej mierze dowolny, w 
zależności od wyboru towarów, których ochrona cel­
na brana była pod uwagę, oraz od metod obliczania.
Z jednego z takich zestawień, opracowanego przez 
austr jack i Komitet M iędzynarodowej Izby Handlowej, 
w yjęte  zostały  dane o obciążeniu celnem drzewa, k tó ­
re obecnie są  przedmiotem kolportażu. Z danych tych 
wynikałoby, że Polska należy do kra jów  skrajnego 
protekcjonizmu celnego, zaś do kra jów  o bardzo 
umiarkowanej ochronie celnej należą Niemcy.

Cła przywozowe na drewno tarte  według tego ze­
stawienia, opracowanego na podstawie danych z r. 
1927, wynoszą w Jugosławji —  36 proc. wartości, w 
Szw ajcarji  -— 27 proc., w Niemczech —  12,6 proc., 
w Polsce i—  9,3 proc., szereg innych kra jów  ma staw ­
ki niższe,

Cła na drewno okrągłe wynoszą w Polsce — 27,6 
proc. wartości, w A ustr j i  —  20 proc., w  Szw ajcarji  —
10 proc., zaś w Niemczech —  2,8 proc. Najwyższe 
stawki na forniery miała F ran c ja  —  26,b proc., zaś 
Niemcy miały 15 proc., Polska —  14,4 proc. Na dykty 
cło we F ranc ji  wynosiło —  60 proc., w Rumur.ji —
42 proc., w Niemczech —  24 proc., w Polsce 16,5 proc.

Cła na jeden z typów mebli wynosiły w Polsce —
157.1 proc. wart., za Polską szły W ęgry  —  74,4 proc. 
wartości, Jugosław ja  —  39,3 proc., zaś Niemcy figu­
row ały  wśród najbardziej umiarkowanych państw  z
11.1 proc. wartości.

Z zestawień tych możnaby wyciągnąć wniosek o
protekcjonizmie celnym Polski w zakresie drzewa. 
Tymczasem sy tuacja  ma się wręcz odwrotnie. T en ­
dencyjne bowiem zestawienie wiedeńskie nie bierze 
zupełnie pod uwagę ceł wywozowych, które odgry­
w ają w zakresie drzewa ogromną rolę. Ponadto  ze­
stawienie to stawia na jednej linji cła przywozowe na 
najw ażnie jszą  grupę towarów, t. j. drewno tarte, oraz 
na pewne gatunki mebli.

Cła przywozowe ną drewno okrągłe m ają  wogóle 
charakter  teoretyczny w państw ach je produkujących. 
Liberalizm gospodarczy Niemiec w zakresie przywozu 
drewna okrągłego, w zestawieniu z bardzo wysokim 
poziomem ochrony celnej na drewno ta rte  nie ozna­
cza nic innego,jak stałe dążenie do wypom powywa­
nia surowca z sąsiednich krajów, produkujących d re ­
wno i p rzerabiania go we własnych, drogo p roduku­
jących tartakach.

T a  właśnie tendencja  w sposób rażący wystęouje 
z zestawienia naw et tych cyfr, które zostały w W ied­
niu ogłoszone, jeżeli każdej z nich nada się właściwe 
znaczenie. Protekcjonizm  celny Polski w zakresie 
drzewa de facto nie istnieje. Przeciwnie, Polska jest 
dotąd ofiarą protekcjonizmu celnego innych państw, 
wywozi bowiem w nadmiarze surowiec, zaś spotyka 
się z ograniczeniami przywozu do nich półfabrykatów. 
W prow adzone ostatnio nieco wyższe cła wywozowe 
flą surowiec w prow adzają  tylko lekką koreklyw ę w 
s tosunkach handlowych, k tó ra  zasadniczego cha rak te­
ru  obrotu towarowego nie będzie mogła, niestety, 
mienić, l- E.

I Z rynku materiałów budowlanych, I 
metali i wyrobów metalowych.

MATERJALY BUDOWLANE.
Poznań , 4. 4. F irm a G ustaw  G laetzncr, ‘cen tra la  m ateriałów  bu ­

dow lanych i dachów ek, Poznań, notuje następu jące cen y : ceg ły  mu­
rarsk ie  „iłów k i"  za ty siąc  sztuk zł 70, ceg ły  m urarsk ie  tonówlki za 
ty siąc  sz tuk  zł 70—80 loco ceg ie ln ia : dachów ki karpiów ki I kJ. za 
ty siąc  szltuk zł 150 loco ceg ieln ia; waipno budow lane za 100 kg. zł 4,15 
dla odisprzoda-wców, zł 4,40 dla konsum entów  loco  W apienna lub 
P iech c in ; cem ent po rtlandzk i p rzy  dostaw ie w agonow ej loco w agon 
Poznań za 100 kg . bez opakow ania zł 9,40, osobno za opakow anie 
w beczkach zł 1.90, w w orkach  .papierow ych zł 1,10 za 100 kg. 
W szystk ie  następne ceny  rozum ieją  się loco składnica w Poznan iu : 
cem ent portlandzki za beczkę ISO kg. .zł 22.50, ,za beczkę 200 kg. 
zł 24,50, za w orek 50 kg. zł 6; w apno palone za 50 kg. zł 2,60; 

w apno hydrauliczne za beczkę 150 kg. zł 12; p a p a . dachow a za ni. kw . 
nr. S0 — zł 1,05, nr. 100 — z ł '— .87, nr. 125 —  zł — M, .nr. 150, — 
zł ,65, nr. 175 - zł — ,58, nr. 200 —  zł ,54; papa izolacyjna za 
m. k w . zł 2,50; sm oła desty low ana, za 100 kg. netto  zł 29, beczka 
osobno zł 16, lepnik za 100 kg. b ru tto /n e tto  zł 30, trzem a sufit- w w a ł­
kach p o  20 m. kw . z drutom  ocynkow anym  zł 4,50, z dru tem  ża ­
rzonym  zł 4,20 za w ałek ; p rz y  dostaw ie cąłow agonow ej ceny odpo­
wiednio niższe.

W arszaw a, 3. 4. Na rynku m ateria łów  budow lanych płacono, przy  
zw ykłych  w arunkach k red y to w y ch , t. j. na w eksle trzym iesięczne , 
z w yjątk iem  cem entu, k tó ry  sp rzeda je  się tylko za go tów kę: ceg ła  
loco cegielnia podm iejska za 1 000 sztuk zł 75—85, frach t 15 20, 
zwózlka na budow ę 10— 15, razem  w ięc cena ceg ły  loco budow a w y ­
nosi 115— 120, cegła górnośląska loco cegielnie G órny Śląsk kosztu je 
zł 65—70, p lus frach t -do W arsz aw y  zł 32—35, loco  budow a cegła 
ś lą sk a  kalkuluje się w ięc  n ieco  taniej i m ożna ją  o trzym ać za 110— 
120 zł, cegła częstochow ska — . M agistra t w arszaw sk i podaje n o to ­
w ania ceg ły  loco budow a 115—125. C em ent, zasadn icza  cena S y n d y ­
k a tu  franco w agon W arszaw a za 100 kg . w ynosi 9,30; cena w ięc 
beczki 200 kg. w W arszaw ie  w yniesie 9,30 plus 9,30 plus opakow anie 
3,80, plus stem ple 25 g roszy , razem  22,65 zł. doliczając do tego  1 zł 
zw ózkę na sk ład  i zarobek  hurtow nika, oraz podatek  ob ro tow y, doj­
dziem y do ceny loco, sk ład  zł 25 i loco budow a 26,30. W opakow aniu 
papie  row em  cem ent kalkuluje się taniej, bo. w orek  na 50 kg. k o ­
sz tu je  ty lko  0,55 p lus 6 groiszy stem pel. M agistrat notuje za becizkę 
200 kg. bez dostaw y  24,30, z dostaw ą 25.10. W apno różnych  g a tu n ­
ków  franco wagon W arszaw a za 100 kg. K adzielnia k ielecka w apno  
1 gat. 6,50, II gat- 5,75, Ul gat. 5,25. Jaworzm ia k eledka 1 gat. 5,75. 
Z agórze, kieleckie 5,25, P iechcin poznański 5.40, Rudniki częs tochow ­
skie 4,75 4.9/5. Zwóz w apna na skład i ze składu na budow ę kosztu je  
od 1.50 do 2 zł, tak , że cena najlepszego wapnia loco budow a dochodzi 
do 7,50- S. W apno lasow ane za 1 m:! z dostaw ą na budow ę 45 z/ł, 
s ta re  lasow ane przed 6-ma m iesiącam i 50 zł. M ag istra t ża  1O0 kg. 
notuje wapno bez d o sta w y  6 zł, z dostaw ą 6,65. lasow ane z dostaw ą 
za 1 n f  50 zł. Gips za 100 kg. loco skład m urarsk i U . sztuk a t orski 12. 
m odelarski 17, a lab astro w y  25, w szystk ie  te gatunki loco budow a 
o 1 zł drożej. W dziale ceg ły  spodziew ają się tendencji m ocniejszej, 
podaż obecnie jest m ała, tak, że zapo trzebow anie  S to łeaznego T o­
w arzy stw a  n a -15 000 000 sz tuk  nie mogło być po k ry te  odrazu. P rz y - 
tem cegielnio w arszaw skie  zupełnie nie trzym ają się term inów  do­
staw y  z m aletni w yjątkam i. P ew na dostaw a loco budow a k osz tu je  
120 najm niej i do te g o  trzeba  w płacić gotów ką zgóry  za 1000 sztuk. 
Jedyn ie  ty lk o  cegielnie górnośląsk ie  i częstochow sk ie  w yw iązują  się 
w zupełności z dostaw ą. M agistrat podaje raczej ceny nom inalne do­
staw  bow iem  nie uskutecznia, a cem ent kupuje sam w firm ach p ry ­
w atnych . C eny cem entu , jak w iad ., podniesione zosta ły  od 10 uh. m.
0 45 groszy  na 1O0 kg. Mimo różnych nadziei na o-żywienie ruchu 
budow lanego, sy tu a c ja  w sk ładach  m ate ria łó w  budow lanych jest 
ciężlka, w szy scy  ży ją  pod w rażen iem  p ro testó w  i bankructw .

W arszawa. 3. 4. C eny  w apna loco stac ja  w apiennika za  1O0 kg. 
w y ro sz ą : K adzielnia K ielecka: w apno najlepszy  gatunek cena zasad ­
nicza 5,25, od kltórej odchodzą ra b a ty , budow lane 4,75, P iechcin P o ­
znański:- w apno grube w b ry łach  ,1,40, Ja  w orz nici K ielecka: w apno
1 gat. 4,75. Z agórze kieleckie 4.25, C hęciny k ieleckie  do. bielenia 4.40, 
budow lane 3,80, Rudniki — R ędziny częstochow skie 3,75, cena z do­
sta w ą  w m arcu, w apno naw ozow e 1,60. O gólna ,sy tu ac ja  w w apien­
nikach jes t taką, że aczkolw iek  zam ów ień nadchodzi dużo, to jednak 
w ykonać ich nie m ożna z pow odu braku w agonów  na kolei. Takiego 
braku w agonów  przem ysł w apienniczy nie odczuw ał jeszcze nigdy, 
jalk obecnie. S ądząc  z zam ów ień na waipno, w nioskow aćby  należało, 
że ruch budow lany zapow iadać się będzie dobrze. C eny obecne są 
w yższe  w  porów naniu  z  w iosną roku 1928, w 11-giem bow iem  pół­
roczu roku ub. nastą/piła zw yżka cen  naskuteik zw yżki węgla.

B iałystok , 3. 4. Waipno 60,75, cem ent beczka 26 zł., gips 100 kg.
8—8,50 zł, trzcina m tr. kw . 35 gr., dachów ka w yrobu  czarnonie- 
bieskiago I gat. 160 zł, II gat. 130 zł, cegła b iała budoiwl. zł 100—-UQ - 
za 1000 szt., cegła  czerw ona do pieców  160 zł za 1000 szt. T enden­
cja n a -m a te ria ły  budow lane nieco ożyw iona.
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dostarcza kompletne szutrównie 
łamacze szczękowe 
łamacze wirowe 
gniotowniki walcowe 
młyny gałkowe 
rozdrabniarki
wszelkiego rodzaju i wydajno­
ści do wytwarzania ostrokra- 

wędnego ubogiego w miał 
materjału zadzierżystego 
dla budowy dróg, 

bębny sitowe aż do najwięk­
szych pomiarów 

przyrządy do płókania i ga­
tunkowania
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Prosimy zażądać 
prospekt „Zerkl. 40“ 
zawierający bliższe 
szczegóły.
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um 353
Gaśnice wodne

najlepsza ochrona 
przeciwpożarowa
Gaśnica wodna jest najpewniejsza w użyciu 
i nie zawodzi nigdy, gdyż pracuje tylko czystą 
wodą. Czynność je j stale kontrolujemy sami, 
i sami dopełniamy ją wodą. Promień wody 

n i e p r z e r w a n y
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Adam KRYSIEWICZ, Poznań
św. Marcin 16-17. Telefon 4136

Dostarczamy wprost z naszej fabryki

w Łagiewnikach, Górny Śląsk
według oryginalnych konstrukcyj 
znanej na całym świecie f i r m y  

R IC H A R D  R A U P A C H , G O R U T Z  (Niemcy)

wtzelkie maszyny cesielniane 
i części zapasowe

do wyrobu cegieł, dachówek wszelkiego rodzaju, 
cegieł szamotowych, rur glinianych,

rur drenowych i t. d. 6912

Ryszard Raupach
Sp. z ogr. odp.

Przedstawiciel: Inż. W . R o b iń s k i, Poznań
Aleje M arcinkowskiego 17, I. p.

Wystawiamy
na Powszechnej Wystawie Krajowej w Poznaniu.
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METALE I WYROBY M ETALOW E.
W arszaw a, 3. 4. W  W arszaw ie  notu ją  za 1 kg. następu jące  ceny

zasadnicze w z Foty oh r* b lacha m iedziana 4,80, b lacha m osiężna 3,95, 
b lacha alum iniow a 6,50, p rę ty  m osiężne 3,90, p rę ty  .miedziane 5,10, 
ceny o rien tacy jn e : cyna  B anka lub S tra its  11,75, antym on 2,35, ołów  
hutniczy 1,18.

K atow ice, 3. 4. S urów ka odlew nicza H uty  Pokoju  Nr. 1 (Friedens- 
h a tte  P. Q. S .), oraz. G órnośląskich  Z jednoczonych Hut K rólew skiej 
i L au ry  ;— rep re zen tac ja  T o w arz y stw a  dla S p rzedaży  Surów ki Że- 
Laiznęj, Sp. z ogr. oidp. w W arszaw ie , S ienna 11, cena za tonę 220 zł. 
loco stacja  w ysyłająca*

K atow ice, 3. 4. O sta tn ia  zw y żk a  m etali pó łsz lachetnych  pociągnę­
ła za sobą rów nież zw yżkę b lachy  cynkow ej. D otychczas zap o trze­
bow anie nie w ykazu je w iększego  ożyw ienia, spodziew any  jest jednak 
w iększy p opy t z rozpoczęciem  ruchu budow lanego, h u rtow n icy  bo­
wiem zaczną k upow ać na skład. Ceiny loco hu ta : p rz y  zam ów ieniach 
ponaąl 30 ton  Ł 37, od 5 do, 30 ton t  37,10, do 5 ton dla odsprzeda.w e.
Ł  38,10, dla konsum entów  Ł 39,10, W sk ładach  d e ta licznych  sp rze­
dają blachę cynkow a P rzy  .odbiorze paru  ton zt 1,715 za kg, p rzy  
kupnie nie m niej jak' 10 ailkiuszy b lachy  z ł 1,90 za 1 kg.

W arszaw a, 3. 4. W W arszaw ie  notu ją  n as tęp u jące  ceny za  1 kg .: 
cyna B anka w blokach zł 11,50, ołów  hu tn iczy  zt 1,15, cynik hutn iczy  
z ł 1,40, an tym on zł 2,35, alum m jum  z ł 4,40, b lacha cynkow a — cena 
zasadn icza  1,68, b lacha  m iedziana 4,80, blacha m osiężna 3,80—4,80.

\  W arszaw a, 3. 4. C ena oidllewów żeliw nych. P odług notow ań P o l­
skiego Zw iązku P rz em y sło w có w  M etalow ych  cena odlew ów  żeliw nych 
su row ych  dla W a rsz a w y  w ynosi od dnia 1. 8. 1928 r. od 0,68 zł do 
1,40 zł za 1 kg. loco fab ryka .

K atow ice, 3. 4. Zw iązek G órnośląskich  Hut C ynkow ych notuje 
zasadn iczą  cenę b lachy  cynkow ej za 1 tonę m etr. franco  w agon huta, 

'p r z y  zam ów ieniach  pow yżej 30 t. 37 fszit. — s. — p.. — do 30 t. 37 
fszf. 10 s ,  —  p . ,

K atow ice, 3. 4. W obec znacznej zw yżki na m etale, zw łaszcza  na 
m iedź na giełdzie londyńskiej, w  odlew niach tutaj'szyc-h nas tąp iła  d ez­
o rien tac ja  co  do cen  na  odlew y. O sta tn ia  zwyżlka około 20 proc. nie 
p o k ry w a  już podniesienia się cen na su row e m etale i zachodzi po- 

, trzeb a  dalszego,' padniesiepia cen  odlew ów  m etalow ych.
B erlin , 3. 4. M etale U rz. C eny w RM. za 100 kg . Miedź e lek tro ­

lityczna, do staw a  cif H am burg, B rem a lub R o tterdam  228, oryginalne 
alum inium  hu tnicze 98—99 proc. w b lokach 190, d. t. o. w sz tabach  
W alcow anych i ciągn ionych  194, nikiel c z y s ty  98—99 proc. 350, an ty ­
mon regu lus 82—87, s reb ro  w sz tabach  ca. 900 za  kg. 77— 78% za kg., 
filo,to J w  w olnych  obro tach) 2,80—2,82 za gram , p la ty n ą  (w woln. 
Obr.) 8— 10 za gram .

L o n d y n ,'3. 4. Not. m eta li w L za  tonę. Miedź S tan d ard  p er kasa 
p57/ 8 u— 951s/ig, — na 3 m ies. 961 /ta — 963/ie, — S ettl. 957/s, —  Ele- 
k tro ly f 108 —  110, — b e s t se lec ted  100 —  101%, —  D lek trow irebars 
j 10. C y n a  S tan d ard  p e r  k a sa  219% — 2195/s, —  na 3 mies. 2203/s — 
220%,— S ettl. 219% ,— B anka (obr. nieof.), 224, —  S tra its  (obr. .nieof.) 
2ai. O łów  zagrań , dost, na tych . 26u /i0, — dalsze term . 26% , —  S ettl. 
36%. C ynk zw y k ły  dost, natychm . 27n /i», — d alsze  term . 27B/i», — 
S ettl. 27%, A ntym on reg u lu s  chiński (not. nieof.) 34 —  34%. R tęć 
(not. nieof.) 22% , Woilfram (not. nieof.) 22% za tonno procent.

N. Jo rk , 2. 4. Zatnikn. C ts  za  1 lb. M iedź: lake toco  24'ls, — 
elek tro ly t loco 24, —  f. a. s. N. Jo rk  24, — na 3 m ies. 24, C asting  
R efinery  loco f. o. b . N. Jo rk  23% , cif H am burg 243/b, C yna : N. J-ork 
S tra its  loco 48.62, na maj 48.62, O łów : N. Jo rk  loco 7% , E ast S t. 
Louis loco  7% , — C ynk : E ast S t. Louis loco
6.80, P la ty n a  66% , Aluminium 98 —  99% loco (w  cen tach  za funt an­
gielski) 35, B lacha  b iała fob. P ittsb u rg  (w  dolarach  i cen t. za 100 funt. 
ang.) 5,35.
SU RO W CE I ARTYKUŁY TECHNICZNE DLA PRZEM YSŁU META­

LOW EGO.
C eny  hurtow e na surow ce i a r ty k u ły  techmiczne dla iprzem ysiu 

m etalow ego w  dn. 22 m arca  1929 r . w  z ło ty ch  (podług danych S. A.
,,Z jednoczeni R ołscy  P rz em y sło w cy  M etalow i"), a) za 1 tonę franco 
ą tac ja  za ładow an ia  w . z ł . : S urów ka ,,S tarach o w ick a  (franco  w agon 
ihuta) n r. 0 205, n r. 1 200, nr. 2 195, złom  żeliw ny  (fragm ent lany, 
zagran iczny) 180, żelazo  handlow e k ra jo w e 350 +  2 p ro c ., bednarka 
g o rąco  w alcow ana 422,5 +  2 p roc ., zim no w alcow ana — , w alców ka 
(d ru t o k rąg ły  od 5% ido 13 mm., k w ad ra to w y  od 5% do 8 mim.) 398,50, 
b lach a  (cena zasadn icza) g ruba 5 mm. i w yżej 432,5 +  2 p roc ., 
cienka d o  5  m m . 525 +  2 p roc., koks karw iński. 67, g ó rnośląsk i tw ard y  
47,50, górnośląsk i miękki 47,50,' w ęgiel kow alsk i m y ty  cieszyński 67, 
gćrnośiląski grulby 37, gó rnośląsk i k o s tk a  38,50, dąbrow ski g ruby  34,80, 
dąh row skL  k o stk a  36,30, ceg ła  ogn io trw ała  norm alna 97,57, ko.pu.la- 
kwwa 107,50, glina o gn io trw ała  m ielona 60, m ączka szam otow a 80, 
zap raw a  szam otow a 70, kam ień w apienny 7.

DRZEW O.
Lublin, 3. 4- Na rynku  drzew a o żyw ien ie  nieco w zrasta , poszu­

kiw ane są desk i s to la rsk ie  odziem kow e, no tow ano  za 1 m. sześć .: 
desk i sosnow e % c . zł 75—80, 1 c. z l  85—90, 1% c . zł 100 110, 
k an tó w k a  ciosana z ł  75, desk i sto lar. odziem kow e % c. z ł 110,
1 c. zl 120, 1% c. z ł 130, 2 c. zl 140. P o daż  d o sta te czn a , za p o trz e ­
bow anie zw iększone, ten d en c ja  m ocniejsza.

ZŁOTY W DNIU 3 KWIETNIA 1929 R.
G dańsk  p rzek az  57,72— 57,86, go tó w k a  57,75— 57,89, Berlin przekaz

na W arszaw ę 47H75—47,376, p rzekaz  na K atow ice 47,125—47,325. 
p rzek az  na Poznań 47,15— 47,35, gotów ka grube 47— 47,40, Zurych 
p rzekaz  58,30, L ondyn przekaiz 43,30, N. Jo rk  przekaz 11,25, B udapeszt 
go tów ka 64,10— 64,40, P ra g a  przekaz 377%, M edjolan przekaz 214,50, 
W iedeń przekaz 79,61—79,79.

OGGOOOOOOOGOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOO

SPECJALNOŚCI O g n io t r w a ła  p a p a  d a c h o w a  BEZSMOŁOWCOWA

K O LX BIT

nie wymaga konserwacji przez szereg lat, ani powlekania po 
wykończeniu pokrycia. Jest bezwonny, bo nie zawiera 
żadnych produktów smołowcowych. Dostarczamy także 
piaskowaną papę dachową marki ,,ELASTYCZNA" izola­
cyjną, smołę prep., lepnik, karbolineum, gudron oraz asfalt 
naturalny, kit włókiennisty i t. d., wszystko z pierwszorzęd­
nego materjału po umiarkowanych cenach. 7162
♦  W y s ta w ia m y  n a  P. W. K. m a i - w r z e s i e ń  1 9 2 9 .  ♦

Żądajcie opróbkowanej oferty.
G ó r n o ś l ą s k a  M a  papy d a c M  I w y i o b ó w  c b i mi c zn ycb

KOS Z Y C KI  I LI BER
Rok założenia 1901 N ow y-B leruA  O. SI.

OGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGOGGGOGGGGGGGGGGGGGG

0OOQOOOGOOGGOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOQOGOOG

Raczkowski, Kemnitz i S-ka
dawn. WEIDLICH & BERTHOLD

BYDGOSZCZ
Telefon 265 Dworcowa 22 23 Telefon 265

WYKONUJE: O g r z e w a n ie  c e n tr a ln e  
d o m ó w , fabryk , hal, m ieszk ań  o d  
2 p o k o i  W Z W y ł ,  wodociągi, łaźnie, ła­
zienki,urządzenia do grzania wody,kanalizacje, 
urządzenia sanitarne, instalacje pary,gazu,

izolacje przewodów. 4499
W arsztat reperacyjny. Magazyny.

PROJEKTY ł KOSZTORYSY NA ŻĄDANIE
ioOOOGGGGGGGGGGGGOOOGOGOGOGGGGGGGGGGGGGG

o o o o g o o g o o g o o g o o o o o o o o o o o o o o g o o o o o o o o g o o

Udoskonalone maszyny 
do wyrobu:

dachówki cem entow ej,  
pustaków betonowych,  

cembrowiny studziennej,  
rur, słupów i innych

p o l e c a 3909

Fabryka Maszyn Rzewuski i S-ka
iii. Ordynacka 7 . W a r s z a w a  Telefon 28-85.
Źródło poważnych zysków dla przedsiębiorczych Jednostek.
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♦ PRZETARGI ♦ SUBMISUE* LICYTAC3E ♦ l
\

PRZETARG PUBLICZNY
j  na, instalacje  centra lnego ogrzewania, wodociągu i kąpieliska 

w  nowem skrzydle  G m achu  P ańs tw ow ej Szkoły  P rzem ysłow ej 
w e  Lwowie.

P rz e ta rg  odbędzie się 8 kwietnia 1929 r. o godz. 11 przed 
południem w b urze Oddz. III. tut. Dyrekcji Robót Publicznych 
(Gmach U rzędu W ojewódzkiego, III ptr.).

Dyrektor Robót Publicznych: Inż. Emil Bratro .

OGŁOSZENIE PRZETARGU.
Urząd W ojewódzki — D yrekcja  Robót Publicznych w 

S tan is ław ow ie  rozpisuje publ czne przetarg i ofertciwe: na do­
s ta w ę  m aterja łów  faszynow ych  i kamieni dla regulacji rzeki 
S try ja  i Śwricy z Sukielem i Łużanką.

P rze ta rg i  przeprow adzone zostaną w  P ań s tw o w y m  Z arzą­
dzie  W odnym  w  Stry ju  w dniu 11 a 12 kwietnia 1929 roku.

D yrek to r :  Inż. F. Południewski.

OGŁOSZENIE.
D yrekcja  Robót Publ cznych w Łucku poszukuje wykwalifi­

kow anych te ch n ;ków budowlanych i ru tynow anych  kreś larzy .
W arunki w ynagrodzenia  d la  techników  w ynoszą  od 250 

do 400 zł miesięcznie, dla k re ś la rz y  od 200 4 P 250 zł mieś.
Do podania w ym agane  jest dołączenie następ , dokumentów:
1) odpisu metryki urodzenia;
2) odpisów św iadectw  szkolnych;
3) odpisu dokumentu, s tw ierdzającego posiadanie  o b y w a ­

te ls tw a  polskiego i
4) własnoręcznie napisanego życiorysu.

D yrek to r :  Inż. (—) Księżcpolski.

Przetarg
Komitet B udow y Mostu D rogowego na W iśle w Toruniu 

ogłasza  p rze ta rg  publiczny na wykonanie i dostawę części mo­
stow ych dla trzech przęseł o rozpiętości każde po 78,00 m„ 

« mianowicie:
A) Belek k raw ężnikow ych  około 66 0 ten, części chodni­

ków (wsporników  i t. p.) około 72.0 ton, części drobnych 
około 48 0 ton — razem  około 1C8.0 ton, p rzyczem  po '/a części 
Wym en onych m aterja łów  należy dostawić najpóźniej do 15-go 
lipca, 15 sierpn a i 15 października 1929 r.

B) W ykonanie  i dostarczenie części m os tow ych, podob­
ny ch  do w yszczególnionych w yżej dla 5 przęseł rozp ętości 
Podporow ych po 130 m. ogólnej wagi. Belek k raw ężn ikow ych  
około 175 ton, części chodn ków około 200 ton, części drobnych 
około 130 ton, przyczem po Vo części wymienionego materjalu1 
należy dostawić najpóźniej 15 1 stopada 1929 r., 15 styćzm.a, 
15 l a t e g j ,  15 m arca  i i5 kwietnia 1930 r.

W  ofertach na leży  podaw ać cyfrowo i p semnie: cenę je­
dnostkow ą od tony w ykonyw anych  części mostow ych  z doli­
czeniem kosztów pokostowan a, jednorazowego m njowa.nia 
■załadow ań a ozęści na  w agony i dos taw y  na dw orzec  Toruń- 
p rzedm ieśc :e, względnie Toruń-Nadbrzeże. O prócz poszcze­
gólnych cen jednostkow ych  musi być podaną całkowita  kw ota  
za w ykonan e dostawy.

I  . Szczegółowe rysunki poszczególnych części, warunki tech­
niczne wykonania  i dos taw y  części m os tow ych  oraz w zór 

i Urn ow y w y sy ła  na żądanie oferentów za zal eżeniem poczto- 
";'e m zł 35,00. K ierownictwo B udow y Mostu w  Toruniu, 
u |. P iek a ry  35 II. ptr.

0 Oferenc. w nni z łożyć w adjum prze ta rgo w e  w  wysokości 
„ (trzy procent) od oferowanej sum y całej dostaw y. Oferty 

°ez wadjum nie będą rozpatryw ane.
Oferty  w zapieczętow anych  lakową p ie c z ę c ą  kopertach 

z napisem ..Dostawa części mostow ych  dla trzech przęseł mo- 
-| U w Toruniu" należy wnosić do Komitetu B udow y Mostu, 

°ruń, P iek a ry  35 do dnia 11 kw etn a b. r. do godziny 12-tej, 
°czem tegoż d n a  nastąpi otwarcie  ofert o godzinie 14-tej.
, Komitet B udowy Mostu zastrzega  sobie  p raw o w yboru  

| j  ^renta, niezależnie od zaoferow anych  najn ższych kosztów 
w u w y ’ u w z s M n  ając techniczne p rzygotow anie  oferenta do 

l vYkonania dostawy.
: Szczegółowe ogłoszenie przetargu  znajduje się w „Monito-

ze Polsk m“ z dnia 27. III. Nr. 72, w „Pomorskim Dz enniku 
*vojew ódzkm “ Nr. 12 i w  „Przeglądzie  Technicznym " z dnia 

IV. Nr. 14. (7225
Przew odniczący Komitetu Budowy Mostu Drogowego  

na W iśle w Toruniu:
Inż. K. M aćkowski.

P rzetarg
publiczny

na urządzenie kotłowni centralnego ogrzewania w  Cen­
tra lnym  Instytucie W ychow ania  F izycznego n a  Biela­
nach, oraz instalacji o g rz e w a n a  wodociągu, kanalizacji 
i gazu w laboratoriach i auli Ins ty tu tu  ogłasza się na 
dzień 25 kwietnia 1929 r. w  biurze K ierownictwa Budo­
w y ,  W arszaw a ,  Krakowskie Przedm ieść .e  17', o godz. 11. 
W adjum  w w ysokości 5% oferowanej sum y należy sk ła ­
dać w Centralnej Kasie P aństw ow ej,  kwat do łączyć  do 
oferty. Ślepe kosztorysy , warunki p rze ta rgu  i rysunki 
są  w yłożone w biurze K ierownictwa B udow y w  godzi­
nach urzędow ych. (7219

Przetarg publiczny
Kom tet B udow y Mostu D rogow ego na  Wiśle w To- 

run u ogłasza p rz e ta rg  publiczny na  sprzedaż  żelaznej 
kutej k ra ty  o długości 1058 mtr., w ysokości 2,85 mtr., 
całkowitej wagi 169 ton, odpowiedniej do monumental­
nego oparkanienia kościołów, cm entarzy , pa rk ó w  lub 
placów miejskich.

K rata sk tada się z:
100 przęse ł rozpiętości po 6,50 m. =  650 m.
80 przęse ł rozpiętości po 4,875 m. =  390 m.

9 przęseł rozpiętości po 2,00 m. =  18 m.
K rata  w ykonana  w  1910 r. jest w  dobrym  stan ie  i może
być us taw iona na podm urówce lub na  w puszczonych 
w z ie m ę  słupkach betonowych.

Rysunki k ra ty  w y sy ła  na żądanie K ierownictwo Bu­
dow y Mostu w Toruniu, ul. P iek a ry  35, za  zaliczeniem 
pocztow em  dwóch zlctych, zaś k ra tę  można oglądać 
w  Opaleniu p o w .a t  Gniew (woj. Pomorskie).

K ierownictwo B u dcw y  Mostu może uła tw ić  nab y w ­
cy  załadowanie k ra ty  na  w agony  lub barki wiślane.

Oferenci winni z łożyć wadjum w  wysokości 5% 
oferowanej sum y w  gotówce, lub papierach wartościo­
w ych. O ferty  bez wadjum nie będą rozpa tryw ane .

Oferty  zapieczętow ane lakow ą pieczęcią w koper­
tach z n ap 'sem  „Oferta na kupno k ra ty  ku te j"  należy 
wnosić do Komitetu B udow y Mostu Drogowego na W i­
śle w  Toruń.u, ul. P iek a ry  35 do gedz. 12-tej dnia 11-go 
kwietnia b. r„ w  k tórym  to  dniu nastąpi o tw arc ie  ofert 
o godzicre 131A .

Komitet B u d cw y  zas t rzeg a  sobie p raw o  un iew aż­
nienia przetargu.

Szczegółowe ogłoszenie przetargu znajduje się: 
w  „Monitorze Polskim" z dnia 27. III. Nr. 72, w. „ P o ­
morskim 'Dzeniniku W ojew ." Nr. 12, w  „Przeglądzie  
T echnicznym " z dnia 3. IV. Nr. 14 (7224
Przew odniczący Komitetu Budowy Mostu D rogowego  

na W iśle w Toruniu:
Inż. K. Maćkowski.

■ 1
D yrekcja  Dróg W odnych  w W arszaw ie  ogłasza

p r z e t a r g
publiczny ofertowy

na dostaw ę poglębiarki ssącej refulerowej dla rzeki W i­
sły  o wydajności 250 m3 piasku na  godzinę pracy. Bliższe 
szczegóły  przetargu podaje  „Monitor Polski" Nr. 74 
z dnia 29. III. 1929 r. Informacyj szczegółow ych  udziela 
Oddział N urtow y Dyrekcji Dróg W odnych  w  W arszaw ie  
(ul. J a sn a  Nr. 10) codziennie, prócz dni świątecznych, 
w  godzinach od 10— 12-tej, gdzie również można oglą­
dać zadan e i w arunki n a  dos taw ę pogłębiarki, przepisy 
tym czasow e o dostawach, oraz rwarunki do tyczące w a ­
djum i kaucji. (7231
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Sprzedaż, dzierżawy, personel, zastępstwa
STACJONOWANA L0K0M0BILĘ

Lanza 1901-26/34/42 PS, s tn r jo o n w n n ą  lo k o m o b llę  
Lanza 1890-28/34 PS, t r a k  fabr. Blumwe 850 mm., t r » k  
fabr. Lein 450 mm., strug; i{ ła< t*lł* fabr. Kirchner’a 500, 
p ilę  w * b H i l io « ą fabr. Teichert’a 500, a b to m . «»str?.ar- 
k ę  p t l ,  marki Fontain, s i ln ik  Deutz-Diesel’a 25FSleż., 

ma korzystnie do s p rz e d a n ia . 7129
E P P , G Cl RUCH & CO, i t u t th o f  - G d a ń s k

e Z powoda zmiany voltażu sprzedaj; korzystnie natychmiast

1 1 0 0 0  żarówek elektrycznych 
•
•  (gruszki, jasne, Edison, f. „Vertex") 110 volt, 10, 16, 25 i 32^ 
J  świecowe. Cenę uzależniam od ilości i warunków ?!
•  B. W ILEŃSKI, W iln o , u l. Sadow a 7 . T e l. 1 1 -83 "
* • • • • • • • • • • • • • • • • • • ! • • • • O * • • « • • • • • • • • • •

Kopiarka -  m a t piarka
Kirchnerowska nowa do sprzedania.

1  7173 Warszawa, Elektoralna 3. m.1

3 motory na prad stały
1.8 P.S. 440 woltów, 2.25 P.S. 440 woltów, 3 P.S. 440 woltów 

ma na sprzedaż
Fabryka czekolady i p ie rn ik ó w , GUSTAW UJEESE

T oruń -M okre  7186

aaaaaaaaaaaaaaaaaaa

PŁUG PAROWY
k o m p le tn y  g a r n i tu r  do  sp rzedan ia . 

Składa s ię : z 2 -ch

lokcmobili parowych
(traktorów) każda o sile PO HP, 
z dwoma linami po 551 m. dl.

1 pługa sześcioskibowego podwójnego,

1 kultywatora 13 zębowego 

1 brony 4 800 mm. szerokiej,

1 walca 6-pierściennego,

1 wozu osobowego
z urządzeniem do spania na 6 Osób, 

Wydajność p ra c y  p łu g a  8 h a  d z ie n n ie .

Fabrykat Aweling i Pover, Anglja, 
Używany, w bardzo dobrym stanie.

Łask. zapytania prosimy skierowywać pod adresem:

„VIS” , Fabryka Maszyn i Odlewnia
Stanisławów

7145

O k a z ja !  O k a z ja !

Parą wagonów stali zagrań.
(Poldi, Bóhler) sprzeda w całości lub częściowo

Polskie Towarzystwo Handlowe S. A
KRAKÓW , ulica S ła w ko w ska  n r. 1.

W y m i a r y :
STAL M A S Z Y N O W A  zagraniczna: „P o ld i" , „Bóhler" 

plaska: 25 X  12, 28 X  12. 30 X  12, 40 X  18, 
25 X  14, 28 X  14, 30 X  13, 

kw adra t: 10, 14, 16, 17, 18, 20, 30 mm,
STAL NARZĘDZIOWA:

kw adrat: 20, 21, 22, 23, 24, 25, 27, 28,
okrągła: 12, 19, 21, 36, 40,
płaska: 2 6 X 1 6 - ^193

O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O

Kocioł parowy
«1<» m lo c n m l  fabr. Marschall, w dobrym stanie, ^  
ż powodu założenia prądu elektrycznego, oraz 5 
P R A S A , d o  s ło m y  okazyjnie na sprzedaż

Dominium Pniewite, Kornatowo (Pomorze).

Sprzedam jeden K O C I O Ł  P A R O W Y  
( W e l lr o b r )  6 atm., 38 mtr. □ , wodne ogrzewanie, p a ­
r o w a  m a s c y n a  Pauksch 40 K, M., 4  Łel«zi»e ab lor-
n i u l  do wody od 4.C00 do 10.C00 litr., X  a b lo r n t k l  
zupełnie zamknięte, 3  p o m n n l k l  4 11 u n r t o f l l :  1) na 
5 atm. 1 4• 00 litr., 2) na 6 atm. i 20'00 litr., c h ło d n ia  
(Vormaischbottich) z rurami z miedzi, podane rzeczy były 
używane w górze ni, ale są w dobrym stanie. 7191

Uf. SEROKA -  GĄSKI, poczta Parcha,nie

Do sprzedania w całości iub częściowo
1000 m2 zabudowania fabrycznego z domem mieszkalnym, 
45.000 m2 placu z bocznicą kolejową, 2 lokomobile o Sile 
180 HP. z transmisją i studnią artezyjską. Bliższe szcze­

góły udziela:

M* Haberman w Zawierciu ui. Górnośląska 41.
_______     7239

1

T R A K T O R
„BENZ - SENOLING"

o sile 20 — 23 k  m , bardzo mało uży­
wany, pracujący bez zarzutu, okazyjnie  

do sprzedania 7240

S to w a rzy s ze n ie  R oln iczo -H and low e
Spóidz. z ogr. odpow.

Grudziądz, Dworcowa 9/11,

Przy zakupach prosimy powoływać się na 
„RYN EK  M E TA LO W Y i M A S Z Y N O W Y "
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Z powodu zlikwidowania interesu są

aparaty, głośniki [  części radiowe
500jo poniżej ceny rynkowej do oddania. Objekt wynosi 
2 do 3.000,— zł. Zapytania skierować do adm. .Rynku 

Metalowego i Maszynowego* pod nr. 7189.
xxxxxx?o(woooor<xx>oooooooo»

© o o o o o g o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o
oLokomobila

75 konna u ływ an a w dobrym stanie na­
tychmiast do sprzedania. Wiadomość

„Pclindustria“  Katowice, Plac M arki nr. 7
Telefon 25-38 72 r7 Telefm  25-38

QOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOG

Przedstawiciela
na maszyny narzędziowe
nowe i używane od 1. kwietnia r. b. na 

Poznań I polski Górny Ś ląsk specjalnie Katowice

poszukują w ie l-ie  pierwszorzędne zakłady 
niemieckie. Interesenci zechcą oferty swe 
z dokładnem podaniem dotychczasowej czyn­
ności i referencjami oraz załączeniem foto- 
grafji przesłać pod nr. 7168 do administracji 
.Rynku Metalowego i Maszynowego*

W %
ystawa Krajowa I =

—  Dom Handlowy w Poznaniu posiadający biura EEE
S  w śródmieściu, składnicę z bocznicą kolejową =
=E przy gł. dworcu i odpowiedni kapitał obrotowy ■==

H przyjm ie reprezentację W

\

lub WYŁĄCZNĄ SPRZEDAŻ dla poważnej wy­
twórni krajowej. Referencje pierwszorzędne. 
Łaskawe zgłoszenia pod „Współpraca* nr. 7140 
do adm. .Rynku Metalowego i Maszynowego*s

Potrzebny zaraz na w iększy klucz ziemski, do samo- 
dzielnego kierowania zakładem zatrudniającym 15 ludzi, 
energiczny

kierownik warsztatów
ślusarsko - mechanicznych

rutynowany fachowiec, obeznany z reperacjami maszyn, 
metalurgia i autogenicznem spawaniem.

Zgłoszenia ty lko  poważnych kandydatów, z odpisami 
świadectw i podaniem referencyj, bez dołączenia znacz­
ka na odpowiedź (nieunwzględnione pozostaną bez odpo­
wiedzi) przyjmuje (7226

Administracja dóbr Stan. hr. Łąckiego 
PO SADO W O . poczta L W Ó W E K  (woj. POZNAŃSKIE).

g I KUPNA | |
Kupimy

lokomobilą
W olfa ca. 275—4 '0  K. M. z kondenzacją, używaną lecz 
w dobrym stanie. Oferty prosimy nadesłać pod adresem: 

E I  E K T R O W N I A  P L E S Z E W
7228

Poszukuję 7221

wagi wozowej
w dobrym stanie od 5 0C0. kg. do 10.000. kg' 

Zgłoszenia przyjmuje 
Zarząd Majętności Niech ód, poczta Zbarzewo.

*

♦ ♦  ♦
Wiertarkę horycentalna

(Bohrwerk) kupię. 7235
A. A M B R O Ż K IE A IC Z ,  P o z n a ń ,  B y d g o s k a  2

♦
♦
♦

7184
1,50—2 mtr., kupie  

Hermann Seehawer, Więcbork, (P om .)  Telef,  53.
Tokarnie

Kupie kilka grzejników
(radjatorów do ogrzewań centralnych) możliwie używane. 

Ryszard Lls<a. W ągrow iec , Fabryka Maszyn 7253

Ciągarka
j  używana w dobrym ' stanie do ciągnięcia drutu do 0  
J 12 mm. natychmiast poszukiwana. Oferty ,,SK wój * *  G m  
S dzląilz H  w t a lo w a  17. 7 ' M

GGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGG
7183

P O S Z U K U J E M Y

lokomobtlę
80-120 HP, w dobrym stanie.

W ytwórnia skrzyń, Zarszyn koło Sanoka.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

K u p i ę

i motor elektryczny i
4 do 6 konny na prąd rów ny

Zgłoszenia do administr. „Rynku Met. iMasz.“  pod nr. 7251.

OOOOOOOCGOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOGOO

Kupią

zegar blaszany
reklamowy, jaki dawniej firma „Sulima* fabryka pa­

pierosów dodawała bezpłatnie swoim odbiorcom.
Oferty do adm.„Kupca* Poznań,Wielka 10 pod nr. 5561

GOGOGGOGOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOĆ
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K W K
Zapytania w sprawie krajów, źródeł dostawczych.

° o śre d n lc tw a  m ltdzy  Jedna « d rugą s tro n a  podejm ujem y bezin teresow nie . Jedyn ie  na 
k o sz ty  u trzym an ia  specjalnego b iu-a dla ty ch  s^ raw  i p ok rycia  ja ro z o  licznej codziennej ko- 
respodencjl naieży  zap łac ić  za każde ogłoszone zapy tan ie  2.— zł., k tó re  ie  zapy tan ie  bedzie 
następn  e og łaszane aż do w płynięcia o ferty . F irm y  zaś, zg łasza jące  sie za  zap y tan ia , w p ła ­
ca ła  na każde  zapy tan ie  I .— zł F irm y zag ran iczn e  p łaca  za każdą inform acje 2 fr. szw ajc., 
z N iim iec 2.— RM. — F irm y, m ogące d as ta rcz y ć  J 'k iek o lw iek  ob iek ty  zgłoszone do naszego 
działu 'rfo rm acy jn eg o , zechcą  Jaknajw iecej z te g o  działu k o rzy stać , gdyż m am y liczne 
po tw ierdzen ia , że przez nasz Cział in form acyjny dosz ły  luż do skutku niejedne pow ażne tran sak c je . 
Zaznaczamy jeszcze jaknajwyraźnlel. te  odpowiedzi dajemy jak I zapytania przyjmu­
jemy jedynie od stałych abonentów pisma. J

UPRASZA SIĘ O PODANIE ADRESU:

Nr. 4361. firmy, dostarczającej pastę do sre ­
brzenia na zimno przez nacieranie metalu cynkow e­
go i cynow ego.

Nr. 4483. fabryki, w yrabiającej tarcze zegarow e 
(Zifferblatt) do hektarom ierzy.

Nr. 4503. krajow ej fabryki, dostarczającej klu­
cze do zam ków  do szaf i szuflad.

Nr. 4519. fabryki krajow ej, w yrabiającej plom­
by ołow iane z drutem .

Nr. 4529. firm y, dostarcz, konew eczki „Frenkla".
Nr. 4622. firmy, dostarczającej lżejsze pługi m o­

torow e na teren  gó rzysty  m ożliwie z zapędem  rop­
nym.

Nr. 4629. fabryki, dostarczającej ośrubów ania 
z blachy bielonej dla opakow ań blaszanych (Ver- 
schraubungen aus W eisbl. fiir Blechem balagen).

Nr. 4680. firm y, k tó ra  reperuje, odnaw ia, sp rze­
daje hurtow nie używ ane m aszyny do szycia „Sin- 
gera“.

Nr. 4682. firm y, w yrabiającej pluskiewki (w kła­
dki w  słupy cem entow e parkanow e do przym oco­
wania siatki drucianej).

Nr. 4696. fabryki lub hurtow ni, m ogącej dosta r­
czyć pierścienie sam osm arujące (Schm ierringe).

Nr. 4701. fabryki, w yrabiającej figury gipsowe.
Nr. 4702. firm y, dostarczającej młotki pneum a­

tyczne lub sprężynow e do klepania blachy szw ejso- 
wanej od pasa.

Nr. 4703. firm y, dostarczającej noże do krajania 
drutu  V2 cm. i bednarki.

Nr. 4706. f ib ry k i, w yrabiającej surow e klucze 
do zam ków do drzw i i szuflad.

Nr. 4710. firm y krajow ej lub zagranicznej, do­
starczającej ap ara ty  do w ytw arzan ia  olejków e te ­
rycznych  z kosodrzew iny i t. d.

Nr. 4722. firmy, dostarczającej noże do obciąga­
nia skór surow ych przy  obróbce ręcznej.

Nr. 4725. fabryki, k tóra w yrabia p ły ty  szam o­
tow e, cegły, m ąkę i t. d.

Nr. 4727. fabryki krajow ej lub zagranicznej, 
k tóra m oże dostarczyć uzbrojenia strażackie.

Nr. 4729. fabryki, w yrabiającej knebelki do pa­
czek.

Nr. 4731. fabryki, w yrabiającej drut żelazny 
cynkow any 2 mm w sztabach, t. j. me zw ijany lecz 
prosty, w prętach  dowolnej długości.

Nr. 4732. firmy, w yrabiającej m aszyny do tor- 
fiarki.

Nr. 4733. firmy, w yrabiającej lam py górnicze 
system u Friem ann i Wolf.

Nr. 4734. firm krajow ych, k tóre w yrabiają  p ły t­
ki do ścian na sposób „H eraklitu".
UPRASZA SIE O PODANIE:

Nr. 4694. k tó ra  z fabryk drobnych artykułów  
m etalow ych sztancow anych w y tw arza  lub dosta r­
cza z blachy syreny , św istaw ki i t. p. a rtyku ły , ja­
ko części składow e do fabrykacji artyku łów  karna­
w ałow ych. (W zór można zobaczyć w Adm inistra­
cji naszego pisma).

Nr. 4721. k tóra odlew nia żelaza w ykonałaby 
odlew y cylindrów  do kół m otorow ych w edle dostar­
czonych m odeli?

•
Nr. 4730. P ow ażna firma holenderska pragnie 

naw iązać stosunki handlow e z odbiorcam i polskimi 
w dziale technicznych diam entów .

Dla Panów Wystawców m a m

2 pokoje ”
do oddzierżawlenia na czas wystawy, na 3 - 5  osób.

St. Surma. Poznam św. Józefa 6 II. p. z frontu

■« Met" WARUNKI DLA INSFRFN TÓW  I ABONENTÓW :
CENY OGŁOSZEŃ: '/> str. 130 zł, % str. 75 zł, Yk str. 45 zł, */« i tr .  25 zł, ‘/»« str. 15 zł. Na I. str. okładki 100%, aa 11. 
1 IV. str. 50%, na III str. 30% dopłaty. — Artykuły opisowe z dopłata 100%. — Dostarczenie kliszy autotypi] z w y­
raźnych fotografii po 14 groszy za cm3. W O dcisku nbowfazula powyższe ceny w guldenach. Ogłoszenia z zagranicy 

oblicza sie w markach niemieckich. W wydaniach specjalnych obowiązuje taryfa Inna. Miejscem wykonania zleceó I za­
płaty jest Poznań; w kwestjach spornych miarodalny jest Sad Pow iatow y (Okręgowy) w Poznaniu. Na wypadek skargi 
sadowej, nadzora sadowego lub konkursu przyznane rabaty upadają. Konto czekowe P. K. O. w Poznaniu Nr. 202-791.

r-
Redaktor naczelny przyjmuje od 12—13 z wyjątkiem eoboty.


